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Przed sześćdziesięciu laty - w czerwcu 
1928 roku-powstał Związek Młodzieży 
Wiejskiej Rze<:zpospolitej P~lskiej „W.lei" 
Stalo się to po zamachu m11Jowym, kiedy 
chłopów stArano się odsunąć „do wideł 
i gnoju". Związek :,;rodził się z buntu 
młodzieży przeciw poniżeniu chłopów. 
W jednym z dokument6w programowych 
,,Wici" nap.isano: powi:,i-71(1. mlodrie;i' wiq,­
slta orgamzowa.t u :nebie na wsi kolo, 
ld.óTe niezależnie od nikogo i same ~Im.­
wa~ leJnz(ł pn11szloit chlO))l!ką, bez z~­
bnej opielci 1 J)TOtekc;ji dWOT11, _plet>a._mi 
i urzędników, ltlórZ11 orgamZUJ<ł :ró~ 
pac:ronackie i san.o.cujne organizacje po 

:~z'!e1~~Jf;/f;;;~tc~a,s~~ 
t:rz11mać ltlasę chlopsltą w ciemnocie i nie-=!~ ~~i.panować nad niq i 

W byłym województwie krakowskim 
organizac.ja „wiciowa" _przyjęła nazwę 
~ .,Znicz". W ~wiecie nowosądeckim 
p1erws~e koła „Znic.za" powstały w Na­
szaCOW1cach, Rogach I Mokrej Wsi. W 1932r. 
wybrano Zarząd Powiatowy na c1.ele 
z Władysławem Kn.yia.k.lem, a w rok 
później bylojuż w powiecie ponad 40 k6!. 
W _powiecie grybowskim organizacją 
„Zm_cza" k11:.rowal Narcyz Wiatr, który 
po likwidacji tego powiatu prze7. długie 
lata przewodzll „wiciowcom" sądeckim. 
W llł34 r. sta.rosta powiatowy w Nowym 
Sączu zawiesił działalność kół w Biało wo 
dzie, Bilsku, Czarnym Potoku, Januszo­
wej, J9:5iennej, Kiczni, Koniuszowej, Ko­
rzennej, Lącku, ~aszkowica.ch, Milkowej, 
f'opow1cach, Woh KosnoweJ, Woli Pisku­
lmei, Zagor~ynie i Zawadce. Rozwiązano 
Zarząd Powratowy za głoszenie skrajnie 
md111taln11chhasel 

~~~~~~~~~~ia°!~~~~z:~'.tf~~~ 
Nasucow_icach, ~artkowej, Przysietnicy, 
Mos_zczenicyWyzne.i. i Cuczowie odbywa­
ły się kursy. Organizowano ponadto od­
czyty,_ przedstawienia, spotkania towa­
rzyskie,śpiewanoludoweirewolucyjne 

pieSni. Koła prenumerowały „Znicz' ·, 
„Wici", ,.Zielony Sztandar". Wieczorami 
st":ld)owano h.istorię chlcpó;a;, czytaM 

~.1~~0~S~~:~~.~~:~t~~rc~~~tJ1~:;: 
wi:iieJsze koła „Zni_cza" dZJalaly.w Lipnicy 
W,elkieJ, LyczaneJ, KorzenneJ I Rogach. 

W_l~7r . .,z_niczowcy"wlączylisiędo 
strllJkU chlopskiei0, 7awracali w Zabeł· 
czu furmanki jadące do NoW<'il"C S~cza, 
a za_Nawojową rozebr_ali nocą most na 
Kamienicy. W 1935 r. pojawił się na Sądec­
czyźnie komunistyczny działacz, Jan Ka. 
pala,SC1gany przez policję . .,Zniczowcy" 
udzie!11\Jmuschronienia.aonwstąpiłdo 
ZMW pod przybranym 11.;~ .. -71,;,...., ~T~­
~ana Guni ( akty_wnie włączył się w nurt 
zycia organizacyjnego. Sam syn chłopa, 
uJ?Ual trafi~ do przekonania młodzieży 
w:1ejskiej. Nie było prawie koła.gdzie by 
mewyglos,lchociazjednej prelekcji. 
Podczasostatnichprzedwojnąwakacji 

na tzw. demokratyczr:ci kolonii w Rytrze 
prze(,ywaliczlonkow1eisympa_ty.cyKo­
mumstycznego Związku Mtodz1ezy Pol 
skiej: Emil Drledzlc, Zygmunt Fijas, Ta­

l 

"": jednym z chłopskich. p~miętnµ<6w za. 
pl.Sano: ... Mam trOJ(' d,neci i dwo;e chodzi 
do szkol 11. Trzeba okryt, obut, a tu nie ma 
z czego wziąt, mlelto poSl/lam do drugiej 

wioski.do m!eczaTni, a tum J)1'Zewir~­
n!Jm Sił' odzywibmy. W11CZl'ą)UJ€ m1 się 
bi:eLuna, ubranw .zdz:cru11<11, a nowego 
me ma la co ku~1t, bo wsz11stko pozera 
dług 1. podatki, 1 nieraz rozpacz mnie 
ogarma, bo nie_widzę_żadnego wido_ku. 
~ r.aku:hja.kja.,est dtao, w naszej W10Sc~ 
:iesl trzech g0Sp0darz11, coniemajq długu, 
~ reszta to waz11stko zadłużone po u.,z11 
t k.ażd11 ~gl.ądo. jakiejś zmian11, ale 
zm,an11 tei nie ~t ... Jó~f. Papież z 

~!1~;r*o nc:~:iu:.::?~z;r~~:i~~ 
na:raslało tu szybko, wyż demograj1CZn11 
dawał znat o sobie, gruźlica zbierała 
~ ofiary. J:'r11m1t11wna uprawa roli 
1 In-~ nar~','(1z1 na !tch11ch pietach Pogó--

~in~~ !~i~::ś~.0~'% ":i~~I!oos~ 
num towarz11sz~ . . 

ży,::ielamiiaktywnymi działaczami byli 
m.m.: _Adam Mamak, Jóuf Paplri, Anna 
Sunmanka-Karteczka, Jan Mlchorczyk 
Władysław Duda, Leon Suwczyk, Ste: 
rania Młynarczyk, Edward Trojanow­
ski, J~f Wydra, Wojciech Wojcieszak. 
Leon Si_ewczyk napisał: W czasie strajku 
chl.opsk1ego w 1937 "·. brałem cz11nn11 u 
dział, orgomzując-pikiet11 na drogach 
które zaw:racaly łamistrajków z powro'. 
Iem z towarem do domu. Za~ działalność 
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Spotkania 

przedwyborcze 

Sprawy 
lokalne 

Komunikacjaiszkola,handeliochrona 
środowis~a naturalnego, lecznictwo i 

;:;:~ta:.;~kcmt~~ao~~:ą~ę r~~~ 
mowa kandydatów z wyborcami. Dość 
rze~lnierozliczająsięprzedstawicie)ead­
mm1Stracji terenoweJ z wykonania u­
prz~M.io zgłoszonych przez obywateli 
wmosk6w i postulatów. Na og61 nie ma 
sporó"".co_dokandydatów.Realizm,odpo­
htycznienie, sprawy o wymiarze lokal­
nym .. 

Może_ies! t_o o~jaw zi:nęczenia wielkimi 
dyskU5Jam1. Jak_ie od_kilku lat toczyły ~ię 
w !?olsce? A moze świadectwo pq,wraca,ią 
cej normalności, wybory samorządowe 

:r:~rn~~r::~r:~~~~;-~~az~:~i~ 
zasięgu ręki. 

Bez sk~kania sobie do ~zu, ale i bez 
ukrywania bolą.cz.ek codziennego dnia, 
przy~rdzozr?zrncowanejfrekwencji ­
przeb1ega kole.ina f~za przedwyborczych 
spotkań. Kandydaci na radnych nie pre· 
rentują orygi':alnych koncepcji progi-a 
i:nowy_ch, bo tez więksrość wyborcow znu­
rona Jest gadulstwem , ocze_kuj~ raczej 
real~cji tego, o czym wspólnie wie lok ro 
tniejuzuradzano 

Wtejsytuacjisitosel.ekcjikand.y~atów 
niejestzbytgęste;!udZ1eprzyzwo1c,,zna­
ni ze społecznej aktywności, przechodzą 
do_kolejnej_tury.Tymwięcejp_racybędą 
m1ełkoleg1awyborcze,którejuznieba­
wem - po zapoznaniu się z uwagami zglo 
szonymi pode~ konsultacji - zdecydu 
ją, kogo wystawie w ostatnim etapie 

(CIĄG DALSZY NA STR. 4-5) 

bytem sz111tanowan11 przez policję grana­
tową, która nakładała na mnie grl11wn11 
t karu, a_ na.wet skie:r~ kilka spraw 
do sądu I miałem z tego lcilkana.tcie roz­
praw ... W Kasince Malej doszło do krwa­
';t!;,~ ofiar - od kul policji padło 9 chlo-

'cz:=~~~~m~~1:te1;:r~!k~i~1i'':~: 
d~nci krakowskich uczelni wywodzący 
się z tego terenu: Stanisław Mannuinlalr. 
z Klęczan. Na~yz i Alojzy Wiatrowie ze 

:;~:~~a~~~fD,~fr,~~i. ~~!~~~~ ~~t 
narowej i lpia'cy Selan: z Ołpin. Przez 
długie !ata gorlicką organizacją ZMW kie­
ro~val Ludwik Dusza, aktywny do dziś 
działacz ludowy. Tak ~spomina d7.isiaj 
ta_mt_e la~: ldea samodzielności w m11śLe­
n11~ t dz1alamu porywała gorlicką mlo-

~;~t0i:~f\~~~c!'~0:7:fe 
spolkań z młodzieżą robotniczą, na k16-
ruch . zdecydowanie wypowiodala się 
pn:ectwko obslarni.Czc>-kap!failsl11cznym 
formom I metodom rządzenia. ::!.~a .. Z~i-

~~a ~~~~~t~~. ~=::;:str: 
zakładania TIOWI/Ch kól, k!Ó'.l'Jlch w 1935 
roku b11lo 18 w powiecie z 900 członkami 
Na czele Powia!owego Za:rzodu stal wów: 
czas Adam Liana z Zagórwn 

W gorlickim_ p~w.i~cie silne były więzy 
mlodziezywieJsk1eJ1robotniczej.8liskie 
ko_ntakty z kolami „Znicza" utrzymywali 
działacze OMTUR i PPS z Glinika Ma­
riampolskiego - Kazimien. Fryda, Wła­
dysław Kubowicz, Fraodszek Kola­
n:ylr., Józe! Michalus i Jan Sc:hmldl. 

Jeszczewprzededniuwybuchu!lwoj­
ny światowej dzi~lalnośc prowadziły 33 

~~~i~~;~iEf;:ci~ttł~!~f~C~E: 
nce, Polnej, ~ędzlSzowe.i, Sękowej, Sia­
rac~. S~zkowce,. Stróż.ach, Szalowej, 
WołJLuzansk1ej,Wl]czyskach.Wyskitnej 
i Zagórranach 

ROMAN KOSTANECKI 



Społecznikiem trzeba się urodzić 
Ma41 lat. Pochodzi z Lipnicy Wielkiej 

w gminie Korzenna, gdzie rodl.lce po11ia­
daj4 gospodarstwo rolne. Prace uwodo. 
""I! ucząlodst.anowiska inspektora w wy­
dziale ftnatUOwym Powiatowej Rlldy Na· 

~~~:i;t:;~~t.a~11;:~~:~r~~~t::~ 
wódzkiego Komitetu Frontu Jedności Na­
rodu. a w 1983 roku pnewodnicLllcym 
Rady Wojewódzkiej Patriotycznego Ru­
chu Odrod:renia Narodowego. Jest człon-

~!:~~W'o;';:~~~:oR~~~ft~~~t~~~: 
dowea:o Czynu Pomocy Slkolc, radnym 
Wojewódcl<iej Rady Narodowej, gdzie wi-

~;';l"~~i w:';{!~~:~u !~~~ 
wi do spraw konkursu „Mistrz Gospodar­
ności". Tyle podstawowych informacji u­
wiera notka o bnle Turlr.u jednym z 
dziesięciu kandydatów z listy wojewó<b­
kiej. 

Czy wystarczy ralezeć do kil_ku or­
ganizacji, żeby o czlow1eku mówih .~po­
leanik"T 

Spoteanuneffl tTttba się urodził. Ni.e 
"'l/bw7"o la1we,ao lołu, kio ~ ludzwm 

=~·(Jb~=~o:;:t 

=~:~~~::r:x::~~,: 
J)tU1I.Ul i nie mote on wiele wd::óro.t. 
Sqdą, te w naddl~~ kadencJi rodm 
będą prawdz1lllllm1 s:,orpodarzamt nueyo 
unnu. Oni zadecydUJq o lllllborze władz 
lffenOwJlch od no.czetnika po toojewo­
<4. Nojważmejsu, bp potTt\filt łącz11t fro­
ląo inkl"ffl/ właml/ch mte;acowo,ieiz ,n­
kl"eaam1 CGłeoo 1"egtOnU. Jut kl"a.z ,-ad11 
no.1"odowe mQJą IJ)OTO onqgmęt. Mimo 

Przewodnicuicy Wojewódzkiej Komi.!ji 
Wyborcxej, mgr Jare Ir. Szmir.i mówi dziś o 
u.sadach i sposobie glosowania. W tym 
ukresie nowa ordynacja wyborcu przy· 
ni0$ł1największeinajistotniejszezmi1ny 
demokr1tyzująceproceswybierani1r1d· 
nych. 

Do .-ozw,qzań legulactlJn11e/1 ulał· 
w,.ajq.q/ch w::zest.11czenitw lllllborach no.­
let11 przedłuteni.e ctał1< Qłowwo.nl(l o 
dUM godz1n11 (od 6 do 22) i mothwołł 
wprowadzenia w u.zcua.dni.on11ch prz11-
pa.dlmdl wo:e!nlrj$Z(IQOdz1n111"ozpoczę­
Cl(l Qłołowania (uprawnienie footrz11ma­
ł11 obwodowe komu.,t W11bon::zeJ.Stworu­
n1u WllboTcom warunków ni.esltfrpowa­
neoo Wllboru (zgodni.e z z~ lajnoki 
QłołOWO.nl(lJ słu.z11 wprowadzenie wan11-
kule 11 zaJ)Uu, d pootrz11ma1nukan11 do 
Qłołowanl(l Wl/borCO ud(Ve ~ do pomie· 
szczenlQ za oslonq podcza.t gdl/ po­
przednio rtwterdzon.o, ie „Wl/borro ma 

~~~1 ~ ----. . ' 
~ -::: .. x-e ... 

Nawet w latach trudnych można 
sporo zrobić, jeśli inicjatrw• r~dy na­
rodowej i lokalnej ~dmm1.Sl!aCJ1 spoty­
ka się ze wspaJ'C'lem społeczeństwa. 
OtocookonkretnvchreTult.atachmi-

:~~~~~~;fhw:!d~~~~~-
STANISLA~ PARON - ~clr.o: 

Osi11,gnehśmy duzy postęp w bu· 

~~:iJ ~:~;~?~-~~~~~:t;;J;:~ 
t..kze dotacjom Urzędu Wojewódzkie­
IO i PZU udało się zbudować i zmoder­
nizow~ć wiele dróg i m0&tów. Przebu­
dowaliśmy drogę z Lącka do Zagorzy­
na, zbudowaliśmy 3,5 km asfaltówki do 
przysiółka Krakowska.bitumi~na. 
wierzchnię w Ob1dzy, zmodem1zowa 
nodro(izeSzczere:tadoJazowskaiz 
Zlgorzyna do Woli Kosnowej. W11,wóz 
dzie\11,cy przysiółek Dyniowa od Zago­
rzyna umienlono w asfaltowy trakt. w 

~~~~-~:il~!~:!!~~~!ra~ 
sfaltowejszosyotrzymalaKicznia,aw 
Kadczy przygotowano pod asfalt kilo­
metr dro(i. Zmodernizowano drogę 

~o~.z~~;~~:!°J~~~~k! ~a~~~: -2 

.siólkam, Gruszów, Podkrzyz1e, Tur­
chalówka. Przygotowano się do asfal • 
towama w Lauch Brzyńskich i Obi· 
dzy Krupówkach. Prawie 5 km dy 
waruka as!altoweeo otrzymała Brzy. 
na. Wyremontowano 2 km drogi w 
Maszkowicach oraz kilka uhc w Sł· 
mym Lącku. Obok amfiteatru na Jezo­
wej „T<Y.:!:;;-;.:; piac parkingowy, po· 
wstał też parking w Jazowsku. Prace 
drogowe wykonano rówmez w Zabrze­
ty i Zarzeczu. W Zaneczu zbudowano 
ponadto w czyme społecznym 2 mosty 
oraz wyremontowano kładkę na Pu­
n-.icu. W Lącku przebudowano z drew­
nianych na zelbetonowe 3 mosty i 2 
kładki. podobnej modernizacji podda· 
no moaty w Zagorzynie, Kiczni, Czar· 
nym Potoku, Brzynie i Lazach Bnyńł, 
kich.Dz1ękipoprawiestanudrógauto-

~°Wo'i;t~!='.eT!:~=n~~1!~~~ 
(o to s.amo ubiegamy w K1czm). N,e 
w,zystk1e potrzeby udało nam się za. 
spokoić prace będ11, kontynuowane 
przeznajbliiszelata. 

Staramy się popr,wić sum bazy o­
iwiatowej.Naukończeniujestbudowa 
szkoływKicznioru.znacznarozbudo-

wi~;:~~eh Ś~:J:S~:>;!=:r;z;~Ó~ 
społea.nych.Ludzu,igarnąsiędopracyna 
ri~i ,woje10.otoczema, ale przy Obe· 

do rad11 stopma pod,tawowego, na dru, 
oie;inazwukakandvdatówzdonegookTę, 

W'RN.~h ~~~~~~ 
dUJ(łCllch do WRN z lut11 wo,ewódzhej. 

lff0tnetm10n11demolc1"a11121Uą~j)'r<ln'· 
durt Wllborczq, a r11m sam11m służące 
więk.llzemu za,nk"resowoniu l'poleczeiul, 
wa W11borom1, wprowadzon.o w IJ)Ołobte 
Wllboru rodnt1ch do rod no.rOOO"ICl/ch ,to, 
pn!O pod,tawowego I do WRN, którilch 
kand11datul"JI 11mieuczone będą na lu­
lach ok1"ęgow]/ch. LUlt1 ~ lak 
)(lkdol11chcza1 dzielą,~ no. W11odręb­
nwme ma.nda.111. K~ia Wl/borcze UZI/S· 
/ro.111 możhwo.łt umieuczmia w ramach 
mandatu nazwuk dlVOCh (,a.k dol11ch­
czas) lub trzech kand11dolów, prz11 cz11m 
no.zwuka 11mieuczone będą w~ 
a((abel11czn.ej. Ód.lfqpion.o Wlf(" od krl/111· 
kou.'(lnego J)l'(ferowa.nia kand11dolów U· 
mte1ZC%OT1i1ch na tzw. mll!j$C(IC/ł ma.nda-

!=:·ż~~,!!~~:~ 
um,eszczon11chnallkieW11borCZ(lwra­
m.Clch mandalu to glOł" jego zaliczano 
jakooddan11 no. kandt1dol0 UIJ)tlllne,pona 
Plt'TWIZl/ffl fflie.,łCU. ZmtGnie uleoł 1"ÓW­
nieżspoł"ÓbglosowontG. WobTrbiekaźde· 

s:,o mandatu z '"'li ~ nazwuka 
Oł"ób,no.klvre11ę~.no.let11poz0ł"la­
W&t ni.e Jk-rd!one, a pozOffaurimll! ~ 
nit jednego no.zwi1ka 'llit skreJlonego o-

wa szkoły w Lącku, trwa remont szk o 
ły nr 2 w Obidzy oraz budowa sali 
gimnastycznej13mieszkańdlanau­
czyc1eli w szkole nr I w tej wsi. W 
Szczereżu starą szkołę u.adaptowano 
na dom nauczyciela. Przyeotowujemy 
się do budowy prie<bzkola w Czarnym 
Potoku oraz rozbudowy sł.koły w Za­
brzety. Zachodzi pilna potrzeba budo­
wy szkoły w Z.,orzyme. W stanie SU· 
rowymsto,juznowyośrodekzdrowia 
w Lącku, przygotowujemy się do 
wznoszeni.I apteki. Z Wojewódzkiego 
Fund11.Szu Turystyki i Wypcciynku u 
twardzono bcis:to sp,onowe przy szko­
:t: w Brzynie. to samo robimy przy 
szkolenrlwObidzy.akołoszkoływ 
Lącku zbudowano parking 

Wiele pracy wlozyliśmy w usuwanie 
sku1ków powodZi, która w okresie ka­
dencii az trzvluc~::;;; ;,;.wiedziia gmi­
nę. ÓsiuamY dobre wymki w skupie 
zywc• wołowego oraz rekordowe w 
1kup1emleka.Jakośc1oweprzem1any 
następt.Uą w sadownlctwie. Roczrue 
karczujer1ę80hast.arychsadów . No­
wych,niestety,s.adz1s1ętylko6hekla· 
rów (z powodu braku s.adzonek I wyso· 
kich ich cen). 

W 198ti r. gmina ujęła piąte miejsce 
w województwie w konkur.ue o tytuł 
,.Milltru gospodarności'". a Kadcza ÓS· 
me miejsce w konkursie na najczysl· 
suiwieś.Współautoremtychwszyst 
kich osiun~ jest naczelnik gminy, 
Fnncl.uek M.lynarcaylr.. który wyk•· 

że Pr?cts:~re~1~n".'~t'Z' ~~;;[ d1~;; 
nacisk na rozwój kultury fizycznej. Br•· 
kuje boisk sponowych, sal gimnastycz. 
nych Truizmem :,es1 lfWl-ffdzenie, że 
spon Io zdrowie, ale nie można o t11m 
zapom1no.t. Sam mam no rwo,m konc,e 

~=ie1~:WW:,tok~b~: 
Sllabę wo,skowq odbtl/em w .,Czent>OT11,1ch 
Berela.dl", o trenowałem w kralcow11ctm 
,.Wawelu"'1,,SOnd.ec3t".CzJ.ounekbezru­
cłlu gnułnieJt 

Spytałam. jak przewodniczący Ruchu 
Odrodzenia w naszym reJ(lonie ocenili 
e;ch~ampanię wyborczą do rad naro-

Jea110 zup,rłni.e 111no. kampanl(l mi 
poprzednie. Po pierwue ma.m11 bardzie, 
demołm2111cznq ord11naQf Wllbo-r'czq, a po 
drugie J)f'OgT'(lm WJ1boTcz11 form\Uiuq 
wspólnie 1tand11daci no. radn11ch 1 "'li· 
borcy. Podczcu zebrali władze admmlfl­
raCl/Jllf 1/dadĄ.lą ,zczególowe IJ)rawoz. 
dontG z rtahzac,i zgłoazon11ch przez l'l)O­
leczeń&lwo wn1od:ów i po,tulo.lów. Na} 

~·zz~~:~1~::';t! 
~~~:~o.:!!;:a~z= 
podcza1obecn11ch zebroli. Trzeba.}f! mqc1. 
rze ~, uczerze W111łumaa11t 
rpolec-zeń&twu na ro nw 11at, a ro trzeba 
odloż11t no. póżme;i. Należ1,1 rworz11t pTOQ· 

;~,':"r~~~b;it:J;::t~~ada~!: 
dla.lego powinni mm1 zo,mzt !udzie Wllró­
Ż111QJQ.Cl/ 11f umie,rtnołclam1, Wiedzą 1 
aul.or!łtelem. !udzie przed.,iębwrcz11. po­
t~ no.wi.qzatkcnuikl z tllllborcum,. 
Spoleczeń&rwo .-ozhei:a .noo,ch reprezen­
tanlów za konkretną robotę', a ni.e za 
mrnq obecnoU na selJ(leh. 

Rozmawiała DANUT'A BINEK 

ó'::'or!!.::J'11~..::::·~~:~: 
dl/dowat będą dUM orobl/ dla dokona· 
ntQ W11borunalez11 WdlitjednonazWlł­
ko, no.lom1G1I "'111 w rama.eh ma.ndaru 
będq kandt1dowat .lf"Z1J OIOÓl/, dla dolto­
no.ntQ Wllboru n.ależ11 skrdhtdwa naz"". 
•ka. 

w r:~~~1:=~~~i:''1~~~ 
~;:: !°.:fJi=:1 ;~:X!a.w:;bi~ 
mandatówjakananiqprz11pa.da. Wr11m 

:Z~ów,,Z:~~:i.e~::.tt 
jednak w odróżniemu od p,losowon10 no. 
kandt1dolów Z ilłl okTfl10Wllch, WJlboTCO 
mote dokonujacWJiboru skrdlitdo­
tt>Olnq hei:bf nazwuk kandudolów lub 
nit skrdhf żadnego nazwiska. TTZeba. 
prz11111mwrpomnieł,tel1.CZbamandatów 
dla rodn11ch WJ10łeran11ch z llłl wo,eu,ó, 
dzk1Ch ni.e może przekraczat IO pTOCffll 
(popnedn,o IS pTOCffll) radn11ch WRN 

t :,eszcze jedno wai:M rozwiązanie 
znie11on11 został WlllnÓQ 50-procentowtj 
frekwenqi uprawnl0flt1ch do p,losowontG 
jako warunku łkuucznołci tllllborów, Je. 
go ntupelni.mie powodowało dol11chczcu 
obowiązek zarzqdzentG J)OflOWTIIICII "'li· 
bon!w. 

ROMAN KOSTANECKI 

zujewielkljoperatywnośćworearuzo· 
....aniuczynówspolecwych,pozyski­
wamu f\md11.Szów i matenalów budow­
lanych. GodZJ się tez wymienić najak­
tywniejszych radnych GRN: Stef•a• 
Kllmcu.lr.a, Władysława Maclusda, 
Tadeu.su Burańslr.lero, Staalsl•w• 
Szwarlr.ow:!.lr.ltro, Stan.bława MyJ•· 
ka, IJnattro Tom.&5z.ka I Broolsla.w• 
Słowllr.a, a takze sołty.sów: Antonlero 
Farona z K1czni, Jana W11,eb.alf z Woh 
Kosnowej, Piotra Cebulf z Woli Pis· 
itullJlCJ, Jana S«..epanlaka z Czerń 
ca, Siefana Kozilr.• z Lazów Brzyńł· 
kich, Jana Kołoddeja z Obidzy i Sta­
nisława Majewsklero z Brzyny 

JÓZEF OGORZALEK Kamlon­
lr.a Wlellr.a: 

W Królowej Pou;kiej i Królowej 
GórneJ zbudowaliśmy piękne nowe 
szkoły. ROZPQCZ\'lO remont szkoły w 
Jamnicy, opracowywany,est projekt 
rozbudowy1moderruuc,Jiszkołynrl 
w Kamionce Wielkil'j. Mamyjużdobrll 

}:~ęJ;~re'nf!~~:z· !1~0~=~; 
sprzęt, pomoce naukowe. W okresie 
kadencji uruchomiono przed.szkole nr 
2 w Kamionce Wielkiej oraz przed. 
szkoła w Mystkowie i Królowej Gór· 
nej.5-tojednakpl,cówkiwlokalach 
wynajmowanych W KamionceGórneJ 
powstało w stame surowym duże 
przed.szkole mus1myJewykończyć. 
a będzie to kosztowało wiele ptenię, 

'" 



Rozmowa z panem Józiem 
Dawno nll! Ulldz1otllffll11 J'lł, panie Jó­

z1u, co ,l11cha.ć? 
Nic nowego. Codl!lenn.a surp,,nin,. 

Człow,,ek 1oru u groszem, • gdy mu 
WJ)ł,dniel)łltf.dotyc:h,todlaodmianygoni 
u towarem, by te plenUldze sensownie 
wydać. 

i!~'.J~~!~~=r:w:i:;ów. I w tcJ 

pofOni człowiek czt3to n,e ma C:UliU, •by 
S1fUlitanowić,co1ięwok6łmegod1.1eJe, 

co1ięzm1eni.a.Adz1t'jl1sięprzedezrzeczy 

watne. Powiem uczciwie, że me mi.alem 
nawet czasu, by pomyśleć o tym, co nam 
dad~ zm,any w ordynarji wyborczej do 
rad narodowych. 

A mote nW! wqr10 tak pędzić, panif! 
Jó:nu? 

Coto:mac:zywarto,lubniewarto!C:a:y 
J& mamjaklł wybór w sytu.11<:ji, rdy z.atat­
wienie najprost.ue,i życiowej 1prawy ura 
stador&n(iproblemu.Chcepankonkre­
tów proszę bardzo. Jako poliiadacz 
„malucha" musiałem niedawno opłacić 
ubezpieczenie i wykupić kaft<! benzyno-­
Wił, Czekałem w dwóch kolejkach blisko 
cztery godziny. Postedlem do denty:tty 

Ryaa.rdGURBOW1C'Z-latS5, wywo­
dzi aif z rocWny kolejarskiej z Nowego 
Sącza, I.rener I klasysanecllarstwa, był 
m.in. prezetem Pols.kiego Zwi4zku Spor· 

;;:lt;~=i~T:iiEł~: 
cmych;obecnietrener-metodyk ulrud· 
nlony w Wojewódzkiej Federacji Sportu 
ora.z cdonek Kom~i Młodziezy i Sportu 
Komitetu WO,Jewódzkieeo PZPR: odzna. 

EL~~i~~!i:t~~~i 
styka i pływanie: z usp090bienla dom&· 
tor.ionaRorna.na. pracownic.lzbySku­
bowf:i:dwiedol'ONecórki DanutaiAnna, 

"""""'· 
Stan.lalawOTTENBREl'l'-lat40,eor· 

liczanin,absolwentn.eszowskiejWyżaz.ej 

~°%~a~!~::~-:e~~;h 
I Gómkzych „Glinik", od 13 la.t w Pned· 
aifbiorstwie Przemy.tłu Materiałów lzola· 

~~em~U:~nw":~::~~di.o':: 
cnie pełni obowiązki dyrektora z.akladu i 

:;!!J~~JE;;;r~Z!:E 
~:;eslll:~ .. t:::i .. \!~a,.:a~ 
dzieci Jola.iTomek. 

Ja.nin.a STRZELCZYK-rodem zż.e1oci· 
ny kolo Limanowej, ~ter nauczania 

~~:',!f'.; wzctn:::o:!f\kk~= 

Brak.uje n.am mieszkań dla fachow­
ców potrzebnych w flllinie, 1tównie 
naucz,ycieli. Myślimy więc o z.awiąz.a­
niu wiejakiej spółdzielni mieukanio­
wej. Jeszcze w br. utwierdzimy plan 
zagospodarowania pnestrzermeco 

~:!?ie':.!~ów„b:~;:,~~~r: 
wszyst.ko,byludzlejakna,jw~bu­
dowaliz.arównomieszkań,jakiobiek­
tów &Ollpodan:zych. Udało łię na.ro U· 
rucbomit: Wiejski ośrodek idrowia w 

~:ń~Z·M=='."ópr:t:~ 
konceprję rozbudowy cminnego ołro­
dka zdrowia w Kaniionce Wielkie.i, 
k~ryśw~dc:eyusłu(imedyczneażdla 
p1ęciuw11. 

Wielkimosią.en.ięciem,est~a­
cja,IMl!l:Y·ZPZUkorzy5tająJuzmieu;. 
kancy Mua.ln.icy I Mystkowa oru czę. 
kiowJ) Kamionki Wielkiej. Z.klada.· 

::~;r~r;:I=!~~.,:r!~t 
pzyfikacyjnych jest szybszy niż pia· 
nowaliśmy (Of?Omny wkład pracy 
mieukańców oraz społeczników z ko· 
mitetup.zyftkacyjnec:o!). 
Przys1ąpiliśmy do kompleklOweco 

~~:wr::i:r-~~~=: 
nimi jednostka.mi administracy~nymi. 
Kout tero przed$ięwDęcia będzie wie, 
lki, ale ochrona irodo\l(IU.ajest spra 

:~~":~u~~J>e1U::ee~~:o=: 

kolt.ikaidw1egodzinystratyUinternl· 
sty podobme. Mu.sialem pilnie p0rozu· 
mieć się re znajomym w Zgorzelcu w 
międzymiast~j poWledZl&flO, te na rwy. 
kią rozmowę czeka 51ę cztery eodzmy. 
Zamówi/em więe błyskawiczną i dostałem 
rozmowę pn ... nek1u godzinach. Oczywl· 
kie, z teeo powodu urwałem tię z pracy. 
Nie mu.szęchyba panu tłumaczył, panie 
redaktorze.~k1eproblemyw1ążą51ęzu­
latw1emem ,ak1e~kolw1ek naprawy. gdy 
raptem „wysi4diie'"c:złow,ekoW1 piecyk 

=~-:Z·s::~ ·~t~~-ój::o c:ie~~~~k~ 
mogę panu p0w1edueć, ze aby wplac1c 

::t:/~1~'1y ~0o i:::d:: !f;'~y~:te 
już stanie po chleb. masło, mię$Q, to moż­
na w uproszczeniu powiedzieć, ze zycic 
Polakaskladasięnaprzemian2c:omenia 
Ista.ma.. Nie jesl ~mnicą, ze gama. się 
i stoi ta.ku, w godzinach pracy. Chciałbym 
znaleśt ucwnego, który obliczyłby. ile 
vi?1ecznejenergii_marnl!,ie~iębezpowro-

Lnie;~1~n~~n~ Jó:i'!.nfe \!f~,m 
brok1oe !wiza do prOCJI w uługac/1. 

Bzdura.Ja myślę, że ludzi do pracy 
wPolscemebrakuje.1ylkosąnieratjonal-

5-czu,m-,iąc:a.33-letniswpracy,obeenie 
uczy w Szkole P~tawowej nr 7 w No­
wym Sącru; wyrózniona Odinaltą „Przy­
jaciel Dziecka" i niedawno Knyiem JC.a. 
walenkim Orderu Odrodz,enia Pokki; w wol­
nym czasie ujmltje si, dziewiarstwem 
i ro~a.niem knyiówek; troje dzie­
ci:Da.nuta bioloJ,Elżbieta-1pecjalist· 
karehabilitac:;li,Piotr studentAWF. 

J6aet SZYKAN'SK.1 -lat83, rodem z Bes· 
ka kolo Krosna, mechanik samochodowy, 
~ okupacji wywieziony do obozu 
pracy przymusowtj w centrum Berlina; 

~~:~~~;~~~~":. 
pracowattakiew rejonlel.asówpa!Utwo­
wy<:h i klęczaflskieh ka.mienlołomach: 

~~=:mp~!~~i:~: 
nysaneczkanibobaleiata,olimpijczyki 
12-krotny mistrz Polski; odznaczony Zło­
tym Kl'l)'Zem Zululi i Medalem „Gazety 
Krakowskiej" Za mqdrołt i doorq robotf; 
wybrany w kwietniu preze.sem .sądeckie· 

PoW5tały dwa 1l'IOll1Y w Kamionce Ma-

~;;!::~!C: ~:~ K:G; 
wej Polskiej. Zmodernizowano około 
4 km dróf o nawierzchni bitumiczntj, 

;:1~~:iT~;~ti c~~~!i:~!!i 
dton Nowy Satcz rlorynka. Nie u-

~~~~ MY~;~~~ 1!0~~~fo~~j 
Wielkiej 
Rozpocąliłmy budow,~10 o­

środka 1pnrtu i rekreaCJi z boiskaini d_o 
piłkinoznejlsiatkówk,,kortamitem­
sowymi, biemią i zapleczem soc:jal­
nYm. W Królowej Górnej powstało 
przys.zkolneboisko5portowe. W koń· 
:uwsiprzystąpionodobudowyośrod· 
ka sportów zimowych ze schronia-

~;n, wy=!;M!m7':r!~"t !rr::t 
wanokoncepgę. 

zesC::: r~:~:1;~:M~~~~ 
nie", .. Skalnik" i „Kamioncunk1" o­
ru2zespolydzi~. Porudziesiąty 
orpninuemy „Lato w Dolinie Kamion­
ki". 

nuN~~~o~:~w:~~~~:~c:d:~ 
pawilonu ze środkami do produke,ii 
rolnej w Kamionce oraz punktów 
sprzeduy'!'Mszalnicy,PodlesiuiGó­
rach Jammckich. Nie ma jeszcze skle· 
pu w Kamionce Malej, ma.rzy nam się 
wcentrum,rmlnypawilonhandlowyz 

nie wykorzystani. Jedni przychodzą do 
pracy 1ylko pO to, by podpisał listę, inni 
załatwiają setki interesantów. W wielu 
firmachob$lugi ludnościpanUJelOtalny 
balapnoreanizacyJny. Na.i,edneeoczlo­
wiek,.,iwiada.ąceeousługę.przypadaa.ę-­
stopięciuz1zw.urzędniczegozaplecza. 

Co. pa.na zdaniem, na~zalobtt I t11m 
/ontemzroblt7 

Porządek,panieredakiorzePorządek! 

JiojaknajszybcieJ.Tewszystkiecodzien­
nebo\ączkistająsiędlaprzecu;tneeoczlo­

wieka większym problemem niz chude 
p0rtfele. WywohJją złość i zmęczenie. Nie 
ocrekuję cudów, ale uważam. :i:e nowe 
rady,zszerszyminiido~dkompetene,illl­
m1 i mozliwościam,, mogłyby wlaśme ene­
rgicznie zajął s1ę 1kutecznym roz,..i4zy­
waruem tych drobnych. codziennych bolą· 
czek.Jest przecież w Polsce kilka miast 
i trochę urzędów, C:dzie wszystko Jakoś 
idtielep1ej.WidaćW1ęc· mozna..Potrze­
ba tylko dobrych ppodarzy. Sądzę, ze 
mOill mmi byt radni. tym bardziej, że 
będ.11 wybrani autentycznie przez na.s 
juzbeziadnegoklucz.a! 

AND RZEJ GOT 

eo Stowarzyszenia Pola.ków EQploato­
wanych przez m Rzes~; hobby moto­
ryz.atja; żona Enulia, córka Bożena. pra­
cownica mlecz.ami: dwóch synów; J-k 

ekonomillta, Witold mechanik w 
.,Polmoibycie'', 

Jao ZLUA-lat 70, sądeczanin, pned 
Il wojną światową uczęs:tez.al do "'mina· 
rium duchowneeo w Niepokalanowie, z 
którecowys1ąpilizgl0llilsi,ochotniczodo 
MarynarkiWojennej;uczestnikbitewmo­
rskich na. niazczycielach „Burz.a", .. Gar­
land" i „Piorun", odznaczony Krzyttm 
Walecznych: po wyzwoleniu pracownik' 
zakładów zbożowych i spóldiielm rzemie­
ślniczej w Nowym Satczu: dnalacz Stron· 
nictwa Oemokratyczneeo i ZBoWiD. wi­
ceprzewodniczący Zarządu Wojewódz· 
kieeo Zwiąl.ku Inwalidów Wojennych: w 
ł3rocznlcęzwycięstwanadhitlerowskim 

~~Q~~~=z!~LKP~tetw°~:: 
nym cusie piaze pamiętniki i 1pacen4.ie z 
psem;tona.Zotla.. 

Jan ŻMUDA-lal~. rodem z Rzeszo­
wuczymy, wykutalcenie irednie; dlup-

~~~~=~~;mu':e~łe~ 
na. w Poroninle,prze~iczyl _now?U~ 
klej radzie na.rodowe.i, obecnie kieruJe 
wyd.da.Iem społeezno-a.dministracyjnym 

~~~~:,~~=:~~~~ 
w kwietniu Złotą Odznaką uruem• Jank_a 
Krasickiego; wolne chwile spęd.u z ksią.z­
ką \ub na turystycznych szlakach; zona 
Helena,córkaMałgorz.ata. 

prawdziweeo zdarzenia. era.kuje u-

~. ~=!wkle~.~~,:;~~·r!r=; 
podarstwa domowego. Dobre wyniki 
osiąpmy w rolnictwie. Mamy wysok111 
obsadę bydła mleczneeo i opasowec:o, 
rozw\ja. s,ę drob1.1rstwo, a ostatnio u­
prawa piecz.arek. Nie udało nam się. 

=~-ra:~Pj:'~~~c!~ ;~~: 
szlym roku i z tym problemem 51ę 
uporamy. 

Na.su Rada Narodowa byta. dobrym 
kolektywem. chociaz nie brakowało 
kontrowers)'.Jnychopiniiiostrychdys­
k~L Równie:i „morządy mieszkań, 
cówoorulepiejkorzystająznadanych 

[~~pr!w~!:.::~:::/~ v;;;~bi~~1! 
swychłrodowI.Sk. , · 

ey~b =:wł.mu=~ ~r~~: 
aeb mieJK• w pnethu.ola.eb. Stalo 
siętodziękiznacznemuudzialowiza· 
kładów pracy w rozbudowie przed· 
szkoli. Nie mozna teeo powiedzieć o 
z.akladachprae,NowegoSącza.które 

=•!':ee u:!~:~%\i;~ęcz obo}ęl 
• I llpea. br. w Llma.noweJ prę ul. 

Orka.na tlrcrz)IOCSDlepra.Cf Inspek­
torat Z.kładu Ubnplend Społecz.. 
nyeh.0beJmie7,iednostekadminilltra. 
cyjnych: Limanową, Tymbark. Luko, 

WoJewódzki Komitet ZSL na se· 
SJępopularnonaukowąpoświ~iXmą 
95 roczmcy powstama Związku 

;:~filfa~r~o;;:~o\;~/~: 

• WicewoJewoda Józe!N1em1ec na 
konferene,i~ prasową poświęconą 
podsumowamu I etapu operacji 
Wiosna'88; 

e Komitet Gminny PZPR w Cheł­
mcu na spotkanie władz p0litycz­
no,administracyjnyChflllinyzwe, 
1eranamiwalki,pracyidz1alaczami 
ruchu robotniczego; 

:o~~1;!t~ódfum~~~i~!~;~ 
le$,jępoświęeonąocenlerealizatji 
postulatów i wniosków wyborców 
7.gloszonychwkam1W1niiwyborczej 
doSeJmuiradnarodowych, 

e Kuratorium Oświaty i Wychowa, 

!~ i:;:rr::~;~ę ~:~~ą w spr•· 

• Klub Honorowych Dawców 
Krwi w Mszanie DolneJ na spotka· 
niekrwiodawcówzoka~ityeodnia 
PCK; 

• Z.n.ąd Grodzkie.i Spólduelni 
Mieszkaniowej w Nowym Sączu na 
rebranieprzedstawicieliczłonków 
Spółdzielni; 

e Galeria Biura Wystaw Artysty· 

~[b: Sta~:~anSl~r::~y':'tawę 
~ Rada Wojewódzka PRON na po· 
s1edzeniePrezyd1um; 

• Prezes Sądu Wojewódzkiego na 
sp0tkanie z kierownictwem Sądu 
.Wojewódzkiego i RejonoweJO oraz 
Parutwoweco Biura. Notanalnego 

poświęcone problemom sądow­
nictwainotariatuorazprzedysku-

:~m~~P~~~~!C:w0!~ 
kalnymi środkami masowego prze. 
kuu; 

• Podhalański Oddział Towarzy. 
stwa.OpiekinadZabytkaminąpre­
lekcję dr lubeli Rejduch-Samek 
pt . .,Wkręgukulturyzydow1k1eJ''. 

• Krynicki Klub Tae Kwon Do 
przyLidzeObronyKr-,iunatumlej 
1portowy o Puchar Prezesa LOK; 

k::C1!a~~~.w;~~r: 
~roJ~ s:,.;~:inl(ry~~:~alneeo 

• Kout dokumenucji na bu· 
dow,skromne10 wiejskiegoołrodka 
zdrowia we Frydmanie ma przekro. 
czyt 25 mln złotych. Autorem tego 

k~~=r:~·~t..e~~:~=~:: 
raProjektów 

dz!l~~io~Wśfodo~!ia ~.PPo!k; 

i~ruk :s~~~~dra~m;;:pM 
Elektrowni Wodnych w Rożnowie zor­
ganizowaly 5pn.ątanie brzeców Jezio­
ra _Roznowsk1ego na odcinku od S_1en­
neJ do zapory. Zebrano I w:rwie~o'ł() 
kilkanakie przyczep śmieci. W akcji 
uczHlniczylo około czterystu osób, 
etównieuczniów. 

e Ma1Ulena. B.anlak z Loła w 

~'P~~i:w~~\~~r.d~~~r):~~ 
·administr11CyJnych fllliny zlozyli Ju· 
bilatceżyczeniazdrowiaidlugich lat 
zyc,a. 

ROMAN KOSTANECKI 



Spotkania przedwyborcze 

Sprawy I In 
(CIĄG DALSZY ZE STR. I) 

ze~:.~:tó:c~~~~~~t~i~:)~&!/ 
te lnicy zorientują się.jakie sprawy powie­
~ wyborcy swoim przynłym reprezen­
tantom. Nie wydaje się, aby to były oczeki­
wania wygórowane. 

* Rozttarowala nieco frekwentja pod· 
CZ811Zebraniako1U1ultacyjnegona~dec­
kim011iedLuWesterplatte.Wprawdz1enie­
wielkaśw,etlicabylapełna,11\ewiększość 
stanowilikandydacina ra~nych.Mimoto 
spotkanie pne<:iągnęlo się do późnych 
god:z.inwieczomych. 

Radny, a urazem prU!wodniczący ko­
mitetu osiedlowego, Władysław Slawec­
ld, stwierdził, że na czterech radnych.z 
terenuO!li~la!jed)'niedwóchstaralos,ę 
wdobiegllJące~koncakadentjinapra~dę 
~aćflęz~ówmieyskiego 
rllJCY.Nanekaltakzenazbytmale~tere­
sowanie ludzi młodych sprawami miasta 

~~~~w~~ 
,, We.stel'J)lo.tU!" jut znikomy. 

Młodzi majq wiele innych obowiąz­
ków ripo11towal Toman ':""els& - Pro-

~~!;~;fe~~;:c~~ 
teluOłledlowegoCZ11obeencłcinazebra­
niac/l. 

Kn:yntof Niewiara, Lesław Nowak I 
JłzefKlenek mówih•potrzebieochrony 
natura1nego środowiska. Ż~II kon­
tem pn]jłzłllch pokoleń powiedział Jó­
ttf Kłecick co zostounm111m po sobie? 
Mo.m11 wi.eledobrwch pTogro.mówocllron11 
przl/Todll, trzeba t111ko wt1euzd:wowo.t 
icllprze.irupo.me.P.O'Wlnnoł'iętokżerze­
rzrj i,iforrnowo.t opnuę pubhcviq o za. 
klado.ffiJ)T'Cl.C]/ffUl}ąct/chnĄ1Unęb:Zl/U..­
dno.ł w zo.truwo.niu a.tmo.if<!'Tll i wodl,', 
poda.wo.twielkokiko.r,kfóreplacq. 

Jan Zimny wnioskował, i:eby przyspie· 
szyt budowę Wojewódzkiego S~pit.ala Ze­
spolonego oraz oczysiczalJ.li kieków dla 
Nowea-oSącza. Odpowiedual mu przewo­
dniczący komisji zdrowia Miejskiej Rady 
Narodowej, Andnej Fortuna, i:e szpital 

e Pani Joanna Jakubik z 'No,,;,.ego 
,;,,u· 
Jeu.ezeniedawnotwierd.l:ono,że~ 

ro żt,umołci .w Polłce rię marnaje, bo 
cen113q zo. niskie. Te,-o.z o.ni chleb, ani 
mMto, o.ni wędlin11 nie3q tanie, a mar· 
n.otrawrlwona.dalwt1stępaje o.lenie 
w l\afZl/ch rod21nadl, Lecz za spro.wq 
prod.Uttntów. °'finie b11m na P"ZI/· 
trod posłuchała, co mają na noo;ą 
obronę ci, luórz11 domlrczajq 11l(U.lo do 
sądeckich sklepów. ,V11_t~ o 114fZe;J' ro­
dz•mE:i pTodultrji, a nie o ~unaiq.· 
ct1m rię od czasu do ezo.su rnakomit11m 
motie llolender11rim, ą,rzedo.wo.n11m 
no. wo.aę. Nasze nawet się rozsmaro­
wo.t porządnie nie do, jesl bez sma.lcu, 
sz11bl:o staje rię niezdatne do użt11ku 
Slu.sznie.ktot niedoumo naJ)l.l(U, żejert 
fOp.-odukl ffl<lltopociobn11 

A pTZectet mleka mam11 pod dosta.t. 
loem, zaJ U111'"ób masła to nie to.dna 
filowfia. Dlacz~ MęC marnaje się 
pTacę hodowców kTów? • 

Podobnie jest z chlebem i węd.li nam,. 
Cót Io za sztuka upiec dobre piecz11wo, 
zrobił smacznq kcuzo.nkę cz-11 paute 
lowQ.?Nieklórz11tre:sztą glówmeP"'l/· 
walni rzemie!lniq/ nada! potrc:,Jią 
PTodukowat dobre wt1rob11. 

Prmzę o odpowiedt, jok,e to pT-«'CI• 
umokt l<Hu me pozwalajq pa,i..sJwo­
U/llffl i spóldziełczl/m zo.kladom zao­
pat,vwo.t Nowego Sqczo. w chleb, kló-

~4 

będzie budowany po roku 1990, taś w tym 
rokumajJłsięrozpoeząćpraceprzyi;>rzy­
chodni wielospecjalistycznej na osiedlu 

"~!~~~t~i~ld I Andrzej Knak '!'Y· 
tknęliznikomąllośćrobotników,kob1eti 
ludzi młodych wśród kandydatów. Postu· 
lowalit.akże,żebyrouzerzytinf?rmacje.o 
osobachporazpierwszyub,eg&Jącychsię 
o mandat radnego. 

Nad spotkaniem w sąsiednim 0$iedlu 
Gołąbkowice zaciążyły miejsce. i ter­
mm. Miejsce bo jak długo dorośh mogą 
wysiedzieć na małych.krzesełkach dla 
przedszkolaków? Termm bo spotkanie 
odbywało się w późne sobotnie popolu· 
dnie 7 maja, w przeddzień popularnych 
imienin Stanisława 

Kandydatówprezen~wanokrótko,oni 
samiteżkrótkouzupclmalitecharaktery· 
styki. Nie dowiedziel~~y się, jak "."idzą 
swoją rolę w radzie mieJskieJ czy woJeWÓ· 
dzkiej. 

Prz}'!lzlym radnym poddano pod rozwa· 
gę następujące sprawy: 

e Kiedy mit11zkańcy Gol,bkowic. do­
czekają się ulic na miarę wo,ewódzk1eg~ 

::f:,~zr~~ !~~z.r;: i~~~~ 
uliczek,potemjeprzerwanoi~.cisza. 

e Podczas jakichś prac zniszcwno a&· 
falt na sporym odcinku ul. Nadbrzein~j i 
nikt nie kwapi się przywrócić poprzednie­
go stanu. 

• Czy myśli się o wybudowaniu kie· 
żek dla rowerzystów, których jest w Są­
czu coraz więcej? 

• SciekizulicJaśminowejiNadbrzeż. 
nej nie $Ił odprowadzane do kolektora 

;~~~;n;f~ ~fwr:}~r:;:~f~'ti!n~:: 
gulowaniete,sprawy przyo.kll7,Jl_prowa· 

dz.ny{~~~~t~ ~~!~k9,'la'J~t~i· 
stracjęGrodzk1ejSpóldz,elniM1eszkamo· 
wej po wymianie J)Bnell na norm_alne 

~=~~t~~bif:1s'f{~°f:~1od:iaj'~i 
przedtem. 

e Szybciejna!e.tywyposażaćnoweo­
siedla w infrastrukturę komunalną, by 

rvbtllięnierozkrutzalp.-z11krojemu? 
Dłacze,go zniknął chleb na miodzie i 
ró:hie mne gotunki? DtaczeQo graham 
pT%J/J)Ofl\1'1(1 trocin11, a bu!ki 1q jok 
guma7 Dlo.łiego masło, lci«ba.sa, ,oi­
ceson uszł11 na J»t1? 

Od redakcji: W najbliższym czasie 
odwied~imy producentów i aprób.u.ie­
my dociec, czemu to samor7-4dni , S&· 
modzielni mleczarze, piekarze i masa· 
rze weiąz me mon zadowolić swych 
khentów.Sązresztąollpowiednie.służ. 
by,którychobowiązkiemjestkontrola 
J.akollci pnxluk~ fywnollciowych. Mo· 
zezechcąopow1edz1etotymcorobią, 
by nie marnowano z bota, mleka i mię· 
sanabylejakiewyroby? 

• Władysław Tushukl z Wrocła· 
wił przez kilka dni przebywał na Są 
decczyimeichwahkomumka<:,jęauto· 
busową w Nowym Sączu, ale równo-
1:ześnie zapytuje: 

Jlet musi wt1nonć dotatja budtelo­
wo. (mie:lska CZ1,I wojewódzka) do 111cll 
autobuaów, które J)Mn11m popołudniem 
i uneczorem~żdż'ł pwte do od~11cll 
w.ni Przeciez to ,est rozpwta, zeb11 
gonit autobuf po tra,,e, na k1óre:, 1po, 
111kalemdwóch, trzech pastlżerów. Dlo.· 
czego nie wprowadzicie mikrobiuów, 
które b11l11b11 bard~ ekonomiczne? 
Pozo. godzinami łZCZl/lU o.ulobuty w 
~~~PTZl/PCłdlcach nie majq uza.rod· 

Pisaliśmy o tej 5prawie wielokrotnie 
i nie wydaje się, by Wydział Komuni 
ka<:,ji UW lub dyrekcja WPK wykazy. 
wały zainteresowanie argumentami. 
które wytaczaliśmy. Dopóki w którymś 
zmiastniepowstaniespółkakomuni. 
kacyJnaopartanazdrowyehzasadach 
ekonomieznych:dopótydota<:,jat>:ędzie 
rosła, podobme Jak naC1Sk z koleJnych 
miejscowości,byuruchamiaćnowenie· 
rentownelinie.Chybanigdzienaiwie· 
c1eprzejazdautobusemnieJestdwa· 
dz1eśc1api~ćrazyt.allSZymzta~w 
ką atakJestwSąezu.Wcześnie.iczy 

ludzieniemusielitaszczytzdalekazaku­
pów,jeździl: prtez pól miasta do szkoły, 
lekarza.szewca. 

• Kiedy :wstanie zainstalo.wany w o-. 
siedlu Gołąbkowice, obok pawilonu hand· 

}~:n1a~!~u~:~\~~:~~:~%er 
niedotrzymuje dane.inapiśmieobietm· 

cyirzedstawicielewladzmiejskich pyta· 
niazanotowali.Natymzebraniezakoll· 

Mniej wi~j po godzinie zaczynamy się 
zastanawiat, pocozebraliśmys1ęwewsi 
Kościelisko w niedzielę rano. Stosownie 
do kalendan:a wyborczego odbywa sił 
zebraniekonsult.acyjnewsprawiekandy· 

f!~~ :i~=;1ł:\~~~~tÓ~~~o~~ 
22. Do1usl1w Skowińllkl ~tawi~ istotny 
zarzut,żezaproponow:9n0Jedyn1etr~h 
rolników.Zaslużona(metylkodlaKośc1e· 
liska) Bronisław• Pltoó mówi, że "."ielu 
jużradnyehbY':"alo,któ,:zyanirazs1ęwe 
wsi nie pokazah. Wypowit.'dż ta wywołuje 
aplauz. An..u. Nowak, któr• sama kandy-

~~;~ ~bo"':K!,~~~~!~;'~~~~~~& 
wsi, chociażby w po.prawie działalności 
hal\dlu. Jeszcze daleJ po11uwa 1ię(także 

~~:t:~/!b;a:r~~ć ~y~h~r::St~~k~~ 
rzynazebranienieprz.Yllzli. 

Pn:edstawiciele PRON i Urzędu Miasta 
ripolllujJł,żezebranieniemaprawausto· 
sunkowywat się do całej listy, powinno 
wnieść jedynie zastrzeżenia do konkret­
nych 0$Ób, za konkretne sprawy. Nie wy. 
jaśniltojednakniezeio Jeł!ikole· 
giumwt1bon:zedolconoo,tateez'negovrta­
leftia h·"II Jcand11datów mówi Broni$1~­
wa P,toll to_jaką mam11 gwaratj, ze 

~~~~ ~~~e,2!by ~::!~ 
zakiankowo, ważny jest interes ogól· 
ny. Tak ripo11tuje Aleksandra Wo­
Jclecbows~-ale nam brakuje. wod11, 
ko.nalizac:h, pomoc]/ ze flron11 ltezn11ch 
bra!UOU/llch domów U/1,'poC'.Zl/nkowl,'ch. 

później coś z tym fantem trzeba będzie 
uobit. 

e Pani A11na LubPCą"k z Zako­
panea-o otrzymała paczkę nadaną w 
USA za pośrednictwem !Irmy „Ariton". 

Doręczono ją mocno niekompletną 
samochodem prywatnym. Pani Lu· 

k1111zczyktwierdzi,iebyltosamochód 
z Nowego Sącza. Spróbowałam ustalit. 
kto zajmuje się w naszym województ· 
wie doręczaniem takich paczek. Bez 
rezultatu. Proszę więc Czytelników, 
by pomogti znaleźć ajenta, który roz. 
wozi paczki powierzone ARITON USA, 
INC. 

gą N:~ C~~:~~!i::r::~if!n~t1: 
nie będzie inte"'!eniowat u nadawcy. 
A. moze. rozwo~1del .sam zechce się 
UJawnit1pomozewyJaśnićzastrzeze· 
niap.Lukaszczyk1 

es~eczny komitet odnowy Pomni· 
ka Legionistów w Nowym Sączu infor­
muje, że rozpoczęły się wstępne prace 
odkrywkowe na cmentarzu komunał· 
nym. WykonujejeZespó1Szkó1Budo­
wlanych pod kierownictwemint. int 
MleczysławaAleksandralTadeusta 
Palkl.lnspektoremnadwrujestmt. 
Jan Więeek z Wojewódzkiej Dyrek<:,ji 
lnwest)-cji 

Trwa.zbiórka pieniężna na fundusz 
odnowy Pomnika (adres Komitetu: 
J3.JOONowyS9cz,ul.Jagiellol1Ska29). 
Listę oflarodawców otw1er1Ją Zd:ds. 
law Chłopek, HaUna Knykalaka, Sy­
lwester Zaręba, Barbara Godfreyow, 
Jan Dachniewskl, Antoni Hudyka, 
Kazimiera Marla Borzym, WlnttntJ 

:z~~i~a~ec~~kTd~\~~~~ 
Mięsne „Igloopolu". Bank PKO SA, 
~~e.::zne Przedsiębiorstwo Budowla· 

ki~~j}:~Sot,":;t1ttandydr:rr;::nr:: 
nego pracujący w Zakopanem, wycofuje 
się z rywalizacji. Uwata, it ma prawo 
iądatuznaniaza to,oowciąg:udlugichlat 
pracy na terenie miast.a i gmmy zrobił, w 
tym także dla Kościeliska . W tym momen· 
ciewszyscyzdająsobiesprawę,iecośtu 
nie jest w porządku. 

Naprzykladzietegozebraniawidać,że 
list.a uproponowll!'a przez kolegium WY· 
borczegodzićmus1rózneinteresy,ogól~e 
isiczególowe,wsiiealegoregionu,part1i, 
stronnictw, stowarzyszell, a także po­
szczeeólnych obywateli. Na takim zebra· 

~~in:~ęn!tt:W~~~~U.~1:ts~1i· 
eieleinstytu<:,jiczyorgamzaeJ1~ysuwlij,· 
cyeh kandydatów, aby uzasadmlt (w kon· 
eu nie komu innemu a wybon:om) sens 
,,swojej" kandydatury. Idzie o to, by 
wspólnie rozwatyl:, kto moje najlepiej 
pnJ!llutyt się ro11wl11,sanlu lok.alnycb 
problemów,jak woda, ochrona lirodowis,. 
ka, szybsza budowa.domu ha~dl.owego, a 
także-aby wreszcie znaleil1s1ęehętm 
do pracy w placówkach h3:11dlowych, bo· 
wiem jak dotąd (mimo, ze GS oferuje 
średnio 38 tysięcy zł miesięcznie) sklepy 
$1łzamknięte. 

Demokra<:,jiuczyl:sięmusząwszyscy, 
taki:eorganlzatorzywyborów.Trafnieu· 
jęła to Bron~awa Pi toń:. Majq to btlć 
wt1bo,v,aniegło,owonie. 

Dom Kultury w Podegrodziu. Spotka­
nie otwiera sołtys, Józef Latka. Wicepre· 
ze1 Z.SL, F.dwanl Wójcik, przedstawia 
przyszleza.daniaradnarodowych: Ja.~· 
cze nie unem11, jak w p.-ak11,1ce będzie 
U/1/0lądat romodzie!no.tł rad zdan11ch ~ 
wlamq pr'Zed.ł'iębl()t'CZ'Oft. Dot11chczcu ,e­
d1111ie czterv rad11 narodowe J)od3towo­
we(IO tzczeblo. w kTaju OOl/wal11 ł'ię bez 
dotacji, t111ko d~ na,bogotsze wojewódz· 
two. radzili/ sobie same. Podegrodzie nie 
mo.wielJcichdocllodoWl,'chzaklodówo.ni 
tet dóbT g,minn11ch, z ktÓTl/ch możno. czer. 
pat z111ki. Prz11.n:li radni będq mu.rieli 
UlłJ)6lniezmieszko.ńcamig,mm11zal!o.na­
wiat "f, jok p!'Zl,l,po!'Zl/l: dochodów na 
potrtebl/wri,jo.kiewpTz11szlo!ciuruc/io­
mit prudriębWT1two.. Może cegielnie to 
dobrl,I pom11sl na l)OCZqtek? 

Dopowiada naczelnik, Ryszard Marci­
nek: Wqq mieszkońc\l gm1n11 bę­
dq mUffl?li pomóc radn11m. Dot11chcza, 
mie!i.łm11 ob'eJlon11 budż~ na niezbędne 

~~~~~f:f~~~~:! 
wiele, trudno bi,lo ze tkromn11ch środków 

W zwiqzku t kr1Mczną notatką JmJ· 
,ou,q zo.mieszczonq w rub,vce ,.Puzq 
do na1" PSS w NOU/llm Sqczu po 
przekQn.mitowaniu sprawt1 z d11rek­
cjq 2'filcładów M,ę:,n11ch .Jalqopol" u­
przepnie il\form14Je, że nie ma m.ożh-

:r~e:':ic~ =i:iuiq/dosr:u: 
na na wczdniej«zq godzinę. 

W związku Z paw11tsZ11m W UZ!1(>: 

:ll=~~~~Hu~~°:~ 
pos1anowiono zmienitg,odzin11 pTO.· 

ct1 leJ placówk,. Od 10 ma,a br. sklep 
ten jest ez11nn11 od Jl do 18._ Do,dawo. 

~~~=~zrio~nie 

ez obszernej reflekzji mgr Władys­
ława Dudzika: 

SeJm ÓłmeJ kadencji dal do ręki U/11-
mt<trl)wt sprawiedhwokt oręż w po­
iło.a us.to.U/I,' ,,O Wł/chowaniu w trze.t 
woki i pT.zeciwdziolaniu alkohol,z,no. 
tui". Ułlawo. to. nakłada kon.kn'tne 
zo.dan_ia na organa państwowe oraz 
orgomzacjerpołeczne.Jco? Niewie. 
le/W.tródo.-ganizacji,polecz1111chnaj­
wt1żnq akt11wno.łt w wo.la- z pijańsl· 
wem t alkohohzmem pTZE:!OU/lO Spole. 
czn11 Ko~111lel Przeciwatkoholowt1 
fro.k111~Z11etacodziennegow1Jkazaje 
jednak, ze PIJ(lk na kazd11m kToku 

:!'':';..~:~11m pobłaża. 

(. . .) Nie wo.rto k,vt11kować pija!l.u­
wa w ogóle, leez konkre1n.e osob11 i za­
chowania. POł„zebna je11 a1m0,tfera 
powszechnego potępienia dlo. pijaków 
tpi)(l!Ulwa; bezwzględn11 bojkot pija­
ków tok w pTCl.CJI, jok i poza nią; 
rro211mienieteko.żd11pijan11wt1ciqga 
pieniqdze z =uva poTifelo. na lecze· 
nie, na popro.W10nie bubli wt1twarza­
n.11ch w pijan11m widzie, na u1rz11ma 
niedzieciplodzon11i;hbezumwru,wOO 
dotkuzcięibmobciążmiemgeneC11ez 
n11mid(l'tl«o.mibrganicznl,'mispowo­
dowan11mi pTzez alkohol. 



Wl/lcrotttlllfbzesum11 ll(l dutt 1nwtłl11CJO! 
(14.b.e :,a.le np. budowo az/wq/ w Dwoolł'· 
~J.P~1*łeróżM1niQałl/WI/ moo­
litm.11 hc:c11t 11(1 dotaQe, wsparcw /undu­
ł?(lm1 J)l'"zezll(laon11m1 ll(l~lf! s~IU!. ~';:==~~= wokiodl. W poprudnl(I ko,mpon11 Wł/bor· 
afj.zQlonoftopmiadl70wnlOlków, do dni 

=~~~·:~ 
m111tm11 d.rio.l.a.t wsp',!me 

Zebrani z aprobat.li przyJmUJ• propono­
wane kandydatury Dwu.dzi.estu 
irz«h l!ldzl roh11ków, rzemit"łlników, 
,nt11nlff6w, mlod11ch 1 1torn11ch 11bae­
go. s>ę o mie,,a! w Gm1nll(l Ra.dzle Naro­
dowt:, mówi AJfrtd ~gło, prezes 
Gminnego Kola ZBoWiD. Trudno bf· 
dzlt' Wllbrot ołmtu ll(lJ'gOdn~11ch. Roz­
legaj• się głosy z u,li' Zll(lm11 I.eh 
WIZl/.łC\I, nie'mu.szq.s>ę J)l'"ZedłtoW'lllt; U· 
cZC1wi, prorow1e1 ludzit". Np. Józef Ct~­
kowslri, dob'l/ rolmk, ,polecn11k, kożdt>­
mu chęlnit" pomott' Józef Pielrucha, nie­
dawno, od11 trubo bl/łO budował d~. 
nie'a~no.z~ wziq.lciq.gntlct 
stanq.ldoroboł11rMam11tokte,Jed11no.cz­
ą·· Be-madeięKon.ala.nl11 .. rek~ 

wało~~o~n:':1J'~Radzie' 
No~dobrl/chOOIJ)Odorz11,roz11-
mie'jq.CJIM potrzeb11 Wfl mówi Enge­
lUQZ KoruU.aty. Będziem11 J)OJ)IE'­
rot l!ldzl łwlall11ch I pnlWl/ch Licz11m11, 

~z~ ~::::r::/::;~itz.. 
CU i balo.oo,11 ce'IIO"W'1/ W punktach skupu. ~!=~1=n~':-oi~=~~ 
zostanvnadmie'r1tvobciq.żono.podo.lk(l, 
mispótdzi<!lczott? 

ZycmuntK11nlelll,którykandydltjena 
radnego GRN wyjaśnia· Ra.da Naro­
dowo będ~ OOIJ)Odorz11t dochodom, z 
podatków od zakładów J)l'"t\("ll, .-olników i 
rzemiołla. NI#: Wl/starczq. lmłl ,ednak fl<l 

~~ ~·~~;::1:n~ '; 
WlfCba~.NQJW(J.tTllt'JUe,ednak.ze 
rodni zostaną ni.e;)oko zmu.szirni do hcze­
nia ,:.ę z możhwo.łciam1 fino.fllOU'l/mt 
t:,milt1/ i do Wl/ko.zOllMl J)l'"ZedllęlnorczoJ. 

~~joJE*°=~ 
111oe bfdzw łatwt, ani WI/IJOdlU!, z CZO#fll 
jtdnak J)rzllninw! efekl11. 

* W Krynicy Dolnej pned.stawiciel 
PRON omawia najistotniejsre zmiany w 

Omehnachmotnapisaćwnieskołi­
ezono:ść. Likwidowane. wznawiają 
działalność, by ,:straty'" zwi.zane z 
nalożomi,frzywną tudzież opłatami~­
dowymi c:o rychlej nadrobić. Co jakiś 
cu.sdzielnic:owi i milicyjni wywiadow­
cy pr:eynOSZII inrormatję o powstawa­
niu nowych „lokali". W)'$tarczy, by 
była koniunktura. Klientów z reruły 
nie brakuje 

ZdzLSlaw K. Slróżowal pn:y obie, 
ktach maa-azynowych w pobliżu nowo, 
tarskiego dworca PKP. Zaję(: zawodo­
wych byłoby dużo, któz }Ninak pn:ej­
mowalby się tym, c:o kiedyś przy po 
dejmowaniu pracy podpisywał' W swe 
obowiązki Mużbowe Zdzisław K. nie w 
pełni si(" więc angażował. Owszem, od 
aasudocusu,gdyjużsolidniemusię 

;~:i~h ~~~~~:~~~~ec°hi:fz~k 
obserwował olocrenie i doszedł do 
wniosku,żemotnabyzblćkapitalikna 
handlualkoholem.Ozorganizowamu 

~\:!'~~f~yc~~b~;nt~";i~~~:: 
s1ęrozkręcal.$rednidozórkierowni 
ezy okolicznych zakładów pracy za 
cuil mil'<: kłopoty z podległymi sobie 
ludtmi.Corusz,toktóryśurwałs1ęna 
krótko i wracał na tzw . .,chuchu" 
Wieśi:omehniedotarładofunkcjona 
nuszy miliąi, któny poczęli rozpozna 
wać teren. Az pewnego dnia pod bra, 

:in:~'ó!?fJ::a~~~~~;~li:j:~ 

ordynatjiwyborczej,areprezentantkole­
(ium wyborczego prezentuje kandyda-

!t: r:oJ~t':;~~-z~y~!fct~~~!eJ, 
wiec zebrani niez.glasza.i• u.strzezeń. 

'~~:~~~r~::~t n:.:.~?!~m~~~~; 
PYta.i1 o pers~ktywy przyspieszenia bu­

'dowmdwa m1eszkamowego, domagają 
się przebudowy ulic i Wlprawniema ko­
munikacji na osiedlu Rewolutji Pddzier 
nikowej. Niepokoi ,eh stan środowiska 
natura.lnegoi zbył wolne tempo usuwania 
róinych boi.czek życia codziennego. 

Naculnik Krynicy, 1adeuu WołowltC", 
cierpliwie W)')IŚma wsz~tk1e wątphwoś­
ci. Mówi też o uwarunkowaniach rozwoju 
miasta, o koniecznoki aktywniejuego U· 

d:.iałuobywateliwrealizatjitakichprzed· 
s,ęwzięćjakbudowaszkołyprzyul.Nad­
buetn~. 

Podwóchg~zinachkończysiędyskUS· 
ja.alerebramnierozch~sięJeszcze: 

~I~~r::~ 0:;~~:.y r~::~~z; 
spotkanieprzeistoc:zylositwbezpośred·· 
ni• rozmowę współgospodll.rzy miasta. 

Okrę' wyborczy n_r 12 to wsie Biczyce 
Dolne , Ni5kowa, liczące razem około 
l.lOOm,eszkańców.NazebraniuwBicey· 
cach zaprezentowali się dwa.i kandydaci 
do Gminnej Rady Narodowej (spośród 
pięciuwywodzącychsię:tejmiejscowoś-

ci)b~i:~~ w:~:; .:;~::f:l:;:~; 
nurtl,ljącewieś 

Po krótkim omówieniu zadań przy. 
1złyehradnarodowych,nastąpilaprezen­
tatjaludziubiegającychsięokandydowa­
nie do Wojewódzkiej i G~nej Rady Naro­
dowej. Pniedst.aWłOno także przet»e,: reali· 
ZIICJI programu wyborczego w m~ 
kadencji. 

błocie, wysyp_ywanie na drorę co pewien 
czas kamieni I zwiru nie załalw1a 1pra.wy. 
Kwestię roxw~zać moie połoienie nawie­
rzchni bitumicznej. O innej zal; drodze, do 
Sadu mówiły Władysława Potonltt" I Jta. 
dmlera Góraka. Opłakany stan tej drogi 

dz.ieje.zd.żyljeszczeodnucićnadach 

rzkri::r: ~an.!a1:r: :t!~~-
Narobiłołięhuku,któryuslyszeli rów­
niet milirjanci i łatwo zlokaliz.owali 
dowód rzeczowy. Znaletli teź dowod.Y 
w po~zeienlu portlerni: sam Zdzi. 
sław K. był w sttme wyratnie wskazu-

~~;:' n~poj6w~~~f kr~:kzo:-~ą~~~ 
którywszedltunajednego,ibyłWla­
dyslaw M: zmiennik Zdz.islawa K. 
w takim stanie, ze nad.awal się tylko do 
odw,ezieniadoszpitalanaodtruwanie 
organizmu. W portierni rozchodził się 
speeyflcznie1wojski zapach. W miejs­
C'IJ zamieszkania meliniarza funkcjo-

uniemozliwi.adojazdydogTuntówupraw, 
nych. 

Dyskutanci stwierdzili. ze podwyi:ki 
cen 1kupu pozostały w tyle za podwyżka­
mi cen środków produkcji rolneJ,jakie 
narzuca przemysł. 
Jóse!Jukulalllapelowałdoprzyszłych 

radnychospowodowanie,abypodatkiz 
działówspeCJalnych. trafiaj.ce teraz do 
Urzędu Skarbowego, pozostawały w gmi­
nie. Kandyd~cy J6zd Chudy mówił o 
potrzebie sprecyzowania zasad współ­
działania radnych gminnych ziamorzą· 
demwieJSkim. 

sp:!::t:r::;:i~ d~:fi:c~L~~1~: 
braniu dwóch kandydatów. Uznah, że 
skorojużterazlekcev,ai4swojeobo~iąz 
ki,tonienalezy1podz1ewać.s1ępomchw 
pnyszlościniezegolepsze,o. 

Ponuzone na zebraniu kwestie wyja.ś-

c!!t~~:~~~ ro:~~/~,h:~~/~i ::;~: 
byłaujętawp\aniezatw1erdzonymprze1 
Gminną Radę Narodową. Pieni11dze dla 
B1czyc wydatkowane była 4łównie na 
szkolęiprzedszkole.lnnews1ezglasza.ią 
równie duio polrzeb. Niestety, bardzo 
ogTaniczonybudżetniepozwalanazaspo­
kojenie -eystkieh. O tym uś, co s,ę 

~~d~;~iuJą "n~:f~azl~ cu.sie budo-

Świetliea Mlodzieżo·•,ego Domu Kultu, 
ry w ądeekim Rynku. Przy11lo kilkadzie­
siąt osób. Z salysfaktją 1tw1erd~, że 
uwqlędniono ich propozytje qlaszane 
podczas pierwszej tury zebrań. Nie ma 
u.strzeżeńdoosóbumiesze:zonychnaliś· 
cll'wojewódzkiej. 
DyskUSjal-kupiasięnabolączkaehSta· 

,ego Miasta. Tu kientje pierwue kroki 
każda wycieczka, każdy turysta Re­
;on ten nie;tit piękną wiz111ówkq. ruuzego 
ml(l.fla, mów, rencista CUsław Ma,; 
rbz. Smród spah n, uliczki za.stawio­
ne rznurami samochodów, walfsajq.ct' się 
.. l!lftl/",zanlt'CZ'I/JZaOIU!lclatkiscłlodowe. 
:~';.iri~.e,etdżatr11lko 
Bronisława Kvebalcka I ElibleLI Ka­

lN:lu. 1krytykowaly praef llłużb miejs­
kich,które rzadkozagl•dająpozaobręb 

!t?!t~t!~~tl'~ ·::!Y~~i n:1~~W!7o~ 
wej. Wiele domów czeka na remont. Prze-

~:k~~ri.ii::\:~ci;~ł~~~:; 
~ł5u~':.::O::Cto~~~~ .~~~ 
samotnyehniebędzie1taćnaftzycznyi 
flnansoy.,y udz.ial w gazyflllatji Stare,o 
Miasta. 

nice odwiediiłjedną z melin, która 
widocznie akurat wyczerpała zapasy 
lubteizawiesiladzi.alalność, poszedł 
więc dalej. Funkcjonariuszy spotkała 
jednak niespodzianka: Marian S. za. 
trzymałtaksówllęiautemudalsięw 

dalsza drocę. O co jak o eo, ale o 
podróże taluówkami nie poqdzano by 
Mariana S. zarwyC%.IJ wydawał pie­
niądze na eo innego. Funkcjonariusze 
udalisięwięcnapostójtaxiw rynku, 
abykierowcęrozpytaćoceljudypa­
u,tera.Podrodzejednakujrzeli,iżoto 
poszukiwanyzmierzawiehkierunku: 
Zatrzymali,olzna.letłi_dwiebutelk 1 
czystej. Manan S. bredz,ljak Piekars­
ki na mękach. u wreucie wydU5tl z 

Meliny 
nanuaze znależh nielegalną wylwór­
nif alkoholu. Fermentował tam zacier, 
~kala na łWą kolej zmyłlrueckonstru 
owanadestylarka,wdrewutniznajdo­
walsięwytwóruprzedniejproduktji. 

Dokumentyłwiadcząceodzialalno­
ś,ci Zdz,slawa K. traflly do Prokuratu· 
ry,gdzieoeenionojenaleiycie 

Marian 5. znany był jordanowskim 
funkcjonariuszomztego.żeprzedwy 
piciem me zwykł ••t wzbraniać, a ra· 
czejbylinsp1ratorer'n spotkań z butel 
ką. Pewnego wie<:zoru stal w rynku 
rodzinnego miasta wraz I dwoma ITI· 
nymi, eo tez nie zwykh odmawiać 
Trwali dość ozywiona dysku$)&, po­
tem nas4pila składka I Manan S. wy­
ru.uyl w tę aęśc" m,asta, gdzie mehny 
konkurUJą ze so~ w pozyskiwamu 
klientów. W ślad za nim wyruszyli w 
bezp1ecznejodległośc1funktjonariu 
sze m,11~1 ubrani po cywilnemu. Go· 

siebie, że nabyta przez niego stołowa 
pochodzizetródelmelegalnych 

Marian S. ~yl cdowiekiem zn_anym 
w Jordanowm, a I on tez o bhimch 
w1edzialsporo. Kiedyś dowiedział się 
w zaufaniu, ie możni nabyć wódkę w 
punkcieruchomo-obwożnym,toptw 
osobowejtaryf\eurobkoweJ.Gdytego 
wieczoru poszukiwał czegoś dopici.a, 
dostrzeglnadjeżd;i.ając•tęwlaśnieta· 
ryf(".Zatrzymalją1sprawęzalatwilbez 
niepotrzebnego biegama po peryfe 
riachrmasta. · 

Jordanowsk1taksówkantrafllzdo­
wodam1 rzeczowymi tudz1ez iw1adka· 
mi,którymnap1ć11ętegodmamebyło 
dane, do Sądu Rejonowego w Nowym 
Targu.gdzie oneczono wobec mego 
grzywnę wartości k!lkudz1es1ęc1u ty, 
sięcyzlotyeh.Obwoznypunktst1ls1ę 
więcdlataksówkaru.przyczynąstrll 

Handlować można wszędZJe, w do, 
mu rówmez Wokolieachs.ądeekleg_o 
ciąguhandlowegoezylluhcyJagieUon-

Now, rodni me rozwiq.żq od rtln 
Zllł'l/!1ft0.hzowan11ch dzd J)l'"Obkrnów 
stwierdza Wo~cieeb lueszowslll, przewo-

~':;~CZw wi.!'!i~e;~t~ Por~:m;n:~ 
łJ)l'"OWI/ !udztOm na,bhtsze, dla1egoo mdl 
mów,q. 

Rafineria Nafty „Chmar·· w Gorlicach. 
Organizac,edziałaj.cewzakładz1ereko­
mendowały do Wojewódzkiej , Miejskiej 
Rady Narodow-:., m.in.: zwi4zkowai An­
dnieja Glelt, tokana Marka Hajduka, 
stolana Ci.esława Lątkt i komendanta 
zakładowej straty pozamej, kapitana 
Czesława Maell&SU.a. Ludzie powazm 
wśródprzelożonych,kolegów.L11tkamó­
wi)zeanion,aniinnikandydaciniemog11 
dzlS zagwarantować, ze ,ezeli otrzyma.Ją 
mandaty radnych, to zycie w Gorlicach 
stames,ęod razu ltejsze. DoloZlll,ednak 
starań,abywespnećreahzatjęprogramu 
wyborczego.jaki zaprezentował naczel· 
nikMleczy!lławGnladell. 

W;;l/:~;~~r&,~~~ede 
1tw1erdza nac:i:elnik, Piemędz11 nie' 
będzie'wno.dm1Urze,111#:obejdZl#:ł'fUl1fC 
bez pomocy zakładów pTacy 

Bilans dokonań obecnej rady narodo­
wej jest pozytywny. Nowa sygnalizacja 
ŚWJetlnausprawnilaruchsamochodowy, 
wykupionio nowe tereny pod budownict• 
womieszkaniowe,ll"Wamontaiu17.4dzcń 

;rz~~~:n:~::/e!~~~~!~i~~ 
cmentan. W lipcu przy ulicy Hanki Sawi­
~~~~ oddana zostanie przychodnia zdro-

W Rafinerii Nafty czeka.i~ na zakończe· 
niebudowyoc:zyszc:zalnikiekówporat\­
nacyjnych. Dote.t pory ekstrakt eterowy 
w postaci ol~u odproWadzany jest do 
rzeki Ropy .• Glimar" chce takze zawra.cać 
ezęśćoczyszczonychśc,ekó,,.·przef!lyslo­
wych do powtórnego zuzytkowania, co 
wplynienaznacznezmniejszeniepoboru 
wodyczystejzujęciarzecrnego. 

* 
Bardzouóinleowany jest JIOUOm dya-

::J'qb:a;~::::.~~t;'.:9!.';J:i~ 
na~branleprq,utlluddespełB1-jący 
rolt drotdty w irodowbkv: Lim, cdzle 
orcanlutony IOlidnle sat pnygotowa­
U-auv ale unarnowano.. Niestety, 
nie wSl(ihle wyborcy wykuall ulnte­
rnowanle sprawami twero oaltdla ay 
wsi. A I ale wnysey pnedsLlwldele 
władz umleli ulaternowa~ I pnelloaa~ 
tluehany do swycb rac:jl. 

skiej zawsze zna.idu.ie się n~w1ęcej 
klientów. Wychodzac z pr0:9teJ ekono­
micznej przesłanki, ie gdzie klientów 
moc, tam i usl~ winny być na odpo· 
wiednim poziomie Janina!).otwo 
rzyla w mies~aniu nielegalny l)_unkt 
handlowy. W,e;t o konkureną1 dla 
sklepu ,.U Waśki" rozeszła się wśród 
sprl.fTlionejkl.ienteli.SlawapaniJani­
ny sięgnęła u poza granice Nowego 
Sącza. Dotarła również do mihtj1. Pe· 
wnego więc iw~tecznego dnia 11.inktjo­
nanusze postanow,hzllkw1dowdcn1e· 
legalm1 konkurenc.ięhandluu,potccz­

n1oucgo. Zorgau,zowah zasadzkę 1za. 
cz~l, wyłapywać spraa;rnonych. Jdko 
pierwszy wpadł utowiek i,ułużouy 

dla utrwalama meporz.ądku na PO• 
w~eckichuhcach. Wlls1ęJakpi­
skon. mm wy.iawil, sk•d pochodll 
butelka. któr;i transportował ia pa­
skiem. Potem do mieszkania Janiny 
G zapukał człowiek. klore10 to,.-a­
rz)·stwo przysłało z ,ednei z poosą­
d«kLch wi<>M'k.&dyt ponoc geografio: 
niel~alelych melin w NO"-·ym Sączu 
mal na wyrywki. Ten me miał w1ek­
nych ob,ekCJJ wy.,aw,a,ąe. ie ct)·s\11 
1 p.,tl~lrm pisane nab)'l po cerne 
odno,.-ie:lmo z.;,wyżor1ej 

Funktjonar,u.szeweszlidom1e,zka­
niaJaninyG.wposzuk1waniuproduk• 
tów pnemyMu monopolowego. Po po­
bieżnym przeglądn1ęc,u m,eszkama 
wydawalosit,izjestonoczysteFakty. 
którejuzudokumentowano,przeezyly 
Jednak temu. WTl'!lzeie pod solidną. 
star~ surą znalezrono doskonale za. 
ma.skowaną skrytkę. a w meJ niezły 
>:ilpasikalkoholu,mniejiwieoe.,prooen­
towe,o. Jan,na G. poezątk~wo ów za. 
passtaralas,ęwytlumaczycpotneba 
mi domowym,, lecz gdy świadkowie 
powiedzie\ijejprawdęwoczy,zmieni 
lazdanie.SądrozpatrUJ•cy,eJsprawę 
or2eklk1lkudzLeSięc101ysięcznącrzy 

;::~iprzcpadekprzedm1otuprzestęp-

Po kliku dni.ach milicyJni wywiado 
wcyprzymeśliinformację,zewsąsm­
dztwie domu Janiny G. otwarto nowy 
nielegalny wyszynk 

R'B5 



Term,n11 PTZl/,rte w harmonogramie 
będq dotn11maM oświadczył ~tępca 

fr;~::~_rwi~~~:~~~!;: 
nych w Czorutynle, mgr inż. Janua Ku­
bicki. Budowa upory w Pieninach rost1-

:: ~1~ =1~W::%~f;ri"~:t~~ 
wkracuwdecydu.i1t~fazęrobótusadni­
czych:icht1kończenieplanowaneJestn1 
rok 1991. Z.:.tllyopracowaneszczegóło­
we udania dla poszcte(Ólnych odcinków 
tejinwestyąt.Jednymzbardzowa:tnych 
ellpów J('1t skierowanie nurtu Dunajca 
dos.ztolni,comanasl4pićjesieni11bicZ11ce· 
go roku. Wówczas budowniczowie pn:y-

~~iado ;:~ra"~hl ~~~ Jó!':ef. 
ZdQxlObleapra~ mówilm.t.Ku­

backi tt wokół ZO.pof"I/ czoru111ń.alorj 
1t0T"Ołlo~niepororumlri1nl.f'domó-

~:=~1I~!;.~~ 
Io.ta zbwnuk zacznie łlf n.apelmat wodą, ::=i: łłf 1111/ftvananie m.trp1.i e~-

Budowniczow1e me poprzest1n11, n:ecz 
juna, na samym wybudowaniu zapory 
ielektrowni.Wodaw1ztucznymjeziorze 
mU!libytezy1ta,a11temnaletypost1wit 
limę wszelkiego rodl.łju ściekom spływa-

~\cJD~!~:~c~ s?!~yc~~%S:::: 
w1ęcbudowaoczyn.czalnidlaosiedliznaj 

:!i~!,~~~u~ęo :i:'~~ztwN~~r}"ar': 
i Zakopanem. Plany docelowe przewidUj11 
rówmez regulację potoków wpad-.i11cych 
do zbiornika 

Inż. Janusz Kubacki mówił również o u­
dziale Okręgowej Dyrekcji Goe:pndarki 
Wodnejwkoartachprzeniesieniasiedzib 
róinych instytucji rminnych pou obrtb 
czaszy jeziora. ODGW, jako bezpośredni 
inwestorupory,jesttylkojednymzucze­
stnikówcałegoprooesu~zkmał­
towsniem inhutniktury. W przebudowi,e 
uczestnicZI! róine przedlifbio~twa, ins­
tytucje, zakłady pracy i indywidialni mle­
nkancy. TonieODGWWlalolapła­
n11 pntbud.owJ, obne.t11, nie mole w nie 
ifll1Cl'"O'W(lt. Zapewnia jed11nie znocznq 

~~~~=:r~~~ 
obiekt11 centrum ołwiatowego w NOWI/eh 
Maniownc/l przeznocwM 151 milionów 

~l~;~~~~~!.~ ~~:: 
nów,~ll(llUOUIOl!łYn11równie.t~wodo-

~:t:tw;~:~~~~: 
ni 1t0 przebudoą baz11 ma.aaz11ł\0Wf1 

Wchwiliobecnejniemabezpośrednie­
go ugrozema centrum Czorutyna, ale 
może zaistnieć zchwiWI, skierowania wody 
dosuolni. Komory m-.i,o«Tanicw"- prze­
pustowość i w przypadku eweniualnej 
powodzi masy wody nie zmieszcZII 11ę 
w otworach. co spowodowałoby natura) 
ne spiętrzenie.Cofaj,ca s,ę fala może 
wówczas ulać tereny w najblizszym .._ 

~~~:;~k::!t·.~&i:"'~~;;~~~=~ 
cicieh i uzytkowmków ob1ekl.6w zn1Jdu 
i11cych si, w tej strefie powiadomiono JUZ 
wcześ.nieJokomecznościpl"l!l'memeniaru 
chomościwbczpieeznemiejsce 

ANDRZEJ NIEMIEC 

~6 

W powszechne.i opmii z USIUfam1 rze­
mieślniczymi jest w nsszym województ­
wie ile: uciekaj11 od ich wykonywania 
zarównospóldzielrue,jaki prywatne za­
kłady. Z drucieJ strony padaj' zdaM 

Gd11b11„prvwac,orze" nie W'l/cłlodz1/1 
na IW(IJe. to riedziehb11 ą>okoJnie na pon· 
łlUIOUll/Cłlpomdadl. 
Powołana w 1985 rolcu Izba Rzemieślm­

cza zrzeua 6 cechów rzemiosł i 6 spółdzie­
lni rzemieślmczych. 7300 układów (w 
ubiefłym roku powstało 946 nowych, 487 
zlikwidowsno) zatrudnia ponad 12,$ 1y1 
oeób.Okazuje1ię, ze rzemiosło ruedla 
wuystk,chje$tdobrym interesem; popr: 
su •ię zaopatrzenie w pahwo, trudn1e.i 
pozyslr.iwać surowce i materiały, ros"­
kosztyprowadzeniazakladów:1poroklo­
patów sprawia utrudnienie 1 1zko\enie 
narybku. 

Solidna firma 
W Sądeckich Zakładach Przemysłu O· 

wocowo·Warzywnego dobrze zrozum,eh 
J'('formę:odk1lkula1przedsiębiorstwonie 
korzystazżadnychdotarji.Jegowyroby 
desZII się uznamem klient.ów. Do niedaw­
na wy1w1rzano w SZPOW tylko dzemy, 
powidła, !IOkl I wmo. Teraz przybyły napo­
,e gazowane (m.in .•• Cytrusek''). kompO­
ty. koncentraty owocowe, niskoprocento­
wealkohole,konserwoweogórkiipapry­
ka oraz miód z cum, porzeczk11 „Cass•· 
miel'". Przeds1ęb,orstwo eksportuje m.m 

..l do USA. Kanady, RFN, Szweą, i Austrii 

ly Dom Rzemiosła st1n11I w 7.akopanem) 
Spółdzielcze jednostki drobnej wytwór­
czości l11cznie z rzemiosłem os1unęly w 
1987rokuobrótwsrtości 15,Smldzl. Z 
powod2envm WłpteTojq rzemiełlnq bu.­
doumlt'IUIO mienkanwwe m.1n. w K1'1/n1-
C'I/ podkreślaprezeslzbyRzemieślniczej, 
Zblcnlew Droz.d. B1orq •Ił' ta.ku zo. 
remOTtll/ tzlcól 1 ml(l.s:lcu:11 lcomienic. Po­
m11łlnie uklado nęlcooperac,o. 2J)TZedl"if· 
btol'Sf1DC1mi J)7'Zł'ffll/8lowvmi Rzł'ffltoslo 
nie ,r,on, od podepnowanw cz11nów spo­
ltt;tT111c/l, wartołt Junadczen rzeaowvcłl 
iftn.aflłOWI/Cllwub.rokuprzekT"oczvlaZZ 
mln ll. Fundowane .ą lcłuJ.tealn mie1z­
lconwwe dla •ierol, poważnelcwot11 ZClfl· 

~z~~~~f.:~~cz;~u= 
Szp1tałaMatki-P0Uu wLodn R.umiełln1-
CI/ z NO'UleflO Targu. n.a rzecz Narodowego 

Za uzyskane dewizy unowoczdma i uzu­
pełnia park maszynowy, kup\Ul? opaka­
wania. pJ'('paraty.surowce(np. koncent· 
rat pomarańczowy). 

O.iem lat temu SZPOW rozpOCZl!I roz­
budowę, dzifki temu dwukrotnie wzrosła 

~!~ :~:.~::!~::bó!~~~::rt:t; 
produkc;j1 przedsięb1orstw1. to około 6 

~~d !J~ii~e-~~~~~:i:., 7:nr~r ... ti:.~ 
nieurodza,iu'".gdyżS11Wstameprzerobić 
duU1ilośćsurowc:ów,at1kzeprzechować 
jena lata chude 

Zdj,cia-JERZY CEBULA 

rady będ, n-.ibardncJ kompetentne w u 

::~~i~~~c~p~:~~~r~~'n~ ~~:!ft 
zainteresowanierozwo1emuslugnapra:,,,'· 
dę potrzębnych, doprowadnć do sprzęze: 
nia samol"7.lłdnośc1 z reform, w drobne.i 
wytwórczości. Dz1ęk1 np. uchwalonym 
pn:ezradynarodoweszczeblapod.stawa-

::!~ 1:!t1:r::t.tdid~ ~°!:r~.:~~ 
orazirodkidobudzetu. 

Rzemi.oato z,:u11i budttl pońl:fW(l w bae­
Ż(łC"l/ffl roku nie~rdną_ lcWO!q ok. ZOO 
mld zł stwierdnl w seJmowym wyst11· 
pieniu pOSeiJan First. Wwie,!u nuo:u­
Uldt I gminach 60-70 proc. wpl11wów do 
budie1u poduxb1 _z Jl'l'"IIUl(lfflC90 llo.ndlu, 
usług, p,:utronomu 

Dob~ 1m1ę nowoądecklego ·n:emiosla 
]ezy na 1ercu seniorom dzlataj11cych lu 

• cechów. Etyki uwodowej mozna 11ę u-

N owosądeck1e rzemiosło ~1,.-,:.:=:::.1,i::::~·~,~:·1: 
d watda OrloWłllłero. cukiemika t Lima­

Cztlnu. Pom.o,rv ~/cole przeltw:ah około nowe.i Ja na Górslr.Iero, malarza z No-Prud nem~ od lol zapala nf 
no pr.umwn nelone, to ;tTtÓUI czerwone 
htnaclo mówi poseł Jaa f"lrsl. właści­
ciel zakładu inst1laqielektrycznych w 
Nowym S.czu czę1te .ą vnion11 O!llOni­
zCIClline. a poht11ka podatkowo Wltlce nie­
mlbiłna. Tera.z refornt4 11wo.rza warvn­
ki dl.a ludri prze,;ulłtnorczl/ffl i odwo.i;­
n11cla. W tnei(JCVm roku tf'<Vi do &,,nu 
J)fO:jdctUłla1DI/OZaklc:J.don111.J)7'2ed$ięlno­
,sfWO. rumieJlniczepo i PrvwotflC90. 

Prz,yCtyr14 umykania układów rzemie­
ilniczych są zwykle pn:yczyny ekonomi­
czne b rak umówiefl, trudności z zao-

ru=~~=~c~ei:cit!;;:: 
rzania. Latwiej uzyskać konce:t.if. o wiele 
trudniej zdobyć lokal. Kruszeje w Nowo­
sądeckiem ksdra rzemidlnicu. Nie ma 
następców wy!IOkie SIi bowiem koszty 
ksztlłcenia uczniów, upewnienia im wy­
żywienia i noclegu. Zrukaj11 (mimo ulg 
podatkowych i podniesionych 11ypend1ów 
dlaukolonych uczniów)populamenie­
gdyi rzemiosła; szew1two. 1Zklantwo, 
ciesielstwo, zdufl.Stwo, kowals1wo. blacha­
rstwo, introligatorstwo. optyka. Nie~· 
ktoprodukowaćdachówek choćwoJe 
woda zagwarantował kazd, dość cementu 
dlachętnego,k1órypo,:1J,by11ęichprodu­
kcji 

7.aklady rzem1eślmczeS11 z reguly.ted­
noosobowe. przejście rzemieślmka dom­
nej pr1cyoznacza wpr1ktyce 1ch hkw1da 
ąę. W grome 12.$ ty•. nowoqdeck,ch 
r2em1eślmków inlJ(lu,je s,ę 700 mzyme­
rów i techruków. 2.2 tys. mistrzów i 3 ty1 
czeladników. Reszta nie posiada kwahfi 
ksc;ji 

Mimo ogr1n1czen rzemiosło w NowOS,łj 
deck1emwychodzizkryzysuobronn11rę 
ką.an1wetznaczniezwiększaprodukąę 
i ilość świadczonych usług. Reforma dll,Je 
więceJ swobody wybon, działania. odda 
wane t modernizowane SIi obiekty (okl!U· 

7 mln ll. ::r. zTJ~~ego E~~~S:.~; :· s': 
Na każde wezwanie dyJ'('ktorów scl<ół . waylr..a. WiększoU rzemieślników pracu-

{zwla.ucza w czasie awarii centralnero je rzetelniej z po.zytkiem, ale n1 lu.nait?-
O(rzew&nia i aieci. wodno-kanahucyJnej) wanie opinu o rzemio41e wpływ m-.i, 

:!~!.[$El?.:~~,;: uj~w::::::1::e:~c::..~rejes• 
nyalaw 8 Wroaibudowlaniec J6ufKo- ttowala 111$ akarc I wniou.ów dotyCZlj-
wal. w czynie spoleemym robollmisto'~- cych przede wazy1tkiln zlej jakości Ulluc 

~~~::c;=-._: m1:.~~e~~~~ ~~E=~1i 
::;:"t~~l~~r':;;\'dl~~=:.t r-j idrzewnej.ZadzlalalnOM: nietgod· 
nka" w Nowym ~czu wspiera •Polę n,zzezwoleniem.uniianieobrotów.u-

elel~~~zn~ó'fr:=~~ ! Nf:~·: ~~~~~~~j~:z:t;a~:::r.:i ;: 
rgu. w Gorlicsch n1 budowę pawdonu datkowe kwoly podatku. W Nowym Tar­
handlowo-us~weeo zebrano 3.3 mln gu pozbadaniusycnalówod khentów 

::~c~~::::1:::~~~:::~~~!!1~ ~ r~::i~:rru~;"rii~:i~~j!ł~: 
b1ekty sportowe Sandec.,, (wartość prac cielce uklsdu kuśnienko-kozus.zniczeco 
ponad pól m1lmna złotych) R.tem1eślmcy Naduzyc\8 w układne kraw1eckun .w 
pn:yczynia.i11 a1ę do budowy hah sporto- 1 Gorhcach znalazły swóJ ep,loa: w Slidzie 
wej w Nowym Sączu i krytej pływalni Sądy cechowe sn:g-.i, po nagany I upo-
w Gorlicach. OrgsnitUjll zbtórk1 pienię- mruerua,spec.,alnym1komumkatam1przy-
dzydla'dz.iec1zdomówdzicckatpocorze\. ponun-.i11 np. o praw1dloweJ kalkulaą, 
ców. Pny rorml.lłowamu ocen rti!m1osła cen 
warto o tych społecznych 1mcjatywach Male zalclad11 poprzez slworzeme 

pam,ętlć. :!qda:'w ~!"i:~~J' d~;~ i:nu.~ 
Działacze Stronructwa Demokratyczne- W'I/Cłlodzen,u z krvzvro. Rzenuoslu osła-

go w wo1ew6dztwie tw,erdZll, ze rzemios· Olo,ącemu J)TZttieZ W'l/ra.tn,e :QOWtłlca 
Io pozn1es,emumonopoh1rozdz1elmct ltrv:t11•owe. lneba =dat nowe 1mpull11 
wa czeks tn,dna grs ekonomiczna Je- ekonom1CZne. MIOłla 1 mw•teczlco n0$U 
zeli hkwiduje się przydziały. to trzeba 'IO reptonu, pozboU11one WltlJc:wpo prze. 
ludziom wskazać. gdzie mogą .potrzebne m11słu, mo,;,q .iat •ie bardztei airalccv,n<' 
matenaly bez przydz,atu kupie. zeby me 110.1podarc~o Z d:1a!(lhao,c,11 mel<orH'I'· 
gani1hpoc,lejPolsce.lndyw1dualnyrze- SJOU!a"11!. n,tleuaJnQ porad~1,n111ot,1e sa-

:~~;;r~~~;~~:~ri~if;::2: =~=it~:~~fJ!i~lf°F'~1~!~ 
11ę duze sunse rozwoJu. Stwarza Je usta Drozd 
wa o radach narodowych I samol"7.lłdz1e 
terytonalnym. To wta~me nowo wybrane JERZY LESNIAK 



uszczelką prawdopodobnie nie,JeS1Jedy­
nymiródlemskażeniagleby iw6dgron­
towych. 
_Jedn_ocześnieMinisterOchronyŚrodo­

wtSka i Zasobów Naturalnych, na prośbę 
ROP {wykuują~go fizyczną niemożli­
wośt przywrócen,a środowi.ska do wlaści-

:~~~:irjn~rz':z t;OŚitiw wi;r~~h;hl 
de<:yzjęWydz.ialuizostawilprzedsiębiors­
twucz.udokońcaczerwca 198!łroku. 

Pertraktacje między właścicielką ryb­
nego gospodarstwa a RDP zakończyły się 

~\;1:yw;;f~n~;~7i.b]p;;t:~!d;~;~ 
izabudowaniahodowli,tudz.ieistworzyć 

. natymob&zarzeObwódOrogowy,jednak 

z~r:~~~~~~~l°fui:ia~j~~- ::o~~:~i~~~~~~~~~~:~~~z~: 
re stały się powodem śnięcia pstrągów swoich lfl'':'ntach także pstrągów. 

~~~;~r:w~~=~~~g1~~:!~n:~! ni;ap~:~~~°io ;1n~=-ó:::: 

:ie:!i~T7:r!'?°od~re~fa ~:!iP~t~~ ~~wtjk:_~eRiw; ~::;~61~ d~~:!~~l 
ratura Rejonowa. Dunajcem i teren przy drodze na Chabów-

nJn~ ;r~~l~t!~~:yr~~~ii°n~~~:$t~&i ~,: T~!k ~!!~;a~~/ p~!:~:~°ni~c~: 
potoku Cumy_ DunaJ~ 1;>rzed sku_tkami ciążjiwej dla otoczenia Wytwórni Mas Bi-
olejowego wycieku wcrąz nie mozna u· tum1'?zn_ych to kwestia lat co najmniej 
mać u wyi:Tan11 1 nadal_ niewiadomymi dzies1ęc1u. 

:n~:t~;~:~os;t~~~f;~~r~ ci~~t:~:tw~~~:ks:::~~~';: 

~~;:,~y°Ś~~=:!fa ikC:~ar~Y::~ Prokuratury Rejonowej w Nowym argu, 

nej UW w Nowym Sączu powiadomił pis· 
memzl9.0l.1988 __ r.nowotarskąProk':'ra· 

:~;~i~i:z';';Ó'p~f:~~~ :!!f:!e~~~ 
niebezpie<:zny dla przyrody większe_go 
obsulru,_wymagaj~ natyc~miastowej m­
terwem:;ii spe<:Jalistycznychjednostek. Po· 
wiadomi! takie, iż brak daluych badań 
ianalizuniemoiliwiajednoznaczne_usta: 
lenieokresu,wjak1mwyciekaloleJ,1lośc1 
tegoż oleju oraz stopnia i zas1ęgu_skaze. 
nia. Na tym etapie me mozna Jeszcze 
stwiefl:lz.ić:, cobylo przyczyną zaistniałej 
sytuaCJi cysterna ko\e,owa z pękmęl.l! 

i staw w rybnych upłynęło sporo cza· 
su. Co udało się zrobić przez tych kilka 
miesięcyT Kontrolowano wypływ ropopo­
chodnych i zb1erano wydO!ltajllcy 1ię na 
powierzchnię olej, na pierwszym stawie 
po~stal~ zastawka. Gotowaj,est dokumen­
laCJa wierceń wykonawc11 będzie kra­
kowskie Przedsiębiorstwo Wierceń Geo­
lojpcznychirozpoczniepracewpolowie 
maja. Na ólrobienie ok. 40 otworów tneba 

dwóch miesięcy. Dopiero wyniki ~dań 
pozwolą uprojektować przedsięwzięcia 
obliczonenahkwidaC]ęskutkówwyc1eku 
ipuywrócenieśrodowiskadostanupier­
wotnego.Got'?wyjesttakżeplan$ytuacy· 
Jno-wysokośc10wycalegoterenu. 

Analiza próbek pobranych z Czarnego 
Dunajca i z wylotu Jlównegostawu wyko· 

;~~fe~ ~~~~~:!~L~)tft~;:t~f :&1 
powierzchniowych. 

Co kryje ziemia pod bazą RDP i dokąd 
si_ęąnęl~ skażenie dowiemy się najpew­
meJ W llJ>C'U. 

,,Kto,chocia.żbl/nlftlm11śh11e,noTltfzo 
obowiązek ochron11 ~l«t, zo.nje.. 
cz11szczo.wod11łródlq~,powie1.-zeo.l­
moeferyczne lub ~zchnięziemi l<lk, 
zemozelono.rozitnomebezpieczeńslwo 
ti,cw !ub zdTOWle łudzi:~, rpou,oclowoć 
w znaczn11ch rozmiarach zniłzczenia 
w łwiecic ro.łhnn11m lub zwierzęqim o.!bo 
wtl~=~/zkod11110ą)Odo.me 

Z artykułu 107 „Ustawy o ochronie 
i kształtowaniu.środowiska" prowadzi 
Prokuratura ReJonowa dochodzenie w 
sp;rawieustaleniaprzyczyniosóbodpo­
wiedzialnych u pojawieniesię8 marca 
poniżej wylotu kanału ściekowego bazy 
PKS w Nowym Targu ropopochodnych 
substancji. 

Wydarzenie zbulwersowało nowota· 
rżan tym bardziej. ze PKS jest „J"ffydywi­
sŁ11": podobna historia miala miejsce6 sly­
cznia ropopochodneściekiznalazlysię 
wtedy w kanalizacji burzowej. Stolica 
Podhala,któranapróżnowolaolitośćdla 
wód Białego Dunajca i domaga się_karanla 
winnych tym razem sobie musi odmie-

~ii)~!:~:\:!!~~-i~r!:z~i~b~i.o!:~~~ 
po wypadku sprawiło, ze teczka napęcz­
niała juz dokumentami i protokolami z 
przesłuchań 

Zat~~~kc~~rc~~; 4:~~y;~ro:~~n~a1~~ 
stytut_u Ek~pertyz Sądowych w Krakowie 

~~:r~:i; k!:,itz;~irs złar~:ł 
olCJu ~apędowego. Zawiesmę tegoz oleju 
znalez1onowzbiornikuśc1ekowymbazy. 
?a-kład me by I jednak w stan_ie stwierdzić: 

~~~:~~~~~~;aj: w ~~~Ót~~::~ 
s1eprzetoezylysięcalemasywody. 

Próby wody pobrane przez Terenową 
Stac;:ię Samtamo-Epidem10logiczną i R.e­
;onową Komendę Straży Pożarnej potwier­
dZJly zameczyszczenie potoku ropopo­
chodnymi. 

ni:~o~~d:~,~ &h5::nnyi~od~~;~:U;: 
któreprzypominaobowiązkinaloionena 
PKSprzyudzieleniuwl982r.pozwolenia 
wodno·prawnegonazrzutścieków: 

I. ZobTo.nio. się odprowadzomo. WTO.Z 
zwodo.miopo.dowt,mijo.hchltolwielc m· 
n11ch.łciekówmogqctJchzo.11iecz11Jcićwc­
d11 potoku Czo.rn11 Dunajec. 

Z. Uż11tl:owntlc zo.pewni,1o.-tą 1/0.chowq 
obsllt9f urządzeń OCZl/SZCzajqcych wodę 
opo.dowq, obł/ nie zo.niecz11k1ć odbtorni. 
l:orub.t10.ncj(lmiropopochodn11m1. 
Wświetlepowytszych zaleeeństwier· 

dza WOŚ nlewlsśdw11 eksploatacjęodole· 
j~cza zlokalizowanego naciągu kanaliza. 
CJib':'rzowej;spowodowalaonajegoprze­
pelmenie(wkonsekwencji przedO!lta· 
niesięoleJudopoloku. 

lnformacji°:użytko':"'aniuipracyurzą­
dzeń od chwih wydania pozwolema wod­
no·prawnego zebralo się już sporo w pro· 
kuratorskiej tece. Skonfrontowane z 
właściwymi i!l.'!trukcjami i zakresem 
czynnościosóbodpowiedz:ialnychz.aspraw­
nośt urządzeń pozwolą wkrótce wska 
ućwinnychzaistnialejawarii 
Oprawodoodszkodowania,kł:6re.być 

moze, zapłaci PKS upommali s1ęjuz na 
forum Miejskiej Rady (wyprzedzając 

efekt dochodzenialNi~'kaszo PtNSKA 

L Zapach chleba ~ ~iłtc 7 
przekazu iprelegend nawszylltkich ze. 
b~ania_ch. Jakże się ~i~ dzieje, że l!łk 

d~dle ~~~i:Ji.:;:r.:fo~i~~ ~i~0~~': 

~i~~~~m~,nż~u~łajrn!~~ta~~:~ 
wników reformy nie tneba szukać pod 
podlop,alewkonkretnychsytuacjach. 
Diabełjestwszczcgólach powiadają. ~decunie chętnie kupują pieczywo 

wpiekaminr2przyulicy01ugosza.Jest 
świcie i pachnące, a sprzedawczynie 
wmalym.l)Ol11czonrmzpiekarniąsklepi­
kuszybko11prawmeobslu1rUJąkhentów. 
Ruch zaw,ze spory. Oprócz najblitszych 
~iadów piekarn( również miesz~ańcy 
mnychdz.ielnicm1astaorazpodrózmzpo­
blillkiego dworca PKS zaopatruj11 się tu 
w chleb i bułki. Wolę chwilę posl«Ć 
w kolep i przynieść do domu piecz11wo 
prosto z pitto, zo.mio.3l zadowolo.t rię 
gnitciucho.mi wuciqg111ęt11mi z mo.goz11-
nu w sąnednim ,,5amie" mówi jedna 
z kupujących. 
Czterybochenkibierzebabinaśplcsz.ą­

ca na autobllll do Jazowska, dwa młoda 
dziewezynaobjuczonazakupami.Szybko 
,.id11"bulkigTahamkiorazslodkiechalki 
iroikizmarmolad4(slodkościdowożone 
są z piekarni nr5przyuhcyśw. Ducha.) 
Czasem,zwlaszczawsoboty,kolejkiprzed 
sklepikiem s.ądlugie, ludziejednak cier­
pliwie czekają na wciąż nowe dostawy 
pieczywa 

' Jóuf Ziędna, kierownik piekarni, jest 
ądeczaninem. Odczternaslego roku ty­
cia pracuje w uwodz.ie piekarza. Zaczy· 
nal przed dwudziestu ośmiu laty jako 
uczeń Tadeuua Hebfnstrelta {dawniej 
właściciela układu, potem kierownika spół 
dz.ielczej placówki), kończył Zasadnicui 
Szkołę Zawodową dla prle'ującyeh. Po 
mistrzu ,.odziedziczyl"z.akladorazzami­
lowanie do solidnej pracy i ambitję. by 
wyrobypiekarnibylyzawszedobrejjako­
ści. Na z.apleete często zagląd.;i mistrz 
Hebenstreit:choć:nsemeryturze niepo­
traflżyć:zdalaodzakladu,któremupo­
święcił wiele lat. JózefZiędna także trak­
tuje piekarnię jak swój drugi dom, prze­
siadujetupogodz.inachpracy.Zzadowo­
leniemmówio1ynu,Januszu,któryuczy 
się w Technikum Gutronomicznym. Bę· 
dziespecjalistątiw.żywieniazbiorowego. 

Dwunastu pracowników piekarni, w 
więkllzoścttachowcówzdlugoletnimsta­
żcm (najdłużej pracuje Feliks Nowak 

prawietrzydz.ieścilat)każdejdobypro· 

tk~r;~,:~~h słf't %::~~1Jt:h 1~::; 
zmiany. Tak było w ową powielkanocną 
sobot,, kiedy w Sljczu brakowało chleba 
ipiekarniapuyuhcyDlugO:Szawyprodu· 
kowala dla ratowania muacji 3,5 tony 
pieczywa, choć: normalna wydolność Ul· 

kladuwynosi2,!itony.Bulkiwroclawskie. 
rrahamki,chlebypszenne,mleezne,za. 

~~=~~t!7~~e1~fu!~~~~]dfe~~g!: 
Gdy ruch nieco mniejszy, a pieejeszcze 
gorący,dopiekarniprzychodząstarsze 

paniezsą.si_edztwa,prOSZljCoupieezenie 
„przyokaz.11"domowychciast.żadnejnie 
odmówiono.Zostawiaj11foremkiiblachy 
zsurowymciutem,od_bieraj11pięknieu­
pieczonebabkiiplack1. Stary, przedwo­
jennypieezdwiemakomoramiodpoczy. 
waJedyruewnocyzsobotynaniedtielę. 

Podopiekąkierownikaszkolisięwza­
wod.tiepieka.rzaośmiuuczniów.Wycho-

;~Jtpi:*-'~:i~:t:ró~i!~~ 
twórcy,jak.1sprzętu, którymdysponUJe. 
Samo przes1rzeganie receptur. cusu wy· 
pieku,temperatury niewystarczy. 

No.jiepae sq ,to.re, !Tadt1cwne urzq­
dzenl(l pielco.rnicze mówi JózefZięc1. 
na.-Mole p~lco.mie_zow,ze będą mio.l11 
prz~ nad w,elkimi przem11,Lowum1 
1D11l~l(lmil)1,ectt1too.Kon11rto.m11zce-

:'::ł'a~:'=~II~~~~: 
::~:.~~~~:::!=t:: 
1zo.ne piea opalone ropq. Blacho. ,z11blw 

~!S~Z=7!~~ 
po.eh łwidego chleba., z ,en111men1em 
UIIJ)Ominan11 przez ®rnuch ludzi, po. 

~~i::=:: I~~~~: 
Lepu11ch dołqd nie 1D11m11łlono. Dlo.leyo 
wmniejl,zt1ch~znówlf<lwio.się 
trad11cwne pieot. Nt.trtetll, PfZII romą­
ctJch wciqż potrzebo.ch wutwo.rzo.nie pie· 
ct)'WO w slco.li przem11slolwj je1t /wniecz. 
no!ciq. Trtebo. prz11znot, że lokże ruro­
wiec trochf nę zmienił. Rolniq/ upro.lDIO.­
jq tbożo. noulcowo ulepazone . gatunki 
tz11bci(iro.snące,do.,ące_~zio.rno.. 
Mąko z nich dobro, mo. jednok drobn11 
mo.nko.me-nl z4CZt1n.ifftmniejdo.st11cz-

~)I~t!1.:J1:>ie/~:,~~~f/=:: 
ma. bo.rdzie:I łamliwego niż do.umiej. Ale 
dobt"y /o.choUltee zow,ze potrC\/i upiec: 
rmoczn11chleb. 

Pieka.rniaprodukujetygodniowoUolo 
300kggTahama.Tenposzukiwanyprzez 
smakoszy i osoby będące nadieciegatu· 
nek chleba wytwarzają również s.ąde<:kie 
piekarnie nr 1 przy ulicy Sienkiewicu 
oraz,,Jubilatka". 

Male piekarnie ko~urują z dużymi 
jakością. Nie są w stanie zagrozić: wielkim 
zakladom,morąjednakuzupelniaćz.ao­
patrze_rtie miuta w pieezywo. Dobrze 
wię,:,tesąiwabiąz.apachemchleba. 

LUCYNA KASZUBA 

SPOD 
~iEWONT\1 
~ 

sk~~ejP!Pflz~;!f:~::1~~':Au~:~ 
u.stalonychwrokuubieglym.Jesttokon· 
sekwentja godna uznania. O tych zada­
niachpisa.lStefanCiepły,więcCzytelnicy 
wiedZl!, o co chodzi. W każdym raz.ie 
minęłokilkamiesięcyi. .. pos1ępje$tnie­
wielki. Osoby odpowiedzialne referują, co 
wm1ędzyczasiezrobily.Jesttakjakbylo, 
to znaczy ci, którzy dwa miesi11ce temu 
wykaz)'\".ali wielkie zaangaio_wanie 
prezenlUJądalszeefekty,awię,:ze:budo­
wablokówmiesUa1nychprzyulicySzkol· 
ne,i i Lukaszówkach, przedszkola p~y 
ulicySabaly,mostunaTatarach,atakze 
kitkainnychzadańposuwasięnaprzód. 
Doszedł tylko jeden pozytywny element: 

!~~t~tót~ro~:r~~h<>'!~=~ow1~: 
kazabierasiędoopracowywaniaprojek­
tów zag:ospodarowania obszaru Kaspro­
we,o W,erehu, natomiast rektor Pohtech· 
nik1 Krakowskiej, profesor Władysław 
Muny!Ukl oferuje wykonanie przez Pra­
cownię Regionalną w Zakopanem projek­
tów zagospodarowania ob&zaru Monkie­
go Oka i Głodówki 

Reszta osób odpowiedzialnych za _po· 
szc:zególnezadaniaprzyjęlapostawęb1er­
ną. Prótiują przeezekać .. Moze ktoś się 
wreszcie zmęczy. Wymienia ~ię liczne 
przeszkody. Oto przykład: mewie le da $1ę 
zrobić w sprawie postawienia budynku 
handlowo·mieukalnego w mieJscu, gdzie 

=;~;;~;i~~t~t?~1ro:~~!:: 
dz.ić sprawy prawne i dokumentacyjne. 
Ale WD! jest zakładem budzetowym, ma 
pr~eróbczygoniema naswojewycho· 
clzi.D1ategobudow11zajmujesięsekretarz 

~a~~ ~~Jaurn1;!:t~'.~t~re:: 
winna się utrzymywać z ~rowl.zji od pro­
wadzonych z.adan, czy n,e wyszłoby to 
taniej? 

„Wiosna'88" toakcjaoszczególnym 
znaczeniu. Krótko mówi4c, ma być czyś­
ciej. Tak obiecują naczelnik Mikołaj 
Sknetusk.l i jego z.utępca Mitt11yslaw 
Woinlak. Ano, zobaczymy. Rok temu 
mlod.tieżspr~talalumiędzyMurzasich· 
Iem i Małym Cichym. Sterta złomu do dziś 
leży, bowiem firma skupu surowców wtór­
nych prowadzi wlasn11 poli1ykę: ows.zem, 
kupi powiedzmy tonę złomu żelau, 
jeślisięprzyniesierównieżstokilometali 
kolorowych. A jak na złość turyści nie 
wyrwca.111 prymusów, żyrandoli czy in· 
nychprzedmiotówmiedzisnych.Zaśna­
sze huty po dawnemu kupują ziom u 
dewizy. Przykład drugi: przed laty w Za­
kopanem zrobiono porządek na miejskich 
llkwerach,dziśteskwerystrasząurosle 
z.ielskiem.T_rzeci:dopierocouporządk_o­
wano Równię Krupową, lecz nie wyw1e­
ziono śmieci; dmuchnęlo, z.awirowalo i 
trzebasprzątaćnanowo.Motestarczy? 

Naczelnicy pole<:Ui przyjm.ować zl!>m 
jak \CC!, wezwali na „m1CJsk1 dywamk" 
szefa„od"surowcówzKrakowa,Z&ŚI)('· 
szczególne 1ereny zostały przydzielcne 
zakładom i szkołom. Wielkie sprzątanie 
potrwa do końca maja. Później znów coś 
naptSzemy. 

ANDRZEJ SZYMKIEWICZ 

Ws.zystkosklaniadoniewellOlegostwier­
dzenia,żereformaprzebijesięzorrom-

~~~:}~;~~~~i~;~=Jr1::::~ . :'r1S::t;~6;;0~. :::~e;::ao::: 
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Dni C 
17majarozpoczęlysięimprezy„DniGorlic",które 

będą trwały do22maja. Gorliczanie bralij<.lz udział 
w jarmarku, oglądali występy ludowych i Rl)dwórko­
wych kapel oraz koncert Zespołu Poezji Śpiewanej 
„Ostatnia Wieczerza w Karczmie Przeznaczonej do 
Rozbiórki". Po raz drugi urządzono Konkurs Muzycz­
ny o Puchar Dyrektora Gorlickiego Centrum Kultury; 
uc-zestniczyły zespoły rockowe z Nowego Sącza, Nowe 
go Targu, Limanowej, Dominikowic i Jasia. Wystąpiła 
gorlicka grupa „Paragraf'. W Bibliotece Publicznej 
odbył się „Wieczór poetów gorlickich", otwarto tam 
r' OWII· 

kowle (wystawa czynna do 18 czerwca). 

ysta .... .... 
Duo 

Na c%Wartek 19 maja zaplanowano rozgrywki w te 
nisie stołowym w Hali Sportowej: od god:i;iny 9 do 13 
grająuczniowieszkółpodstawowych,od l3do 15 -
młodzie:i: szkół średnich, od 16 do 20 - zawodnicy 
z zak ładów pracy. W Gorlickim Centrum Kultury 
(godzina 10). p_rzygotowan? dla dzieci fi.lmy z taśm 
vi~eo; o godzm1e 13 w K.lubie.,,Gwarek" rozpocznie się 
miejska uroczystość Drua Działacza Kultury. W Klubie 
„Fore,stu" (godzina 14) zaprezentują prace amatorzy 
plastycy-członkowie Gorlickiego Robotniczego Sto­
warzyszenia Twórców Kultury. O godzinie 16 w rynku 
roz~cznie się Przegląd Dorobku Artystycznego Mlo­
dziezy SzkolneJ. Wieczorem w Centrum Kultury 
filmmuzycznyzkoncertuTinyTurner(godzinal8,30) 

20 maja - Gorlickie Centrum Kultury zaprasza 
dziecinaspektaklebajekowawelskimsmokuikocie 
"'.butach(g<?dzinall),wwykonaniuteatrzykówdzie 
c,ęcych Ogmska Pracy Pozaszkolnej i Biblioteki Publi­
cznej. Równocześnie w Parku Miej~kim.- w godzinach 
11 - l~ ·' Mi.strz,:,~wa Gorhc w biegach przełajowych 
dla dziec,, m!odz1ezy I dorosłych. Na stadionie GKS 
,.Glinik" - rozgrywki w piłce nożnej Ligi Zakładowej; 
zmierzą się drużyny: PSS „Społem" i „Matizolu" 
(godzina 14,30}, ,,Glinika" i Spółdzielc1.ych Zakładów 
Drzewnych (godzina 15,45), ,.Forest1:1" i Ogniska TKKF 
,.Spartakus" (godrina 17), Rafiner,i Nafty „Glimar" 
i Zakładów Sprzętu Motoryzacyjnego .,Polmo" (godzi­
na 18,15). W Hali Sportowej od godziny 16,30 do 
20- rozgrywki w koszykówce o Puchar Naczelnika 
Mias~. W Domu Nauczyciela - koncert w w~konani~ 
uczmów go~lickiej Szkoły Muzycznej .1 stoym.a (god:u­
na 16), wB,bliotece(godzina 17) w1eczorliteracko-

~z~i;/g~f,~ąb~~~~~%ą~~~~~;~kJ::~ :J~ri.,1: 
deodlamlodzieży(godzina 18). 

21 maja - w_GorlickiJl,1, Centrum Kultu.ry poranek 
filmowy dla dzieci (godzma !OJ. O godzinie 11 w sali 
Ogniska Pracy Pozaszkolnej w ryn~u-występy ~ 
spolów artystycznych różnych Ognu;k. Po poludruu 
(godzinal6) - naplycierynkuW)'.stąpiązespołyregio­
nalne uczestniczące w Przeglądzie Folkloru Pogórza, 
w Bibliotece (godzina 18) zaprezentuje się kabaret 
z Bobowej ... Świetlana Przyszłość". W ~ali Sportowej 

od godzmy 15 będą trwały rozgrywki w srntkówce 
o Puchar Naczelnika Miasta. Dzień zakończy dyskote­
ka w Gorlickim Centrum Kultury (początek godzina 

"' 

t)!~~.~~~~~ot~~ ;>J:,~:~.1W!~~;~.~ezsfco:!k~!~~·;a! 
,,Kult" z Warszawy i krakowsk, śpiewak blueso:,vy, 
Paweł Ostafil. Będą kiermasze i zawody rekreac~ne 
o godzinie 16,30 na stad,o~e~ mecz pi~i noznej 
między GKS „Glinik" i „Dalmem" Myślemce . .,Dni 
Gorlic"zakończyd1skoteka(początek - godzina20). 

Andrzej B. Krupiński Naddunajeckie grody, stróże i zamki (9) 

Stróże 
Mieszko I stworzył wprawdzie państwo polskie, 

lecz za pierws.zegokonstruktora potęgi militarnej 
Polskipiastowskiejuznaćnależyjegosynainastęp­
cę, Bolesława Chrobrego. On to wszak doprowdzil 
dopowstaniasilnejscentralizowanejwladzy,usta-

~~:~~: z:1':!;:t:~a~~1!~ ~d~~~iew~:f~0::::r~ 
Jlówmen~otJzarachszczególmezagroż(!nychna-

możemy opisać lub prostym opowiedzieć słowem 
- konstatował Anonim 1.wapy Gallem w począt· 
kach X.II wieku. Bo;mciż Io rachmistrz potrqfd­
by mniej~ pewnq cyfrą okTeśli~ żelazne.jego 
ht;fce, a cóz doplCTo przytoczyć op1Sy zwyc,.ęstw 
i tTl,/unifów la/ciego ich mnóstwa! Z Poznania bo­
wiem (miał) 1300 pancernych i 4000 tarczowników, 
z Gniezno 1500 pancernych i 5000 tarczowników. 
z grodu Władysława (Włocławka) 800 pancernych 
i2000 tarczownilców, cowszysC1/ waleczni i wpraw­
ni w rzemiołle wojennym występowali (do boju) za 
czasów Bolesława Wielkiego. (Co do rycerstwa) 
z innych miast i zamków, (to) wyticzać byłoby dla. 
nw o:Uugi i nieskończony trud( .. .):~ mia nowi-

~8 

cie miał król Bolesław pancernych, niż ca.ta Polska 
ma zn nwzych czasów tarczowników; za czasów 
Boleslnwa tyle prawie było w Pol.sce T1,/Cerzy, ile za 
nnszych czasów znajduje się ludzi wszelakiego 
stanu 

Z przywołanego cytatu widać, iż już pierwszy 
opJSyw~cz naszych drieJÓW starał się wyrobić Sole 
slawo':"'.Chrobremu jak najlepszą opinię. Może to 
wlaśme Jemu v.:ła.dca ten .ui~dzi~zał zupełnie n.ie: 
rląprasęiupózmeJ.szychdZJeJopJSów.Alepnec,.ez 
i tak me wszystkie chwalebne czyny i zasługi 
Chrob~ego zo.staly ~notowane. No cóż, umiejęt-

~jf r:caz~tn~c~~1:1:~ó~i\:Je~I~ :ż~~Js~~~~ 
P?damach ludowych, a nawet pracach starszych 
hJStorykówjawisięona_żnazbytczęstojakobudow 
niczycaleJmasymiast1zamków,szczeg6lnietych, 
? których ?rak nam wiadomości w wiarygodnych 
zród!ac.h pisanych. Gdyby wszystkie te niespraw­
?zalne mformacje brać .ui dobrą monetę, musjeliby­
smy uznać naszego władcę-wojownika za „w,elk1e­
go muratora", co naj.mniej równe~ Kazimierzowi 
Wielki1;mu.Stal?.bys1ętozpewnosciązeszkodądla 
zaslugichwa!yJegonastępców,jako,że1mprzede 
wszystkim, Bo.leslawowym syn~m. wnukom i pra· 
wnu~om, zadz,ęczamy ~wstanie większo~ci. śred­
niowiecznych fortyfikaCJi i zamków, rówmez tych 

a r 
Prawie cztery t~sią~e dziewcząt i chloix,ów przystą-

ej!~c:a~~~~óJn:~:z:~:~~~i 10 ~~~~~~~ft~1s~!~ 
st~n.owią dzie~częta: Po raz pierwszy egzamin dojrza 
losci.od_bywa się~ Liceum Ogólnokształcącym w Mu: 
szyme1prz}'.stąpidoniego20uczniów. 
_Tradycyjn1eJużp1erwsiegodniaodbylsięegzamin 

;t~~~t:sr;:n~';!~nke:~1s~~:ć ~i:.:~\:C~,1~ft,; 
nad z~daruam1 .matematyC'%nymi. • 
Whceach.ogolnokształcącychmlodzie:i:musistawić 

cz9'a pytaniom z czt.ere.ch przedmiotów-języka pol­
skiego, pr?pedeutyk1 wiedzy o Polsce i świecie wspó! 
czcsnym,Językaobcegoiprzedmiotudowolniewybra­
!"ego P~': ucznia. W średnich szkołach zawodowych 

JesÓ;~i;;Jp~a~taa~;it:lZ!Js~iffl;ednich wybie 

k~e~i~k! i~~~~s~~;~:k!~nrw~~~~~;t:~~; s~j:~: ~: 
daf!ogiczneitec.hmczne.Modnajestrównieżrehabili­
tacJa - w tym k!erunkuszkoli Akademia Wychowania 
Fizy~znego. ~z1es1ęć osób ubiega się o przyjęcie na 
stud_rn ~gramcz~e,. w tym dwie na medycyn,; do 
ChmskieJ R_epubhki Ludowej, a jedna pragnie studio­
;azćn!~~u17;~~::!,~~~wy w ZSRR. Wyniki egzaminów 

Zditcia-JERZY 2:AK 

str~egących .poludniowy~h gr.anie Sądecczyzny i 
dolmy Duna.Jca. ]:'rawdą Jest, iz był Chrobry inicja­
torem budowy wielu grodów, przede wszystkim na 
Po~orzu Zachodnim, w Wielkopolsce i na Śląsku, 
walow zaporowych nad Nysą Luzycką i Dunajem, 
ale do naszych czas.ów pnetrwały tylko resztki 

~iit~d~~r;:~:::~rc:~~;:~~~&~~G~i~1: 
me, Poznaniu, Krakowie, Przemyślu , na Ostrowie 
Lednickim. Fortalicje zatem wznosił przede wszy. 
stki~ na wysuniętych flankach swego władztwa, 
sięga.iącego daleko na północ, zachód i południe, 
niemal w ogóle nie zajmując się umacnianiem ziem, 
którym nie zagraiałobezpoś~ednie niebezpieczeń 
it'o .. Tezabezpieczaćzaczęlidopierojegonastęp-

Z uwagi na to. _iż wysiłki dyplomatyczne i militar, 
ne pierw~zych Piastów skierowane były głównie ku 
~ocy 1 zachodowi, Malopo~ka _przez długie lata 
zna,,idowa!asięJakb.ynamargines1eichzaintereso­
wan. Dop1ero_z chwilą przeniesienia przez Kazimie­
rza OdnoW1c1ela w roku 1039 stolicy państwa do 
Krakowaz.aczęlazyskiwaćnaznaczeniu.Nieprzy 
puszczam Jedn~k, by ~ejmował. on jakąś szerzej 
pomyślaną akcJę umacruania gramc. ]:'o stlum,emu 
powstama ludowego z 1037 roku swoJą dzia!alność 
rozpoczął Kazimierz od odbudowy znaczenia Koś· 

cio!a, administracji i siły zbrojnej, tej ostatniej 

~~~e :oj~~~~ ło~~;ifż z~!~~owg:crJ~~wf 
cielem.samchybajednakniebudował,pozostawia­
jąctoinnym. 

Na dobrą sprawę jakaś bardziej przemyślana 
i zorganizowana akcja umacniania południowej 

granicy _pallstwa polskiego od ~tronr Węgier zacz~~ 
się dopiero w początkach XJO wieku. WcześmeJ 



W ostatnią nie_dzielę kwi~tnia w Lipnicy Wielkiej na 
Orawie - z in!cJatywy Związku Podhalan, zwłaszcza 
zaś jego Oddziału Ora~skiego odsłonięto na Domu 
Ludo~ tablicę pamiątkową ku czci Jó:r.efy (z Ma-

~~:l~:iz i l~d~~~. r.ri~fz~- ł~~~~~ ti~e0k~!ln?~:~~! 
uroczystość przybyli goście z Zakopanego, Krościenka, 
Krakowa, ,,od Żywca", a nawet ze Ślą.ska, masowo 
uczestniczyła miejscowa ludność. Już dawno sala wi­
dowiskowa po~u f.:udo~ego.nie była tak wypełniona; 
dowód ':"• ze Llpmczame me zapomnieli, jak wiele 
nauczycielska rod~in~ Mików zrobiła dl.a ich ojców 
O .wdzięczności L1pn~czan świadczy_ tez wieloletnia 
dzi~laln~ Amatorskiego ~spolu Pieśni i Tańca im 
Emila Milu, który podobnie Jak kiedyś jego patron 
:- wsparuale po_pulary~UJe orawski folklor w kraju 
i poza granicami Polski. 

~\I Mika urodzil.sję 15 maja 1896 roku w Lipnicy 
W1elk!ej,gdzie_jegooJC1ecbylnauczycielemiorganistą 
D.o ruzszego gimna2Jum uczęszczał w Trstenej. Języ­
k,em_ wykładowym byl tam.w.ówczas węgierski. W ty­
n:ize Języku studiował rówmez w seminarium nauczy­
cielskim w_ Klasztorze pod Zniovom na Słowacji. Po 
przył,czem~ Górn~J 9rawy i ~magurza Spiskiego do 
folski rodzina Mikow ~emigrowała na Słowację 
1 osiedliła się w Namest?VJ~, Emil jednak. jako jedyny, 
pozostat w Polsce. Oze~iJ się z Józefą Machay, działacz­
ką pleb,sc.ytowąnaSp,szuiOrawie. 

Emil _Mika prowadził szkolę parafialną w Lipnicy 
Wielk1eJ,opuszczonąprzezj_egoojca.Jakonauczyciel 
1 orpi:i1St.a, rozwinął piękną i . bogatą dzia!a!ność. Jego 

:!~i~i~g;~s~~~:~~o~~i~f: s;~j;1~?tufr:t;~:: 
wala go muzyka fortepianowa. Mika był obdarzony 
a?solutnym sluchen:i. K_iedy rozpoczął pracę nauczy­
ctelską w L_ipnic:t WielkieJ- <:hcąc rozmiłować miesz­
ka:ńców wsi w ŚP:1ewie,.zorgamzowa/dwuglosowy chór 
rrues:umy. Za_lozył tez smyczkową kapelę wiejską, 
którą n~tępme pol'lc~y.1 z c~órem i tak JlO:WStalsłynny 
orawski zes~ piesm i lanca, prezentUJący tutejszy 
folk;lor na zjaz~ach Ziem Górskich, w krakowskim 
radiu, w Katow.icach, ~arszawie i Gdyni. Zespół wy­
stępował w st ro Jach regmnalnych i wszędzie był przyj­
mowany z duzym zainteresowaniem. Dodać trzeba, że 
Mika_ ze~r~I pieśni ludowe, przewaUlie z terenu Lipni­
cy W1elk1eJ, zapisał do :1ich m!lod1e i wydal je w zbior-

~~:~~{i;~~~t~t:: fb:e~o%~/c:f~!ek!F!~ . 
wznowienia. Dla prowadzonego przez siebie zespołu 

Zespół regtonalDy „Orawa" im. Ernlla Ml.lLI 
Fot. JULIUSZ JAROŃCZY.K 

potrzeby takiej nie.było. Wszakdo2pol. Xllw 
granica polsko-węgiers~a zn~dowała się po połu­
dniowej stronie Karp~t i nalezala do najspokojniej­
szych z naszych granic z uwagi na bliskie związki 
naszych ~ladców z królami węgierskimi. Pamiętaj­
my też, iz_ ówc~esne poęramcze polsko-węgierskie 
był to kraJ gór I lasów, n~emal zupełnie niezamiesz­
kały, .a konflikty graniczne zaczę':r się dopiero 
zchwiląnaplywunateterenyosadmkówpolsk1ch 
i popieranych pruz ~ęgrów Niemców. W tym 
wlaśnieczasie,_wdrugieipolowieX.Ilwieku,grani­
ca.polsko-węgierska_przesunęła się na północ, by 
Juzna stale~prz.1;ćs1ęoTatry,_DunaJeci Pieniny. 
P.rzyjąć nalezy, ,z_ wówczas tez powstawać zczęły 
p1erw~e nadgramczne gródki o zie"'!-nych jeszc_ze 
umocmeniach obronnych oraz kamienne stróze, 
z których ni_ektóre przekształciły się z czasem 
wsilnezamki. 
Chci.ałbym zwrócić uwagę szczególn!e na ten 

ostatmtypobiektówobronn.vch.nastróze,jakoże 
w\aśnie wokół nich narosło najwięcej nieporozu­
mień, Do medawna j~zcze sądzono, że były to 
jedynie stojące na wzniesieniach samodzielnie ka­
mienne wieże, służące jako punkty obserwacyjno­
sygnalizacyjne, i dopiero badania archeologiczne 

przeprowadzone w latach sześćdz\esiatych_przez 
doc. A. ŻakieJ!:O ttjawniły prnwdz1wą ,eh _,stolę 
N_azwa„stroza",aczkolwiekbardzostara,używa-

najuż_ w średni?wieczu, a s.tosowana również przez 
dziewiętnastowiecznych hu;toryków-amatorów (S. 
Morawski), nie zdobyła sob_ie jednak prawa obywa: 
telstwa w polskiej .historii architektu_ry. Częśc1eJ 
w odniesieniu do w1ezy, o której mówimy, stosttje 
sięnazwę,,stolp"lubfrancuskieokreślenie„donion" 
My jednak zostaniemy p~zy bliiszych_nam stróżach, 
owych masywnych kamiennych w1ezach stoJących 

Mika napisał też obrazek regionalny o charakterze 
obrzędowo-obyczajowym pt . .,Sen bacy". 
Drugą pasją życiową Emila Miki było sadownictwo. 
Czytał.na ~n temat duż?, i to poważnych dziel. Jeszcze 
w se.mmanum nauczycielskim zainteresowanie to po· 
głębia! 1 rozszerzał o wauywniclwo. Jako nauczyciel 
propagował wiadomości sadownicze wśród mieszkań­
ców wsi. Za/ofyl szkółkę dr~e~ek ?wocowych, poka­
zywa_l ml<;><lzieży, jak się mmi opiekować, szczepić, 
krzyzow~c. Obdaro.wywał drzewkami jabłoni ze szkół­
ki ~odzież starszą 1g,;,spodar2y. Marzył o tym, by przy 
kazdym domu we_ ws, .r~ły drzewa ow.ocowe. 
Inną wielką pas;ą Milu była radiofoma. Zaintereso 

wala go podczas pob,ytu w Paryiu w 1920 roku i nie 
przestała fascynowac az do ostatmch dni zycia. Po 
powrocie z Paryża skonstruował radioodbiornik krysz­
tałkowy, a wkrótce lampowy, a potem zrobił samodziel­
n_ie _radionadajnik królkofalowy. Coto ?yla zasatysfak­
cJa I radość, kiedy otrzymano połączerue z radioamato­
rem na W,ęgrzech czy w odległej Casablance. Dla 
potrzeb swych licznych i różnorodnych eksperymen­
tów zbudo~al ~eż Mika „elektrownie" na Llpniczance 
przepływaJąceJ obok szkoły 

W d~ej połowie 1938 rok~ na Orawie, jako pasie 
nadgramcznym, rozpocz~a dualalność Tajna Organi 
zaCJa WoJskowa, do któreJ Em1l Mika p~ystąpll wraz 
z żoną. Jako porucznik rezerwy zorganizował grupę 
młodzieży, którą szkolił w cela<:h dywersji na tyłach 
wroĘa, sam za~ przygoto~ał siędo_dywersji w Ląc2:: 
nośc1. Gdy wybuchła woJna, uczestniczył w kampam1 
wrześniowej, z której j.uż do Lipnicy Wielkiej nie 
wrócił. gdyż obawiał się repre&Ji ze strony władz 
słowackich. Zamiesz~al w Krakowie u szwagra, Ferdy­
nanda ~achaya, gdzie został aresztowany przez gesta­
po 4 maJa 1~1 roku, a nas.tę~ni~ wY"".ieziony do obozu 
koncentracyJnego w Oświęcimiu. Zgm<Jł Jako więzień 
oznaczony numerem 17216 w dmu 17 pażdEiernika 1941 
roku.Po latach na korytarzu Muzeum umieszczono 
je,o zdjęcie, mylnie jednak podano imię: Ernest za. 
miast Emil 
W pięknej i boiatej dzia!a.lności teg? wy~oce uzdo!~io­
nego nauczyciela, w1elk1ego patnoty i społecznika 
wydatnie pomagała żona Józefa. Lipnica Wielka za. 
wdz.ięcza jej okazały Dom. J,,udowy i Kółko Rolnicze. 
Mikowa była prezeską m,e;scowego Związku Górali 
Spisza i Orawy, Kółka Rolniczego i Towarzystwa Szkól 
Ludowych, nadzorowała gospodark_ą gromadzkim\ la­
sami, prowadziła kółko teatralne > razem z męzem 
zespól regionalny. Służyła radą i pomocą miejscowej 
ludności,opiekowałasięchorymi 

Józefa Mikowa z Machayów urodziła się 13 listopada 
1897roku wJabconceOrawskiej. W okresie okupacji 
hi~lerowskiej pełniła funkcję oficera łącznikowego 
nuędzy Komendą Główną ZWZ(AKJ a Dowództwem 
Obszaru Południowego, będąc jednocześnie jego głów­
nym kwatermistrzem. Za działalność konspiracyjną 
została_aresztowanajirzezgestapo3maja 1941 roku. 
Bylawię±niarkąnaMontelupich,skądprzewiezionoją 
na przesłuchanie do willi Pałace w Zakopanem. W 
przesłuchaniu brał udział w charakterze tłumacza 
i pracownika gestapo Roman Knieciński, który u­
przednio.~rzez 20 lat bf! .komcndantem straży granicz­
neJ w Lipnicy Wielkiei, a któremu Mikowa nosiła 
~zieckodochrztu, a więc była kumą . Mimo ~k d?breg~ 
!nformatora, gestapo nie potrafił? zlamac MikoweJ 
i wydobyć z niej zadnych informa9i. ~marla na Monte­
lupic.h od zastrz:rku z ~enolu 14 pazdziernika 1942roku, 
przezywszymęzaomespelnarok. 

ANDRZEJ JAZOWSKI 

na'ol'.zg:ór-:ach'pa.nttjącychnadokolicą.Dzisiajwie 
my JUZ, ze wieze te otacza ły ziemno-drewniane 

~b;~;':~~i:k~~~~~:;~;ts1;1z~~~D~~~{k~~ 
skąd przeszedl_na teren Małopolski oraz ziemię 
chelms_~ą. nale1.ącą wówczas do księstwa halickie­
go. Str.oze budowano wyłącznie z kamienia lamane­
gos~anego zaprawą wapienną, niemal z reguły na 

~:~t~·u;~ajpll,.~~e~~~ai1~~r,~~~~ 
dzą~ądo_czt!'rec~ '!let_rów: W dolnej części każdej 
takiej w1ezy m1esc1I się ciemny loch, do którego 
przez ot"."ór w. stropie spusz.czano wię~iów skaza­
n_ych na smiercgłodową. Weiście do nieJ znaJdowalo 

~i~~e[:rw_~;d ~:!i:!:t~:i:J:rti/i~~ati; 
donJedyn1edrewruane schody niszcZ?ne w przypad­
ku ~z_Pośre?niego zagrożenia bromąceJ s1ę załogi. 
Wwiezytakieinawetnieliczna.leczzdecydowana 
;a w:-zyslko, dobrze zaop.atrzona w wodę, żywność 

~~~.,d~~::~IT,;~t,z;,~·kf :1~:~~i~~~~~~~~f!rri', 
Popra.du w Rytrze: Była tt;ż ponoi: stróża w _bezpo 
średrumsąsiedztwieKrościenka(pisa!aomeJprzed 
laty.Mana .Cabalska),.ale_po tej nie ma dziś na 
powier~chm ziemi naJmmeJszego śladu. Brak go 
rówruez w ±ródlach archiwalnych. Tak więc pozo­
staj1: nam zaj11ć się w najbliższej przyszłości tylko 
strózączchowską 

Markiz 
w cyfrowanych 

portkach 
W kwit;tniu ~ _Micsiącu Pamięci Narodowej w za­

k_opiańsk1ej Bibhotcceim. Stcfana żeromskicgoodbyl 

~:~::t:i;~ś:M;i~1)B~~~~;tJ"1~~rw=~~z~~y~~ 
!-fówil Stan_islaw Frączysty z Chochołowa, który jako 

b~~ad~it~:;::~al~~:~~=~~~ wE~:!~d~\jdaz~i/!~;: 
lego. Zatrzymali się na chwilowy odpoczynek w Cho­
chołowie. u Karo\aSkorusy(któryfaktten uwieczni! 
odpowiednim napisem na krześle, na którym marsza­
łek siedział). Po godzinnym odpoczynku odwieziono 
Ry~za Śmigłego do stacji kolejowej w Szaflarach, skąd 
pociągiem do Warszawy. 

Karol Skorusa, który wart jest pióra ~jak się dowie­
działem na owym „Wieczorze" - zmarl przed trzema 
laty,zostawiajączbiórkronikorazpamięćosobiejako 

~iłi~1~ro~~~:retł:&r~~nji:;:ii ~ize!:1~~~~i{~!~o~: 
(kto ich me ma?) posądzali go o mitomanię. Znalem 
Skorusę. bylem ~ilka razy w jego domu w C.hochoło 
wie. Skorusa zaciekawił mnie sposobem bycia, barw 
nościąopowiadaniaiodmieństwem. 

Karol Skorusa nosił w sobie pełno wspomnień, 
zdarzeń I myśli. Zapisał je w 9 grubych zeszytach 
formatu.A-4,którechowaldozielo!lejskrzyni,~czął 
topisamell':istopadal963r. NaSC1anachizbyw1siała 
ozdobnienap,sanahistoria„PoruseństwaChocholow­
skiego" i różne zdjęcia, wycinki z prasy, filozoficzne 
sentencje, flagi polska i amerykańska (cala rodzina 
mieszkała w USA, on nie chciał opuszczać swojego 
Chochołowa), wśród których królowa! Srebrny Krzyż 
Orderu Virtuti Militari , nadany Skorusie 24 stycznia 
1967r. za udział w walkach z hitlerowskim okupantem 
w latach 1939-1945. Z belki sufitowej zwieszała się 
lampa ks. Kmietowicza i krzyż, z którym w r{'ku padł 
Kmietowicz w czasie Powstania Chochołowskiego (na 
miejscu gdzie padł stoi figura świątka, odwróeona 
tyłem do Czarnego DunaJca, na wznak wzgardy, że 
,.cyrniawacornodunajccka"poszlaprzeciwchochoło­
wianom razem z Austriakami). Również wiele innych 
pamią_tekzokresutegopowstaniaoglądaćmożnabylo 
na ścianach domostwa Skorusy. Wszystko to byto 
prze~tem jak mi opowiadał gazda u jednego z po 
wstanców. Jana Zycha. Przed śmiercią żona Zycha ­
Anna, która była ostatnią z żyjących powstańców 
chochołowski~h(zmarla w nędzy w roku 1921, w wieku 
lat91)oddalaJenaprzechowanieKarolowiSkorusie. 

W niezwykłych warunkach Skorusa pisał swoje . 
kroniki. W dzień nie było czasu ani chęc_i. Upodoba! 
sobie noc_. żona l dzieci do łóżek - on do p1Sania. Zimą 

r::::~~~:i.l~fa\~i~~~d~1!~~s~;t?:~o~~:'.t~:~ii 
przeszkadza, gazda chodZJ po izbie, medytuje, a potem 
siada i pisz~, pisze ~o samego „rania". Ga_±dzina narze-

~;'.a;.,"~';:t~grn~z~/eslę~of~ti~:i~zcie kupił zaslo-

Jakjuż wspomniałem - b_ylcm u Skorusy kilka _razy, 
otwierałem wc>loną _skrzynię, przeglądałem zap!Sane 
tomy. Az w głowie się kręciło: ponad 1700 stron,k,edy 
to czytać? Więc_tylko muśnięcie ocia_mi przewraca­
nychkartek. ZmejednegopiecachlebJadalkron1karz 
chochołowski. ~użył w wojsku, tułał się po świecie. 
Pisał o ~zialaruach gen. Hallera w czasie I wojny 
ś~iatoweJ, o Droo;lze Legion?w w Gorganach (szedłem 
k1<myś tym szlakiem d,ewmanym, ułozonym z o_krąg 
laków na długości 6 km, na przełęcz _Rogodze, gdzie stoi 
Krzyz~gionó~J.SpecjaJnyrozdz1al,bogatoilustro­
wany zdjęciar:ii, poświęcony jest marszałkowi Rydzo­
wi Śmigłemu i jego powrotowi do Polski. Jest w kroni­
~ ciekawy tekst.~ zdję':'iami o ~iemcu komendru:,­
c1e choc.hołowsk1ej strazy granicznej, który w czas1e 
okup)J.cj1 współpracował z naszym podziemiem (ZWZ) 
Co jeszcze znalazłem w zeszytach kroniki? Opisanie 
Chochołowa, obrzędów weselnych; o przeszłości wsi 

~~t~~~· y:i~~!~cf;~~~:c;j:s~~t!~~~ra~~i~~z~:;~~~-
wie, o przygodach granicznych, bo SkoflISa od 14 roku 
~;~a był przemytnikiem i przekroczył granicę 2700 

Zdziewięciunapisanychtomówkronikskradziono 

Skorusietrzy,_wktórychbylol27.fotog:afii.Stalosięto 
w_czasie chwdowej meobecnośc1 gazdy w_Chochoło­
w,e. Sprawcy włamali się do wnętrza wybua.iąc szyby 
w o~me. Ocalały z kradzieży następujące tomy: I Hi­
stona Chochołowa, Il Powstanie Chochołowskie, 
m Ks. Wojciech Blaszyński i kościół w Chor:hołowie, 
V O Frączystym, V1 Pierwsza wojna światowa 
- _gen. Haller, I?( Ucieczka moja na Węgry. Skra­
dz_mne tomy zaw1eraty w sobie tresć oznaczoną tytula­
mi: rv Ks. Blaszyński i koSCiół w Chochołowie (cd). 
Vll Kampania WrzeSniowa, Vili Kampania Wrze­
śniowa (cd) 

WczasieokupacjihitlerowskiejKaro!Skorusadzia­
lal w podziemiu i był partyzantem (pseudonimy: w 
Polsce - Kar?l Skalski, Karol Si-Ch.; na Węgrzech 
K~rol Sawicki: w Słowacji Magala Martyn, Wojciech 
Kis~a. w Jugos!awii Karo1Sulemowski, Karol Puła­
wski}. Przy wejsciu do domostwa, nad drzwiami. wypi­
sał motto ,.Latw? jest mówić o Polsce. ciężko jest 
pra.cowaćdlaNJeJ,jeszczeciężejwalczyćoNią,trud­
nieJ umrzeć._a najtrudniej cie~pieć. Si-Cha". Jego 
postaćznanaJcstzfilmu„Mandnn",produkcj1francu 
ska-polskiej (premiera odbyła się w zakopiańskim 
kutie ,_,G,ewont"), w którym grai rolę „markiza", a co 
dz,wmeisze- wcale nie oglądał tego filmu na ekranie 

ALEKSANDER ZACZYŃSKI 
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Gdywpołowiemarcal939rokuh,tlero• 
wcy zajęli C:rechoslowatję, nłtychmiast 
uiczęh poszukiwał Wincentego Witosa. 
którypn:ebywaltam wraz z kilkoma in­
nymi politykami na emigra<;ii. Zwrócili sie 
opomocwnawiązaniukontaktudosekre-

[J,1:;r:i~~tJ.o~':. ;!C!tf= 
cia jakichkolwiek rozmów z Niemcami. 
Opuścił niezwłocznie Roznów na Mora· 
wach I wyjechał do P.ragi. Dla w1ęks;,.e1;0 
bezp1oczenstwa zamieszkał w siedz1b1e 
ambasady rrancuskiej. RóWOOC7.eSnie poin 
fonnow&I o umiarach wJadz niemieckich 
wobec swojeJ osoby JX119Clstwo polskie w 

::~=k~y~lo:.~~= 
o powrót do kraju. Odpowiedi z Warszawy 
rue 1'18dchodzila, po,sanowił ,cdnak pmi­
kroczyt granicę. Wrócił do Polski 28 mara 
1939roku. 
Chcąc pOznat ookladme plany Nie 

mcówzdecydowłl,i:enatl,jutrzpoprzej 
idugranicyrozmowęzposzukującymigo 
hitlerowcami podejmie Edward Kaleta 
działacz ludowy ze Sląska Cieizyllllkiego. 
DO!lzlodoniejJlmarca.Niemieckiun:ęd­
nikprzedstawi/Kalceiepropozycje,zktó· 
rych wynikało, ze ,ego ruid zamierza po, 
1.yskaćWitosa jakojednegozeznanych 
przywódców opozycji w Polsce do 
współpracy z Trzecią RzesZII, 

Po powrocie do kraju Witos, ~ąc 
sobie sprawę z :zagrożenia niepodległości 
Polski przez hitlerowskie Niemcy, unie· 
chał dalszej walki pohtycznej z sanacją. 
Nadrzędnym celem jego działalności spo· 
łecznej stało sil,' 1;1rzygotowame chłopów 
dotrudnychzadan.jakiem1alyprzednimi 
stanąć w niedalekiej pnyszlośct 17 ma.Ja 
1939 roku, w odezwie wydanej z ratji 
powrotudoczynnejdz1ałalnościpoli1ycz. 

· neJ, plll81: Wszuscv i wszelkimi łTodkomi 
błdziem11 bronitprzedkotd11m na)l'tdl· 
<"ą n~ t11lko muzeJ niepodteo/ołci., ole 
lroi:d(igrwtlc1ziem1/ Dla 111ch C'Clówponae· 
łleffill w,z~lkaepoirzebneofl(lrv'N,e bł 
dz,emu tez za 10 iądat od mJcooo om 
uznani.a, on1 PTł\lWIU']ĆW, oni zopłot11, 
Doma9(1t Ilf bfdziem11 oz do skutku t11ch 
pro w, k!óre nom)Okoob11wole!om noleżq 
bezwzględnie. 

W ostatnim dniu sierpma 1939 roku 
zmarlażonaWitOl'lł,,Katarzyna,któraby· 

~az1~;t~t:i::r::nr;~z-e;bus:~0~~~r; 
bardzo przygnębiły .W,tosa. Dojed~ego ze 
swoich 511sił.dów miał wtedy pow1edueł: 
Umarło tona. ole 11m1ero i Polska.. 

rr!i~s~:;:;o:!~ ;ar;:r:i:a z~ 
południu Wincenty Wit.o5opUSC11Tarnów. 
Pociąg.em udał •ię w kierunku Lwowa. 
Opodal Rzttzowa, w poblitu wsi Niwy, 

pociąg został zbombardowany. Rannego 
pll:'zesaprzewiezionodokancelariidzia· 
lacu ludowego, adwokata Bronisława 
Kloca w Rzeszowie. Po opatrzeniu ran 
przezlekarza,przewiezionoWitosa na 
Jego tyczenie do Jarosławia, skąd po 
krótkim odpoczynku został przetransp0r. 
tow a ny doCittucina. do n,ajątku sympa· 
tyka Stronnictwa Ludowego, hr. Jana 
Drohojowsktego 

Po paru dniach ge!ltapo aresztowało 
WilOSłl. Umieszczony został w budvnku 
S4(1owvm w Jłrosławiu, a stam~ 20 pa.t. 
dziernika przewieziony do Rzeszowa l 
osadzony w byłym zamku Lubominkich. 

Niemcy ponowih próby rozmów z Wi-
l05em na · · 

jącsięchorobli, zdecydowanie odmawiał 
wszelkich rozmów 

Po kllku miesiącach, w nocy zJ na 4 
marca l!MOroku,zostalpr:eewiezionydo 
krakowskiej sieduby gestapo przy ulicy 
Pomonk,ej. Tu przebywał zaledwie dwa 
dni, ale ~ązylspotkats,ęzcórką,Juhą 
Mas,ową,, przekaU1ćwiadomośtdla dzia· 
laczy ruchu ludowego. Z Krakowa prze. 
transportowano go do Wi','zienia w Berh. 
me.Zewzględunapoga~ącys1estale 
nan zdrowia Witosa, lekan: więzienny 
sk,erowalgonakuratjędosanatoriumw 
Poczdamie. Koszty pobytu w sanatorium 
pokrywatmusiala rodzina 

Po trwającym sześć tygodni pobycie w 
Poczd.imic, w drugi dzień Zielonych 
Swilft 1940 roku, W,tos znalazł się ponow­
nie w krakowskicj siedzibie gestapo. 
StamUjd został przew1ez1onydo Zak<;1Pa· 
nc110. Umieszczono11ow zna.Jdu•aceJ S"; 
w dy;pocycj, ~t'~l~!>O w,11, .He,1e,an1 
przy ul. Chalub!nskiego. Bezpośredni 
nadzórnadw1etn1emsprawowalszefza. 
kopiallllkiego gestapo .Robert Weis 
sman. W Zakopanem·odw1edz1/a Wincen· 
lego Witosa córka. Wla~ze memi~k,e wy· 
ra1.1ły zgodę, aby z ramie ma rodziny op,c· 
kę nad chorym prz}:wódq chlopsk,m 
4;prawowal wnuk Wincenty Stawarz 

M.J. Krzeptowscy-Jasinek 
(5) 

Gąsienicowie w Zakopanem 
Józef Krzeptowski Jasinek najstar-~:r: /ac;s!~:r:~:;i::k:.baiy: 

dwukrolnie zonaty. Pterwsza malzonka, 
Regina, córka Macieja P•t<?nia i jego pter· 
wszej zony, Anny z Zahllllkich z Bań· 
skit'j była wychowaniclf Jana Nędzy 
zwanegoJasinkiem (od imienia). gospoda. 
rza z Kościeliska Nędzówki 96. Żona 

~~i;!t~i!i~1w~~~t:aa Pit~~\: 

Józef Krzeptowski Sabala uzyskał zgo­
dę Jana Nędi;y na poślubienie jego wycho· 
wanicy i zap.i5 cal~go n:ia.i11tku (pod nume-

frm;:f7:JlirE~:~!~!k7t~rt 
:~1~:.~~:k~~~~ra:e;~!~~;r~ 
do Stopków na polane Sobicl.kową w 
Kościelisku. Po niej idących Stopków 
zwać bedli Jasinkami. Druga kolejnł cór­
ka, Katłrzyna, wydala llę za Adama Sob, 
czyk• Franiaka do Witowa. T~>e>a u 
J~ Ma~ Błachutę, mieszkańca Koś. 
cieh.sk&•RysulOWkl, l'la,JmlOO.SZY\ZOUt'Cl 
pO Refinie) był J an Krzeptowski Jasinek, 
urodzony l lute110 1870roku 

W 1874 roku umiera Refina. mając 30 
lat. W rok później wdowiec, Józef Krzep• 
towski Jasint'k, ienl .się powtórnie z wdo­
wą po Jędrzeju Komperdzie zwanym Prę­
dkim, mieszkaAcu Rysulówki 101. Wyda­
j11ca sie wnosi cale gospodantwo sp.adle 
na nią po męiu (bezdzietna) i lljczy je w 
calo6t w roku 11195 przejdzie ono nł 
=zJanaKrzeptowskiegoJasinka(pa· 
sierba). 

Józef zmarł w roku 1915, pochowany 
został w Kościelisku. na nowo uruidzo­
nym cmentanu. Po ojcu nie otrzymał 

~10 

spadku, gdyi ten UPiul wcześniej swój 
gruntsynowiWojc1echowi,któryprzeJ11I 
ppodantwo upisant' pod numerem 58 
w K.:ikielisku. N,e lub,I Jan Krzeptowski 
Sabala •wego n1J$1.ars.zego syna za kryty'. 
czne uwagi względem trybu zyc1u.jak1 
ojciec prowadził w .końcowych latach zy. 
cia.Włóczęgostwo1częstezagl11daniedo 
kiehszkabyloglówn11przyczynąmeporo· 
zumień pomiędzy ojC'Cm a potoms\wem 
Schlebianie I wysługiwanie się „pa~om" 

f!!~r~~z;'d!':s~~J:t:k by:~w°z~~:g'!; 

k~!;.~~~f~~1fn ~~~~t~i~~: 
~:: r;;rnJ:~ n~e,;~~i~:iiaJ~~=~r.::: 
dziestopięeioletninajstanzywnuki:mar· 
lego Jłna Krzeptowskiego Sabały, a syn 
Jó.zefa.TenwlaśnieJan(dziadekwspół 
autora niniejszego tek.stu) nakreślił syl· 
welkęzmarłeioJanatakąJakązap.amie 

'tal. 
JanKrzeptowskiJuinek ozeniłsięw 

1896 roku z Anną(córką Jana Gąsicnicy 
Cyconia i Reginy Staszel Pokusy), micsz. 
bnką Kościeliska • Staszelówki 49. Mał­
żeństwo to doczckalosie dwunastu po­
ciech {dwo,e i:marlo we wczesnym dzie<:iń· 
stwie).SynJózefurodzony23lutego 1911 
rokuzmarlnaskutekrankłutychodme­
sionych na weselu w Witowie. Jak opo· 
wiłd.ilnaocznyświadektychtragicznych 
zdarzeń,KlimekNędu,lntkobtłlostro.1· 
no. zduchll lamPI/, klo mćk IO dźwleTzom1 

~i~;,:r~~·d"os~';:r ~gila~ 
Józefa Krzeptowskiego Jasinka. Przy· 
1zedto wlasnychsilaeh prawie pod ojcow· 
1ki dom. Dowietiony furmanką do uko­
piallllkieeo szpitala skonal 14 lutego 1933 
roku. 

Naj.starszysynJana Stanisław Krze­
ptowskiJasinek urodzonywl897roku, 

UmLC:Szczenie Wit.Aa w Willi ukopians­
ktcgogestapo wykluczało pou wspom 
nianym1 odwiedzinami członków rodzi. 
ny motliwośt utrzymania jakichkol· 
wick kontaktów.Jednakgóralezcalego 
Podhala żywo interesowali sit w,tfmem. 
aleus1lowania.abybod3JwoknieUJneć 
Witosa,kończytysięprzewazmcmepowo­
dzeniem. 

W miarę upływu czasu nastfpowała 
stopniowaewolucjastosunkuwladzoku­
pacyJnych w<;1bcc Wmcentego W1\osa, By­
la ona wynik1em 1.arówno nieustępl1wego 
stanowiska pol_skiego polityka: c1ą11le po· 
garuająC'CgO się stanu zdrowia w1ęźma, 
jakrównietstopnio'.'l'eiowycofyw~niasię 
Berllna z koncepcji tworzema państwa 
buforowego. Ókupant postanowił izolo­
wać Witosa od reszty społeczeństwa. 
Wprawdzte!marcal94\rokuW1toszostal 
w;,runkowo zwolmony z więz,enia (po· 
wrócił do WiuzchO!lławic), ale w dalszym 
ciągu zna.Jdował s,e pod nadzorem władz 
memieck1ch. Nawet na wizytę u tarnows· 
kichlekarzyk;,tdorazowomusiałuzyski­
wać ze1.woleme. Owukrotme wiosną i 
je!lienią 1943roku przebywalnalocze, 
niu w Krakowie. 

Latem 11144 roku Niemcy podjęli kolej­
ną próbę pozyskama Witosa. Ich nac1Sk 
zmierzał tymrazcm dotego,1bybyly 
premicr rządu z okresu wojny polsko· 
-radzieckiej (1920 r.) wystąpll z antyra· 
dz1l'Ckąodezwą.W1toskategorycznieod 
mówił 

W tym !lBmym roku H.ada Jedności Na­
rodoweJ, krajowa reprezentaCja stron 
nictwpopierającychrządpolskiwLondy-

J:~~~~~~~~\~~~';;;;/,Z :~~~nt3!i 

~~er~:CJZ~~ ~:~t!:,~·10~1~zi:~zad~ 
Wielkil'j Brytanii. Ustalenia Rady Jedno· 
śc, NarodoweJ, obawa przed reakcją Niem 

~:C!J:::~P~:;::y\ję:~~l~t~o':~ 
zbliżającyslęfront wszystkotosprawi­
ło, ze w paźduerniku pnewteziono go do 
Krakowa. Jego siedziba na StarowiślneJ 
39 znajdowała się pod ochroną AK. Tu 21 
li5topada. po"'·ys/uchaniuopini1 lekarzy, 
Witos wyraził zgodę na wyjazd do An,:lii. 

w Kościelisku. Był oJcem ośmiorga po­
ciech. Jego córk1 Zafla,AnnaiMana 
były znanymi bl('gaczkami narcianki· 
mi, osiadły później w USA. Tam tei prze­
bywa syn Stanisław. 

Stanisław i Jan. synowie Jana Kneptow· 
skiego Jasmka, brali udział w I wojnie 
światowej wraz z ojcem (wsty$Cy byli na 
„ltalianskim!toncie").SZClę9łiwie w roku 
1918 powrócili do rodzinnych stron. Dwie 
córki Jana Zolia i Maria wydane były 
ubrabni,JancmiAndrzejemzMatejów 
Torbił.rey.Janbylchrzestnymautoraizna­
nym długoletnim błcą w ,:a trach (podobnit' 
;ego brat Andrzej), Kolejny syn, Andrzej 
KrzeptowskiJasinek,urodzony28stycznia 
19UI roku, ożeniony mstal z Anną, córką 
Andrzeja Staszcla Pokusy i Kalćlnyny Dlu· 
gopolsluejzDzianisza.Ztegomałżelllltwa 
pozostalytrzycórki(Stanisława,Bronisla­
wa i Anna), mające wlas~ rc,di;in):', oraz 
syn,JózcfKrzeptowskiJasmek(czyhautor 
teeotekstu). 

Andrzej, podobnie jak jego staruy brat 
Jan, oraz młodszy Władysław brał U· 

dział w II wojnie światowej i przebywał w 
Stalagu V C do roku 1945. Potem wyemi· 

fn~:'alrJt :o~triliiu!~:;e ~h~~~nf; 
Brisbanc Quenssland. Wspomniany 
Władysław żonę miał z Płazówki z rodu 
Złbonkich zwanych Pilchowskimi. Cór· 
ka Jana, Antonina, wydana była u Micha· 
la Obrochte zwanego Kordusiem (dlugo­
letni zolnierz austriacki i inwalida woJen· 
ny).Pojcioimierciwrokul!MOAntonina 
powtórnic wyszła za m11z za Stanislawa 
Walczaka (zwaneeo Wójciłkiem) z Groni· 
ka w Kościelisku. NajmłQidsu z licznego 
potoffl!ltwa Jana Bron1Słwa wydala 
się u. Henryka Siwa ba, syna Stanisława i 
Anny Obrochty lgnac. 
Dziadekty196lal,dużoczylćll,szczee61. 

nie gaut. umiał pllllł. Pamiętał czasy 

Rozpoczeto intensywne przygotowania 
do przcr1.u1u. Z Krakowa przew1ez1ono 
Witosa do Słupi w powiccie wloszczows 
kim. Stąd. wzglf,'dme z pobhsk,ego Męka· 
rzcwa,mial nastąpićodlot.Samolotjed 
nak nie przybył. W pierwszych dniach 
grudmal944rokuprzcrzuconowi,;,cpre· 

:~d; ~i:~~~~:~~=~ aT~bs:~t~~h 
Bozego Narodzema do pobhsktego ma.Jąt 
kuRozpr7.ł.16s\yczn1a 1945rokudotarl)' 
tunaciera,JąC'CnaPm1rkówwojskaradz1c· 
ckte 

Po wyzwoleniu Witos po1.ostal je:ncze 
przcz pewmen czas w okolicach P,otrko­
wa. Przyjmował róznych działaczy poh\y. 
cznych, m.in. spotka ł się w\edy z delega 
lem rządu, Stanisławem Jankowskim. 
Gdy 15 marca 1945 r. ludowcy podJęlJ 
decyzjęoujawnienius,ęStronniclwaLu· 
dowe.ii:o, postanowmno. żc W,1os powinien 
wróc1cdo swo;ej rodzinnej ws,. Powrót do 
Wicrzchoslawic24 marca 1945 r.zakoń· 
czyłwojennątulaczkęhderaStronmctwa 
Ludowego. 

W Polsce rozpocZllł s1e trudny okres 
budowy niepodległego bytu. PTZCJmUJący 
wl1dzęobózlcw1cyprzystąp,ldoreattza 
cjinowcgoprogramuprzeobrazeTlspołe­
cznych. Nie wszyscy jndnak aprobowali 
i:miany,Jakte przyszły wraz z wyzwole­
mem. W kraju toczyła się walka politycz, 
na. którcj towarzyszyły stareia zbroJne. 
ProcesnormahzaCJimóglnastąpićwrazz 
powołaniemrz.ądu,któregoskladzyskal· 
byaprobatęw,ększośc,spoleczeństwa. 

Narada w sprawie utworzcma Tymcza­
sowego R,--4du Jedności Narodowej m,ala 
rozpocz;ić się w c:zerwcu 1945 roku w 
Moskwie. Z grona polityków 7."'''ólzanych 
zrządememtgraeyjnym na konrerencję 
zaproszony ZOtitał min. W. Witos Ze 
wzgll,"(iunapogarsZ&Jącystl,"Stanzdrowia 
me mógł wy)'('Chać do Moskwy. W JCiO 
zas~pstwie w rozmowach uczestniczył 
WladY5ław K,emik. Na mocy zawarteiO 

~;~=!~~u;r;:~~a 1::f=;:a~~~ 
wcJorazpostanowiono.zedoPrezydium 
Krajowej Rady Narodowej zostanie powo 
lany jako pierwszy wiceprezydent Wmcen 
tyW,tos. Wkilkadmpózn,eJ 28czerwca 
Prezydium KRN dokooptowało go doswo· 
jego składu. 

Latcm stan zdrow,a Witosa ulegldalue 
mu p0gorszeniu. l~s1erpma podjął lecze 
nie w Krakowie. Podczaspobytuwszp1ta 
lu odwiedził go kilkakrotnie wicepremicr 
Tymc1.asowego Rządu Jedności Narado 
WCJ St.amslaw Mikołajczyk. Po rozmo 
w ach z nim WllM przekaułośw,adczeme. 
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sweeo dziadka Jana Krzeptowskiego $a. 
bały.N,gdyniechorował.Akiedyzaslabl 
w drod1e do Kościoła w Kościelisku 
.szeligówce zapytany przt'z proboszcza 
ilu dochował się dzieci. odpowiedział; 

Pro~ dwona.!ae, a.le b11I0011 więcej, 
kaeb11 me I wo,no iwtolowa. Był głównym 
wozicielem cegły z Kutnic na budowę 
s.natorium dr Kazimierz.a Dłuskiego. Zł 
sumienne i termino"'·e zwózki otrzymał 
od dr. Dlusktego beczkę cementu. który 
!utaj nazwywali ,,siw11 mąk11". Z dwóch 
kawałków szyn kolejowych i C'Cmentu 
zmieszanegozp111skiemwykon;,l:,aproie 
żelbetowe w piwnicy swego domu na 
Nędzówce 96 Przy użyciu cementu mu­
rarzozdobil podmurówkę spoinamicemc 
ntowymi (pierwszy przypadek wykona­
nia teiO rodzaju robót wśród mieszkań· 
ców Podhala). Dr Zbigniew Schneigert 
twierdzi, ze w s.natonum 0/usk,ch w 
Kościeli5ku była wykonana pierwsza w 
kraju konstrukcja żelbetowa (balkon) 
Tam zapewnc widział Dziadck po raz 
picrwszyśw,atloelektrycznc,którymbyl 
urzeczony.Niemóglsobietego:r:.i•wLSk• 
wUldensposóbwytlumaczyt. 

Jan KrzcptowskiJasinck byłczlow1e· 
kiem podobnego rormatu µk Jego dz,a 
dek, Jan Krzeptowski Sabala (z tym ie 
gal11trodowaJasinkówniemiatatatentu 
do muzyk, i tańca.Jedyniccie!lielstwo i 
stola rstwo1modpowiadalo).Napogrzebie 
Jana Krzeptowskiego Jasinka (r. 1966) 

:fu~Z:nd~~~al~ię1;r~'!! i::;tz~~~ 
ciu wnuków i kilkunastu prawnuków. Na 
dawnymnędzowskimpl1cunr96(późn1ej 
zwanym Jasinkowym) osadził swego 
wnuk• któremupowierzylswójskarb-

dawne dom05two na N,:dzówC'C ozna· 
czone numerem 96. tilćlnowi ono zabytek 
ca«:'goroduKrzeplOwlk:ichzwanychJasm­
kami. stąd leż w tym domu pielęgnuje się 
kultszacunkudl1hLStoriiPodhala11rady­
tji rodów.lu osiadłych. Jak Orkan powia 
dal: pozrtOJ prunłoU Podhala, n,t 1111ko 

:~ił!~!1tw:i:~~~: 
11/l'IU chlopslc1. DboJ o zochowonae rp!da· 
zn11 Twuchojców 



Janusz Pieczkowski 
(8) 

Po trzydziestu latach 
Kierowany przez inż. Władysława Kol­

paka M_iejski Zarząd Drói; i Mostów dal 
prawdziwypop,ssprawnosciorgamzacyJ­
!"ejpodczaspracnadprzebudowąRy_nku 
1 budową obwodnicy nad rzeką Kam1em­
cą. wraz z dwoma węzłami komuriikacyj­
nymi 

~cyzjaopriebudowieRynkuzostala 
podjęta w 1965 roku. Miejski Zespól Urba­
nistyczny opracował niezwłocznie kom­
pleksową koncepcję jego zagospodarowa­
nia pod kąte_m potrzeb turystycznych. Na 

~ia~°'!5~n~;ni,:;r~~\e~tR;';:rde~zuru; 
kie'!' i Stanisławem Szewczykiem sporzą­
dzill dokumentacJę projektowo-kosztory­
sową. Na generalnego wykonawcę robót 
wyznaczyłem MZDiM. Było to największe 
z naszych dotychczasowych przedsię­
wz_ięć tego typu, wymagało bardzo spraw­
~e.J koordynacJi, ~yż współdziałało wiele 
Jednostek: Przeds,ębiorstwo Robót Od­
krywkowych i Budowlanych z Krakowa 
podjęło się ułożenia płyty Rynku z ka­
miennych płyt i'.amówionych w Szydłow­
cu, a Rejon Eksploatac;ii Dróg Publi­
cznych - robót bn,ikarsk,ch z granitowej 
kostki, MPRB reahzowało praceoświetle­
niowe i kablowe. a także remont i odno­
wienie ratusza. Zakłady Energetyczny i 
Telekomumkacji działały w zakresie swo­
ich specjalności, SZEK i Okręgowy Za­
rząd WO?,ny . w zakresie materiałowym, 
miało tez SWÓJ udział wiele przedsiębmrstw 
transportowych, Jednostki handlowo­
usługowe i2:3,kladZielenlMiejsk.iej. 

Z początklem li kwartału 1966 r 
MZDiM przystąpił do prac, a już z końcem 
czerwca całkowicie przebudowana była 
jezdnia i chodniki wokół Rynku. Rozpo­
cz,;,to zrywanie starych otocz:.ków rzecz­
nych, którymi wybrukowana była płyta 
Rynku i podjęto prace ziemne. Ułożone 
zostalywszystkiekable,studzienkiikra­
ty ściekowe i rozpoczęto wykonywanie 
podbudowy pod płytę. Zajmowała ona 
powierzchnię 8 tysięcy metrów kwadrato­
wych, a towarzysząca jej zicleń13B0met­
rów. 

Zm_lany w sieci handlowej objęły 19 
lokah sklepowych. Znalazły wreszcie 
w Rynku pomieszczenia trzy biura obsłu­
gi turystycznej, sklep „Delik'liltesów", 
.,Jubiler", ,.Cepelia", sklepy spożywcze, 
warzywno-owocowy, p~miątkarsk.i, z ga­
lanterią skórzaną i kw,aciarnia.Zainsta· 
lowanychzostało 16reklam neonowych. 
Łączny kosZl wszystkich tych prac wy­
niósl okolo 8 mln zl„ z których I mln 900 
tys. J?<lChodzilo z dobrowolnego opodrtko­
wama się mieszkańców i ich robocizny, 
zaś 3 mln zł. przyznała WRN. 

Dziwne:. byli w dom.u sami, a ~nak 

~rr;~e~r~~':!:!~f;!'~i:r:: 
nic w tym k.ie~ku. Wid0<:znie myśl o 
trwałym połączeniu się była un obojgu na 
ty le cenną, że nie chcieli ryzykować zbli­
ienia, które moglo odslonić ulomności 
Zośka,stawiającn~toleherbatę,spy­

tala· 
- A la!Jl (<lzieś w Polsce nikt za tobą 

nietęskni, Piotr? 
Chłopak był zaskoczony pytaniem. 

Przezchwilęobllerwowalbadawczotwarz 
dziewczyny-jej radośnie i wyzywająco 
patrzące oczy, owe uwodzicielskie strzęp 
ki nieba, i l:'śmiechnięte usta. wypukle, 
wilgotne.drzące,idoty~rązczolaipolicz­
k6wl!lniącychśwlezośC1ązgarniętegoslo 
ńca 

- Kto miałby za mną tęsknić, Zosiu? 
odpowiedział pytaniem na pytanie. 

- Nie wiem. Jakaś uwiedziona 
W wojsku uczą uwodzić tylko śmierć 

ilupićwroga,Zosieńko! 
- Może i tak. lecz wielu z tych, co 

siu.żyli, na panny też miało czas. Słysza 
lam. 

- Toprawda,Zosiu.alejanie 
- Ato czemu? 
- Boja wiem' Piotrzawiesilglos,a 

potem powiedział z radosną podnietą: 
Widzisz.już wtenczas czułem. że ciebie 
Zosieńko,spotkam. 

E tam, kłamiesz. Kłamiesz, boś mnie 
wtenczas nawet nie wspomniał 

....,. Piotr rzekł: 
- Otó:i: wspominać, nie wspominałem, 

to fakt. Bo jakosi przedtem uszłaś mej 
uwadze,Zosieńko,żalujębardzo;aleczu­
lem twe istnienie na pewno. i to chyba 
było powodem, że za innymi pannami nie 
ganiałem w wojsku. 
Zośka powiedziała prawie szeptem: 
- Szkoda 

Rynekzosta!oddanydoużytku21lipca 
_1967 roku. Odbyło się to bez 11ali, f~nfar 
lfety,aszkoda,bomog!atobycokaZJado 
wyróżnienia odznaczeniami państwowy­
mi :,.arówno inżynierów Ę:olpaka i Szczyg­
la, jak też Adama Wójtowicza, ówczesne­
go '."ieloletniego architekta miasta. który 
wmósl w to dzieło i swój niewymlerny 
wkład pracy.0-tym,jakzosta! przyjęty 
i oceniony rezultat przedsięwzięcia prze­
budowy Rynku - mech świadczy urywek 
z artykułu prasowego pt. ,.Turystyczny 
big-beat w Nowym Sączu", zamieszczone­
go w „Dzienniku Polskim" z 25 cz('rwca 

To b11l prawdziwy big-beat, uderzenie 
doslateczniemocne,b11sl11chaćbylowca­
l11m tllOjewództwie: wpneddrień lipcowe-

~~~i:~:~:~~~~~ llf~-
chuchane, pTzem11ślane w najdrobnu:j­
sz11ch szcugólach, kolorowe cacko, w któ­
Tl/mdoskonaie~czo~ zostały estetyka 
i mqdra flJ.:nJcrjc-natnosć. Nawienchnm 
zpl11t, rówme wspanlol11ch i trwal11~h:i?,k 
te spod Su.klhimc,/o„1anna sumhohzuJq,­
ca naturalne bogactwoSądeczyzny: z_dro­
je wód mineraln.11ch, pięknie odnounon11 
Ratusziwsz11stk,elcamieniczbpTZl/ieg(:­
jqce do Rynlcu oraz -. rzecz bardzo waz­
na skiepy.Wsz11stlciejo..sne,czyste,odu- ' 
żych, ba, nawer bal"dZO_ dużych oknach 
wySta.WOWllch,. wn11stkte dobl"Ze zaopa­
trzone i zap!'0]11ktowane z my!lą o tUl'l/S 
tachiwcza.!lowiczach. 

Tak ~c NOWI/ Sącz raz jeszcze paka· 
zol, na co go stać, spoinlowal pierwsz11 
elap swego „elcsperymentu" akcentem 
-można ~11 l"Zec - plastycznym. Tu zre· 
sztąchodz1ni.elylkooR1Jnek.Dwaświqte­
c.:ne dm . w. NOW1,/m Sączu .hi.nadczyly 
wymowme, ze naddunaJeclci gród umie 

~==~~?if~1ci~~~:z:1ie': 
cze QOftronom1czno-noc!egowe, pTZede 
wszystkim zaś że zapraszając tul"tl­
stów nie obltt'Uje gruszek na wierzbie. 
Bardzokldne, kolorowe plansze il1.fonnu-
3(f? naucepł~wama /bezpłatnie/, o pTZed­
luz~11u godzm otwarcia lepszych res!au­
rO,Oi. do bimer,o rana, o kąpieliskach 
strzezonych, o. możliwościach wyjazdu 
nad {ezioro R?znowskie c.:y do K1"11n1cy, 
o sze,u.l11kach I przewodnikach, o kierma­
szac~ lu1"11.styczn11ch. A za t11mi i,iforma­
c:iam1 kry:,e nę 1":-:etelna, szubka usługa, 
jakie:,~ Pol.scenie ~u,iadcz11sz- pTz11-
no.jmnu:j nie za poi.sicie Uote 

Kol~jnym na podobną skalę przedsię­
wzięciem była rozpoczęta w 1973 roku 
budowaobwodnicynadrzekąKamienicą. 
prowadzona także przez Miejski Zarząd 

Dróg i Mostów. Prace rozpoczęto od 
przedłużenia przęsła. mostu na.rz~e 
w ciągu ul. LwowskieJ; było to komeczne 
dla~zerzen_iajezdni.~rzewidywano.ze 
zadame to ~mie 19 m1e_sięcy --: wykona­
no je w pal roku. Podjęto tez budowę 
beto~owego ml:'ru oparowego od_strony 
rzekli roboty ziemne. La.godna zima po­
zwoliła na nieprzerywanie pracy. Wrko· 
nano więc pad.budowę jezdm 1 ulozono 
krawężniki,kableenergetycznedo'?świ':· 
tlania drogi, węzeł _dr_ogowy pomzeJ sip, 
tala przy bę1ącym iuz w budowie nowym 
moście,aw,osnąpolożonoasfaltową na­
wierzchnię od ul. Tarnowskiej do ul. Hu­
sarski,zj. Pozostała najtrudniejsza część 
prac: węzeł drogowy w ul. Tarnowskiej, 

- Dlaczego?- spytał Piotr pospiesz- wierzyć na długiej drodze życia. Tak, do­
nie. Rozdziawił usta, po czym powtórzył: czeka się wyznania Zosi. 

- ~la&-:;',1y równiejszy rachunek. ch-;sę~:·~l~i~ii:r~·c=!Jtk j!:1 
Piotra mtkalo. Zamknął usta i spuścił oznaką siły, tak mówiono mi w wojsku, a 

wzrok.C4:1znaczy„równiejszyrachun~~", tej potrzeba dużo, żeby osiągnąć zamie 
co? Machmalnie sięgnął widelcem poJaJe- rzony cel. 
cznicę, nabrał spory kęs i włożył do ust Zośka rzekła: 
Prawie nie iując połknął. Sięgnął po na- Cieszę się bardzo, Piotr, że nie jesteś 
stępny kęs, i znowu następny. Jadł łap- namolny 
czywie. Wcale nie z g.lodu, nie, tylko że Na to on ślepo: 
sl~wa Zośk, zastanawiały go, znowu bu- Bywa i tak, że lepiej jest nie wie 
dZiły w mm wątpliwości, które jakby sta- dzieł, Zosiu, bo wtenc7.as łatwiej żyć. 
ralsięodpędzićowąnag!ążarlocznością. Dziewczyna pamarkotniala. Spojrzała 

w końcu spytał: w okno. ętała zamyślona dłuższą ch_wilę,_ a 
O jaki rachunek ci się rozchodzi, potem,meodwracaJącs1ę,pow1edz1ała,ze 

Zosieńko? tym razem nie może się zgodzić z Piotrem. 

teraz Powiem ci ... Wyznam, Piotr, lecz nie f~X!.j~~l:n~i teyr~:zt t7~\!>~~ft 
- Amożejednak.. . k.tóre_przychO?,zi,jeżelijednoprz~d.drl:'· 

- ::i:libyśmy tO z głowy fo~s~tzei~an~~~kr~!iedzi~~oc,~:z~~a 
- Nle nalegaj, Piotr. Obiecałeś... wyznać, bo wtedy jest lżej na sercu i 
- Zosieńkol duszy 

Nie. Zosiu! - zawola/Piotr. Ja taksa-

.Nie należało przeciągać struny, albo ~mo 'rn'f~1d~~:;e80:,!,1J~i~f;·~na i w tej 
w1emwiadomo:moze_pęknąć._APiotrnie 5'.lmej chwili dały się słyszeć_krok, w 
chciał straclć Zosi. N1e powimen niczego sionce, 1 zaraz otwarły się drzw,. 
zmarnować przez głupi upór. Oczekiwał Babcia Zosi, stojąc niepewnie na rozsta -
wyznania dziewczyny, owszem, ale ono wianych nogach. spojrzała na chłopca. 
zawsze przyjdzie, jeżeli ludzie mają sobie Piotr powiedziała przymruzyw-

na w.ysokości Zakładów Mięsnych. Teren 
nalezało tam podnieść o prawie dwa met­
ry, co_ wymagalo użycia 301ysięcy metrów 
sześc1ennychziem1nanasypy.Odstrony 
Zakła~ów Mięs_nych nie_zbędne było wy­
koname wysok,ch, zbroJonych murów o­
parowych. Z pamocą przyszły PKS. ,.Tra­
nsbud" oraz koncesjonowani przewożni 
cy_dysponujący. odpowiednim taborem 
Inz. Ko/pak I kie_rujący tu bezpośredni~ 
pr~cam, mgr inz .. Krzyszt(?f_ Tuleja od 
switudozmrokumeschodz1hzbudowy 
Pracowały równoc~eśme spychacze, wal: 
ce drogowe,_):>etomarze, brukarze ukla" 
dah chodnik,, krawężniki, a na gotowych 
odcinkachkończonopodbudowęirozpo­
czynanoasfaltowame.Takiejkoncetracji 
sprzętu,maszyn,ludziiśrodkówtranspor­
tu jeszcze me widziałem. W rezultacie 
obwodnicęoddanodoruchuwprzeddzień 

~ 1:f:! 7a~.k PoJ~c,';?,~z~!\:;;:::~~: 
odciążemeśródmieściaodruchuwkieru· 
nkuKrakowaorazLimanowej. 

kiag dalszy za łydzie# 

Fot. CAF-OLSZEWSKI 

SZYO?ZY- :- Edy,coztobą,dzieciaku?Cosi 
c1ę~1ew1duję. 
Je.isłowawymykałysięspozawiotkich 

warg, jak bąbelki powietrza z zastałej · 
wody. - W wojsku bylem, babciu. Siu· 
żyłem. · 
Staraniedoslys~la.Przytknęładou­

cha.rękę, aby:igarmaćslowa. 
Plotrkrzyknąl: 
- Wojsko odbywałem! Służyłem, bab· 

ciul 
Tamta kiwnęła głową na znak. że zrazu 

miała. Potem westchnąwszy, podreptała 
w_ stronę .Pieca, żeby tam ~mamrotać 
k,lkanaśc,eslów, z których Piotr wywnio­
sko~al, że stara narzeka na ciężkie czasy, 

~o~ \~i~~:r~~~~}e~fed:;. t~~~;:, ijć 
mu trza było, a to dlatego, że Judzie 
polubili diabla. A potem, przykucnąwszy 
na zy.del_ku, przypatrywał~ się starowina 
f>l?mlemom ognia, które hzaly blaskiem 
Je.Jzoranątwarz • 
Piotrniemyślałjednakostarości.Roz 

pierała się w nim zachłannie młodość z 
ową_silą, która szuka ujścia..w walce o 
s~0Jąc~stk,;,świata,tylkosw0Ją,albo­
w,emkazdad0Jrza!ośćdomagas1ęnależ­
nychsobie_praw.Z<;!obyćZośkęnażonkę, 
oto by! na.igtównieJszy cel.Jaki postawił 
przedsobąwczora.i.Trafilamusięurokh­
wapartnerka,~1.częś<;iewi~lkie.notak.co 
za nogi , ta~, l piersl, dw1e cytrynki do 
zabawy,ktoraćmirozum,oJezul 

Ll-cz w tej samej chwili przyszło Piotra· 
~namyśl, że babcia Zo~i, ta starowina, co 
siedzi pod piecem.- gdz,e żar _ pO?, ~lachą 
wygasa. 1 gdzie wrgasa tera7.Jej zyc,e, tez 
mialakiedyśswó;czas wi~lkich podniet. 
podbojów l planow wielk1ch. ktore kur 
czyłysięstopniowo, malały początkowo 

~il~ź~~~;~:~z~sźiti!?~ci:fa~pew-
fcią.u dal.szy za lydzień) 
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Turniej w Biegonicach 
WBiegonica_chro_z~ząlsięmiędzyza­

k!adowy turmej p1lk, noznej o puchar 
Pr':zesa. Ludowego Klubu Sportowego 
„B,egomczanka". 12 druzyn podzielono 

g,;,sz~z",stanowiącyzaple<:zeprzy biego 
mck,m stadiome sportowym 

-------------------·· ~i~Efsfr~:~;~:~;~::łl~Jc; MaJ· owe ożywienie ~~:·'';p~:,~:t,~~'0;.1:;:,::;,: 

W 81egomcach uprawiają przede WSZY. 
stk,m.futbol i tenis stołowy: K1i.1b wspól 
pracUjezeszkolami nr 9, 14116w Nowym 
S.ączu o_raz w Żeleźnikowej Wielkiej. Sek. 
CJD temso"'.a_walczy o awans do klasy 
wojewódzk1C/, piłkarska drużyna senio• 
rów występUJe w ro~wkach klasy „A" 
W „Puchaue Pol.ski" .,81egoniczanka" 
pokona/~ LKS „Poprad" Rytro 4:1, LKS 
.,J1:dnosc" N~wy Sącz, rezerwę III-hgo­
weJ „Sandecj1" 2:0. W l/4Pucharu Polski 
zremisowała z ~orlic kim „Glinikiem'' 3:3, 
odpadąiącdopieroporzutachkamych· 

Nowy Targ 
Nastadion_ .. Startu"wyszlilekkoatleci. 

Bieg na 60 m, skok w dal wygrali Renata 
Cholew~ z Pyzów~i i Jacek Kwak z no-

~i~~~~e:h~i~1~~h! m~~~cs::i: 
raz hceum medycznego i Marcin Stopka 
ze szkoły podstawowe.i nr 5. w turnieju 
temsa zie~rmego- zorganizowanym przy 
wspólu1zialE; ogniska_ TKKF „Krokus" 

zwyc,ęzyh nowotarzanie: Tadeuu Ml­
cba_lczak i ~anusz ':)enenfeld, wyprze 
dzaJąc rywah z Rabki Edwarda Konie­
cznel'O i F!łarka Su.rawarsklego. w za. 
wodach_ pmg-pongowych najlepszymi o­
kazali się: ElibietaFilipiak, PawełCzy­
!IZCZOÓ I Robert Jankowski z Nowego 
Targu oraz Beata Półtorak i Borumlla 
Benedyk z NoweJ Białej. 

Lużna 

W "l'.iosennych biegach przełajowych 
uczetmczylo na kilku dystansacb - od 
200 metrów do 4 k_m - 1.40 _osób. Najmlod­
szą gru~ stanowJJy dz1e<:1 z pr7.edszkola 
wB,esnej.Nagrod.ydlanajlepszychufun­
dowal Uruid Gmmy. w organizację im· 

prezy dużo pracy włożyli opiekunowie 
szkolnych kół sponowych- Wiesław Ol­
brych, Stanisław Kubala, Józef Nowak, 
Robert Mikruta I Edward Mazur. Zawo 
darni kierowa! nauczyciel szkoły nr2w 

~~~~lj~ta!\~!~cs~i=:~er~1~cizirr; 
:""eJsk1ej ~portem ~ladze_gminne pod 
Jęlydecy1;1ęobudow1estad1onu 

Lososina Górna 
Po raz trze.::i. działacze ogniska TKKF 

,,Jodły'.' działa.iącego przy Lososińskim 
Przeds1ębiors_tw,_e Przemysłu Drzewnego 
zorga(UZOwah biegi przełajowe „Doliną 
Lososmki". Puchar prze<:hodni ufundo­
wany przez dyrektora zakładu- zdobyła 
ekipa szkoły podstawowej nr 4 w Limano­
~ej, wyprzedzając drużyny szkoły z Pa­
sierbca I technikum mechan\cznego_w 

Rolmctwa WZSR, 27 maja SZNS z rep-

~~=:~t~~~r~~~b;r:~filri~~:1n~i1gf;t~ 

i:a1:;:::z;.~z~t:~~t~d;'~t;~:~ ·~~:ri~~ 
rówmez domek campmgowy typu „Lubo-

Piłka nożna na Podhalu 
W Krauszowie zakończyły się rozgryw 

ki \1gigmmnej. W decydując>:m ozwycięs 
tw1e meczu LZS_ ,.Podgórk," Krauszow 
pokonał LZS ... Sp15z" Krempachy3:2. Kor\ 
~:i:~aj~~!•g,gminneJ ukształtowała się 

I. LZS „Podgórki"" Krauszó.,., 
7 14 36:8 

2. LZS „Spisz" Krempachy 
7 12 30:14 

3. LZS „Przełęcz" Łopuszna II 
6 6 22:16 

4. LZS „Lęgi" Nowa Biała 
6 6 21:17 

5. LZS „Lepietnica" Klikuszowa 
6 6 18:18 

6. LZS „Wiatr" Ludźmierz 

7. LZS „Start" Pyzówka 
5 2 7:19 

Franc~k Sojk.a i Stanisław D1ugopol­
ski (kap1tan druzyny). W niektórych me 
czachnaboiskowybiegalakobieta Ka­
tanynaSzczepaniak. 

WBrzegachodbylsięturniejpilkarski 
o puchar przewodnicuicego Rady Gmin­
ne LZS w Bukowmie Tatrzańskiej. Zwv­
ei.ęzyła druzyna gospodany. LZS „Hłll­
ma~"", która zremisowała z LZS Jurgów 
2:2 , rozgromiła LZS Rzepiska 6:0 

W sądeckiej „sió(lemce" 
5 2 9:23 

8. LZS „Dunajec"" Ostrowsko 
6 0 2:25 

DrużynazKrauszowawtcgorocznych 
rozgrywkach grała w składzie: Knysztor 
Bo~k.i. BoJdan Wojdylia, Krzysztor 
Hyc, Jóuf Gón:, Krzysztof Jachym.lak, 

W turnieju imi~nia Jana Harbuta najlc· 
pszymiokazalis1ęP_1lkarze„Huraganu'" 
Waksmund, pokOnUJąc w finale (w nor­
malny~ cz.asie pad! bezllramkowy remis) 
rzutami karnymi~ ,,Cietrzew" D!ugo· 
pole ~:3. dalsze _miejsca przypadły: LZS 

L~~~}~~~~,'.~~;~tizi;f.5 rE'_1}~:" 9 maja w Dniu Zwycięstwa obeho­
dzi swe śwfęto szkola nr 7 imienia Obror\­
ców Po.koju w Nowym Sąc~u. Na szkol­
nym bo1sku zebrala się odśw1ętnie ubrana 
mlódż, nauczyciele, rodzice. Odczytano 
apelopokóJiwysluchanomontaiupoety­
c~o-muzycznego,_ który pod kierun­
kiem nauczycielki Jadwigi Fiut - wyko­
nały uczennice starszych klas. Dyrektor 
szkol>:, Edward Sawicki, przypomniał jej 
historię. Lieuicaniespelna30latplaców­
ka wychowała 40 „ohmp1Jczyków". w u­
znann~pracydyda~tycznej tutejszych pe­
dagogow oraz podejmowanych przez mlo-­
dziez czynów społecznych w1985roku 
„siódemkę". uhonorowano Z!otą Tarczą 

~Ye;ti;i;t ';l~~!:'a:~.W!~~j;:i~~i !o!~tt 
~zk1ch olimpiad przedmiotowych zakwa­
hfik':'wali s,ę: Renata Pych-z języka 
roSY]skiego, Patrycja Pytel-z chemii, 
Jer.zy Susul I Maciej Kouopińskl- z bio­
logu. Agnles,:ka Gleń-z fizyki i Karol 
Bag-ińsk.i- zhistorii 

Po tej oficjalnej części uroczystości 
szkolnemundurkizamieniononastroje 

~~IT,~.~::i:1f?~nf:ze;~~ijasr::f~!~fs1~0 
":'Yb,egly dziew.częta w ~olorowych kos­
uumac_h, bydacpokazgimnastykiartys­
tycznej i dawnej mody. Sporo śmiechu 
dostarczył konkurs obierania ziemnia-

Krótko 
Główne trofea rozegranego w Czarnym 

Dunajcu „Małego Maratonu Podhala" 
przypadłyznanejniegdyśnarciarce,Kry­
stynie Turowskiej z Zakopanego i Janu­
uowi Wiśniowskiemu z Nowego Sącza 

• W za_;odach siatkarskich w Nowym 
Sączu zwyciężyli zawodnicy ogniska 
TKKF „Poprad" z Muszyny, wyprzedza­
~i~~-.in. kolegów z SZEW i osiedla Mille-

• W wieloboju sprawnościowym u 
'czniówiuczennicszkólpodstawowychw 

Nowym Sączu najwięce) punktów uzbie­
rała ekipa Szkoły Sportow Letnich, kiero­
wana przez mgr. Tadeusza Waśkę. 

e Za:w~y sportowo-obronne „Spraw­
ni jak żołmerze" w Rabce: wśród dziew­
cząt zwyciężyła SP-I Lipnica Mała, przed 

;:t;p~Kt~~'ttr;n~:a J~~1:~!:1edsś1,<: 
-I Spytkowice i SP-I Rabka. 

e W rozegranych w Starym Sączu eli­
minacjach do Ogólnopolskiego Turnieju 

Kolumnę spor,ową 
redaguje 

JERZY LESNIAK 

na.ie<:" Ostrowsko i LZS Morawczyna ków dowolnym narzędziem i wybory Miss 
Szkoły. Za najlepsui plakietkę dla chóru 
szkolnego uznano projekt plastyczny A· 
ratyPażuehy.Rozegranorównieżfinalo­
wy mecz o_ mistrzostwo szkoły w plice 
nożneiPOr,:i1ędzyVllaiVIlb.Wreszc1e­
najbardz1eJ oczekiwane „Echo szkoły". 
Boki zrywał pan od plastyki ochrzczony 
Zeusem i dyrektor nazwany wodzem In­
dian Arapaho Satan-Gajem. 

Nie dla mięczaków 
!'l"auczyciele wychowania fizycznego z 

,.s1ódemki"przek?nalidoćw1czeńfizycz. 
n;vch nawettedziewczęt.a. które wcześ 
mejnie.bylysklonned?zadnegoruchui 
przynosiły często zwolmema z wuefu pod 
pisane przez „troskliwe'" mamusie. Powo­
dzeniem cieszą się ćwiczenia rehabilitacy­
jne. - Wysia:,-czv tr~hf pomysłowości i 
na.tladowa~1.e ogótme przyjętycll wzo­
rów - mówi mgr Magda Frączek. Obe­
cny na święciesz.J:<olydyrektor Wydzialu 
Kultury FizyczneJ„ Sportu i Turystyki U­
rzędu Wojewódzkiego Ryszard Aleksa11-
de~ powi~dzial, że sport może byćjedną z 
naJbardwiJ sku.te<:znych_metod wy~10-
wawczych. W „su)demce„ Jest ona um,eJ\'· 
tlltewykorzystywanan:.in.dziękidobrej 
wspólpracyszkoly,rodzicówiklubuspor­
towego„Sandecja". 

1:rudnosobiedziśwyobrazićkrajzmie­
rza.iący do postępu bez lotnictwa. Służy 
onoobronności,komunik.acjiigospodar­
ce. Jest rówmez wspamalym sportem. 
Aerokluby ~grywają ~nacz.ącą rolę w 
pr.zygotowamu kadry pilotów. Ogromna 

:~i~t!0~1c~0~~~~ie ;;~~!t~~c~pitr;ł:z~ 
nego abecadła. W naszym województwie 
funkcjonujądwaAerokluby:Podhalański 
w Nowym Sączu i Tatrzański w Nowym 
Ta~gu. Ośrodki dobrze znane w lotniczym 
światku 

Lotnictwoniejest sportem tanim. Sprzęt 
!,lŻywanytakdowyc~ynu.jakiszko!enia 
Jest drogi, potrzebni są wysokiej klasy 
mstruktorzy1 mechan1cy,a utrzymame 
lotn1Ska wymaga sporych nakładów. Tru­
dno_ści gosp?ctar_cze, z_jakimi b9ryka się 
kra,J,odbiJaJąsiętakzenadz,alalności 
aeroklubów.Funkcjonują jednak uparcie. 
szkoląc,wychowując.Niezbythczna.!ecz 

flri) oddanalotnictwugroma~adziataczyczy 
ni wiele dla podtrzymama tradycji pols­
kich skrzydeł wśród społeczeństwa 

,.,Pijkarska K~dra Czeka'" zwyciężyladru ­
zyna SP Barcice, wyprzedza.iąc trampka­
rzy MZKS „Sokół" 5.t. Sącz i SP-I St. 

~~~ra B~~~id~~~a r;:=~~~,i~:~ 
wansowah do rozgrywek na szczeblu ma 
kroregionu. 

ka~t~e;r~::o~"e~~wJeJir:~i~ak~~~=: 
restu, Tyliczu i Muszynie podjęto podczas 
walnego zebrania sprawozdawczo­
-wyborczego Okręgowego Związku Spor­
tów 6aneczkowych. Odznakami sporto­
wymi wyróżniono Marlę Żu..k?wsk.11 i Zbi­
gniewa Piaseekieg-o z Krymcy oraz Je-­
rzeg-o Leszczyńskiego i Czesława Rze-­
uuta z Nowego Sącza. 

juniorów ll;łodszych Marek Fryzowlez 
(SP-4 Gorhce). przed Pawłem Madzulą 
(SP Gładyszów) i Krzysztofem Sokuls­
kim (SP-3 Gorlice). 

Kiedyśzzapartymtchemśledzonozma 
gania naszych lotników na trasach Chal­
lenge'ów w 1932 r. ~wirki i Wigury oraz 
w 1934 r. Bajana. TysH1ce wielbtcieli wita­
ły na Polu Mokotowskim powracających 

zwycięzców. Również w latach powo;en­
nych krociemlodzieżyubiegalysięoprzy­
jęcie na szkolenie szybowcowe lub samo· 
Jotowe. Na klubowych lotniskach dziew 
częta i chłopcy oczekiwali w kolejkach, 
abyzająćmiejscewkabinachszybowców 
Dzisiajszybowceczekająnapilotów, bo 
chęćmlodzieżydolataniaznaczniezmala­
<a 

Dla zachęcenia 16-latków do latania 
(wtakimwiekumożnarozpocząćszkole­
nie)AeroklubTatrzańskiorganizuje'"mi­
kołajkowe"lotypropagandowe.Zaproszo­
namlodzieżzwiedzalotnisko.spotykasię 
zinstruktoramiikorzy9tazprzelotusa­
molotem. Ostatnio spośród dwudziestu 
paru biorących udziat w tej imprezie. 
tylko trzy osoby wyrażają chęć nauki 
pilotażu. Inni potraktowali przelot jako 
okazję do obejrzenia z powietrza Tatr. 
Kierownik lollli.ska w Nowym Targu, ppłk 
pil. Władysław Kunicki, zastanawia się, 
gdzietkwiąprzyczynytakslabegozainte­
resowaniasportalllilotniczymi.Wszakże 
dzialaczeniezaniedbt.tiąniczego,abyprze­
dstawić miodym lotnictwo w najbardziej 
atrakcyjnym świetle. A jednak mimo za­
biegów zainteresowanie lataniem słabnie. 

(CIĄG DALSZY NA STR. 14) 

Fot. 8. KOSZEWSKI 
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To I owo 
Zarąd Związku Zawodowego Pracow­

ników _Fa.bryki zwrócils1ę do dyrektora 
• przed$11,'b1orstwa o wyplalę z.ałodzepel . 

.negoekw,walentu 1..a deputal węglowy. 
J ak zapowiedziano na tamach ,.Rzeczy. 
pospolitCJ"" wyplata ekw,walcnlu Jest 
zwolnionaodobctążeńpodatkowych.Za 
równodeputatywnaturze,jak1ekw1wa 
lentnależąs1ęrówniezuprawnionyme­
merylomirencistom 

* 
ZłcodniezuchwaląWalnegoZebnnia 

!:;~x::~· ::;:~o;:~~~~~~~~~;::,~ 
Nie czekają na gotowe 

niejnabytychuprawmeńzalogidndn1a 
wolnego od pracy na okresowe badam.a 
lekarskie. 

* 
Własne mieszkania to ,tedna t n-.iwai­

mejszych potneb młodej częki załogi. me 
d;,:iwnegow,ęc,zejejz.aspokojenietnalaz 
losięwśródpodstawowych1.adailprzyję, 
tychprzezzakladowąorganizacjęZSMP. 

NajprościejbylobyJ)06taraćsięudyrekto­
ra o wydZielenie pewneJ ilości.budowa­
nychpnezzakladmieszkańdlamlodzie­
i:y naleąeej do Zwiąll:u. Ale w Zarądz1e 
Zakładowym nie ma entutjutów takiego 
rozwiązania. Do 1991 r . ma powstać 220 
mieszkańwzakladowychblokach,aoc:ze­

kttjącychjestok.2000(1ączniezestarają­

cymisięozamianę). Nawet gdyby prze 
tnaczono kilkanakte "4dt ktlkadziesiąl 
mieszkań dla zetesempowców proble­
mu to i tak nie rozwiątt. Preferenrje dla 
organ1Urji mogą tylko spowodować nie­
potrzebne pretensje oczekujących w ko­
lejce. 

Jedyne rozwiązanie, Jakiego domaga,1;i 
sięmłodzi tobudowmctwopatronack,e. 
Dzięki niemu pracownicy otrzymlj4 do­
datkową ilość mleszkaii,, to taiiszych, bo 
wybudowanych wtasOOl"fCZllie pr1.ez pny 
nłychloka1orów. 

W\atachsiedemdziesi4tychc:donkowie 
ZSMP stawiali wiele bloków do.łownie od 
fundamentów, albo wykonywali roboty 
wykończeniowe. Potem ten system zała­
mał się z kilku powodów. 

Nierudkok~dzonomlodziez,wrę 

CU,Jącpn:ydziałymieszkaiiosobomspou 
gronawykonawców,ba,nawetspozaor· 
ganiz.arji! Równoczeinie zacz1;lo brako­
wać materiałów, terenów, ludzt do wyko­
nania fachowych robót itp W koiicu ró­
wniez zainteresowani.a osób dopuszczają 
cych mlodziezdobudowy 

A problem mies1kaniowy pozostał Or­
pniutja upominała się o raz przyznane 
przywd(:Je. W kw1e1.niu ubiegłego roku 
Prezydium Rądu wydało postanowienie 
w sprawie udZ1alu mlodZJeiy w budowni-

ctwie mieszkaniowym. żeby me było ono 
me:qi:odne z z.i.sadą decentrahz.acji wła­
dzy zunaczono,ieudzialmlodychwy· 
maga uzgodnień z terenowymi organami 
administrarji paitstwowl'J. Któz bowiem, 
jakmegospodarzterenu,mawiedziei:co 
się dzieje w gmime, m,ricie, wojewódz­
twie. Rząd zasugerował różne formy reali­
zarji budownictwa patronackiego jako 
tzw. plomby, budownictwo wielkopłyto­
we albo sr.itemem gospodarczym. Na,1wa­
żnieJsze, ie powstala podstawa do wszczę­
ciastaraiiprzczmłodz1eż. 

Jak to wygląda w ,.Gliniku"? Za­
ffll(UI rornąC'llch blokówporronocklcll, ro­
.łnie phk poJ)\ef"ÓW z niewe!IOłą mlll4 
informuje Alekaander Sspyrka, pn:ewo­
dnic~cy Zarządu Zakładowego ZSMP. 

Wno.,z111111111iemud11rek1orwub1e11· 
l11m roku zwrócił rię do naczelnik.a miał· 
tu o wskazanie rnirjllco na bud11nek płom· 
bowt,. Długo nie nadchodrna odpowle!U, 
więc Zauqd ZakładOWII wspólnie z d11u· 
lce,q po-pro.ił o in~rjf Kom1tee Mwjs­
lc, PZPR w Corhcoch. Pronla.łm11 o zorpa­
mzowanie rpollcanl(l r1ron , podp,sanie 
pe-rsp,!lcll/W1CZ1111chu.sto.im.Spro.u,qza111-
~ewwal się I .selcreiarz KM, Ko.z1mierz 
SleTlcOW>CZ. Spotl:anie miało rię odbi/ć 

prz~kori.cempi.erwuf90lcwat1olu.Jeu. 
maJ. M11.łlf, że w r11m mienqcu się odbf­
d= 

N1tdlcem11eulcaćnap,X01Dt prze­
konuje A. Szpyrka. M4]Cłctert"II i po. 
moc zakJadu. mlodz, Zfl(lJdq d.ołt dięci 
, sol do budowo.ma mieulcati dl.a. mbe. 

ZarządZakładowystaras1,:ooośwd­
niejszcgoniżz.aspokojcnledorainychpo­

trzeb młodych pracowników chodzi o 
nworzenie właściwych warunków startu 
mlodziezydeeydu.illteJ5U;,napracęwFab­
ryce.Słuszniemówill,zetesempowcy:tak1 

du.iyzakladpowinienzapcwnićnamre1l­

n4 perspektywę zrea\iwwania pl1n.ów iy 
ciowych 

-Zakładowa spartakiada otwarta 
Zarząd układowy ZSMP, przy wspólu 

dziale dyrckcJ• Fabryk,. GKS „Ghnik"" 
związku zawodowego. zakładowych O· 

gmw P'n'K. TKKF I LOK, 011/osil otwar­
c1e spa.rtak1ady pracowmków ukladu o 
ty~ul „Najbardziej usponow,onego wy 
dZJalu w )988 r ·· Celem imprezy ,est 
podmesieme kultury flzyczneJ poprzez 
~roki udział pracowmków we wuysl­
k1ch rozgrywkach ma.iących wylacznie 
charakter rekreacyJno-wypoczynkowy, 
daJą(!YCh mozłlwości godziwego wypel 
nieniawolnegoczasu 

Rozgrywki odbywać się b!,'<14 w salach 
GCK I klubu „Glmik"'. na kortach Raflne 
niorazmiejskieJstrzelmcy1potrwa,1ądo 
końca roku. Do uczeslnictwa uprasza się 

~!z~~~:'.;~aj::;~;:~':!;:':;n;J~J~ł 
w swoich dy!IC)'phnach. Kaidy wydział 
mote qlosić dowolną 1loU druzyn, zaJ w 
ogó_lnejpunk~CJihcąsięwynikina,1lep­
sz('J. Z,loszema przyjmuje ZZ ZSMP. 

Ustalono r<>gulamin I tcrmmarz ro:,,gry 
we-kwposzctególnychkonkurencjach.W 

~h~1~;kJ:':~~k~r~i:i:.~r,;~Ja~7!. 
tenis ziemny, lekkoatlt-lykę. pływanie. 
ringoDokoncaroku:tcmsstolowy.bad 
mmton, siatkówkę. brydza, turystykę. O· 
kreślonotez1.asadypunktaCJ1. 

Za zwycięstwoprzyslugu,ietytul „Nlj-

~.~'rdo~!! ~~~;!~;'JY;fo~i~lup:c~ 
Wygrywa,1ącykudą1.konkurentjiolrzy 
mljądyplomyinagrodyrzcczowe 

Konutet organizacyJny spa.rtakiady 
tworzą Jan Domlczek p17.ewodniCZ4· 
cy, Alebander Szpyrka ZllSlępca 
pnewodniczącego. Jen:1 Zasowski i Jó­
«fRak qlonkow1e. Palronat nad spar 
lakiad11sprawujekomi1ethonorowy,Cae­
slaw Chmura przewodnicący, Ta­
deusz Kal"lls i Tadeusr. Kostunkl człon­
kowie. 

W stedtib>e organ1zaCJ1 zw,ą1.kowej w 
każdy piątek.wgodz.7-9 dy1.urUJeradca 
pn,,myJolant.aMlynar.Udzielaporadw 
sprawach pracowniczych i osobistych. 
Poradnictwo JCSt przeznaczone prze-de 
wszystkim dla zwi11zkowców, ale mogą 
skorzystaćtakzepracownicy n1euzesze. 
ni. Z pomocy prawnika knnysta także 
Zarąd Związku w sprawach placowych, 
przy zawieraniu umow i podcJmowaniu 
dccy~i wymaga,1ących argumenta,;;i, pra­
wnej. 

Nadal me podpisano umowy m1ęd1.y 

~~~~:~cC..~ ~~~~~;~~d~:~::U~ 
Kultury. Oosdy nowe poprawki w spra 
w.ie ob~ll4(, admtnistracyJnCJ obiektu 
Piąlr m1es14cCentrumdz,.a/a 1. pomoc4 
UM J „Ghmka"',ałe ... bez podstawy praw 
nej.Mozcumowaniepotrzebna' 

Międzynarodowa organizaCJa han­
dlowa Worldwide F.xporters Promo 
t1ons Centrum, z11edzib4 w Barcelo 
me,jeslwb1eżącymrokuorgamzato­
remkonkursu pod nazw4 ln1ernat10-
nalPrestigeAward"88.Uczestnicą" 
mm dostawcy towarów. ubiegaj4csito 
trofeumustaraniaoJakośtwyrobówi 
osi4gnięc1acksportowc. Pr2ede wszys­
tkim chodzi o aukcesy na rynku hisz­
pa.1\Skim ... Glinik" dostarcza.do tego 
kraju stoJaki hydrauhczne 1 świdry 
gryzowe. Ostatnio dostawy te wzrosły, 
l-'abrykazdoby/1dobl'4opinięuodblOI'· 
ców. 

A..?::~:~~:!1do•~::~ t:~t 
za.wiadomienieo1..akwahflkowaniuJeJ 

Ze sportu 
W picrwsioma,1owym turnieju koszykó· 

wkizorganizowanym przczklubspono. 
wy „Slavia""Koszycc, uczestmczyh zawo 
dnicy GKS „Glinikh Nasz.a reprezentae;i1 
W)'(ral.aws.zystkiemecze.zdobylapuchar 

~~r:::.:~~e~::::~odniczką turnieju 

* Takze z okazji pierwszomajowego świę 
ta GKS był gospodarzem mif(lzyszkolne­
go 1umirju w zapaaach w s1ylu klasycz 

* W kw1etn1u br. kierownictwo Między 
zakładowego Domu Wc1.asowcgo .. Gh­
n,k"" w WysoweJ ObJął lek. mcd. Macie-j 
Zgórnlak, dotyche1.a50wy pracownik u 
zdro,..·1ska. Pełniący obow1ązk1 k,crowm 
ka Zbigniew Chmaj powrócił na swt 
dawne stanowisko z.astępcy kierownika 
do spraw kulturalno-oświatowych. 

* JO-osobowa grupa zetesempowców z 
Fabrykiwyjednewc1.eno.·cunawvc1ecz­
kę do Moskwy, Uijanow_ska i Kazania . 
Organizatorem imprezy Jest Zarząd Za 
kladowy ZSMP, wspólme z BP!T ,,Juvcn 
tur". Na laką samą trasę druga grupa 
wyruszyws1erpmu. 

. * 
Bufety mieszczące się w niektórych wy 

działach Fabryki me spelnia,1ą dobrze 
swoJeJrolJ.Zamierzasię prawiewszystkie 
zhk"idować.Zastąpią,edwa.mozetrzy 
bary "'oddzielnych pawilonach. czynne 
podczas przerw na posiłek. B_ęd4 tam 
lepszewarunkilokalowei bycmou, 
większy wybór dail. Te~mm budowy ba 
rówza.lNyodzakupuob,ektówmontowa 
nych1.gotowychl'lcmentów. 

W p1erwszoma,1owym koncercie w Gor 
lickim Centrum Kultury zadebiutował z 
wielkim powodzeniem dzieci~ zespól 
wokalno-tancczny,.D1.iccipanaStcfana". 
C1.lonkami$ljuczniowiegorhck1chszkól. 
a ulozyc,elem I kierownikiem Stefan 
Lukann.yk, mstruktor muzyczny 2 
GCK. Zespól, wzorujący się na „Gawę 
dzic",mawtepcrtuarzep10S<'nkiwla.,ne1 
znanych wykonawców. WspólpraCUJI? z 
(ruJ><1mu1.vczna .. Paragrar· 

do finału konkursu Pis1.e m. m.: Uwa­
tom11 Wa.s 20 jednq z ,L(t)bord1.1eJ reJ>­
uze-nlal11um11chJinn 110 no.,z11m polu 
dz,afonia 

Rozstrzygn,,;:c,e konkursu nastąp, w 
dmach16-17majabr,podczas89Ahę 
dzynarodowych Targów w Budapesz, 
c,e. Jak upewniono w uwiadomieniu, 
konkursems.ązamtere!IOwan1bnnes 
IJlem I środki muowego przekazu z 
cale4oświata.WyslosowM1otezzapro 
szeniedlaprzcdstawic1eladyrekCJ1Fa 
bryki. . . 

Na budape-szteńsk,ch targach „GIi 
nik" wystawla obudowy górmczc i 
świdry. Jak zwykle będ~ tam obccm 
wrslanmcy zakładu. Po uzyskaniu 
w1adomośc1 o wymkach konkursu 
pomformUJemy o nich Czytelników 

Statkarzejunionygtarsi,pol:Zmeczach 
rozgrywanychw lurnicjuw skahmakro 
rcgion\i.,zajmująlllmiejsee. 

* W siatkank1ch eliminarjach stro.,fo 
wychturn,cJuopucharpr;:ewodniczące 

go Zan:11du Głównego ZSMP druzyna 
.,Ghnika"'.repre2entUJącanaszewoJ<•wó 
dztwo.zm10.,rzylasio;zreprezcntacj11woje 
wództwa tunowskiego, odnosąc zwycię 
stwo. KoleJny mecz rozegra z drui:yn~ 
s,atkarzy1.Krakowa. 

* Podczas meczu p1/karskiego„Ghn1ka"" 
z„Umą"NowaSarzyna~zi.a zdamem 

::1~~aj;ic ~.':ł1~~rjY;:a~!~):1~~~i 
zareJC$tro,..·any na t.a.śm1emagne1owidu 
Rozwaza się wysianie protestu do Polsk1e-

~ic~:~!:~~~~~:,~n~~!~:!:df~~ 
meczachmctylkotrencrailekarza,ale 
t.akze operatora z kamerą Największe 
emoąe1.aczną1itdop1eropomccz.ach 



Ostatnie lata 
Witosa 

(OOKONCZENIE ZE STR. Ił) 

w którym ofttja1nie pnYłólł ur7.ąd wwie­
prezydenUI.Jednakmimomtensywnej ku-

~!i!,1e =:=. i~s r;>!~tu PO 

W uroczystościach pogrzebowych w 
' Krakowie, które odbyły się 3 listopada, 
1;1czestnlczyli przedstawiciele najwy­
zszychwladzl)łlfutwowychzprzewodni­
czącym KRN, Bolesławem Bierutem. U­
dekorował on trumnę Krzyżem Grunwal ­
du i wygłosił pożegnalne przemówienie w 
,mum,u KRN I Rzeczypospolitej. W imie­
niu WOJ.ska Polskiego_zegnal Wit.osa a:ene­
ral Maran Spychalski, w 1m,emu Polskie-

!t~1i~1:;iUJ:;~~:~w!fJ!~~:c\fo~'!; 
krakow$k1ch JanGajoch 

Z Kr,kowa kondukt pogTzebowy ruszył 

:1~~=:iw ~e~~y~1!t ~~'. 
wowych poiccnał zmarłego l)l'('rnier Tym­
cusowero Rqdu Jedności Narodow~j. 
Edward Osóbka-Morawski. Powied:t1al 
m.in.: Wile» należał do ludzi, kl6T-z11 c<ue =:i~~=m~ 
ehlopalnm I wnu hodowal:u pozoatol 
Ullernl/ do lcOllCO fwttlO Żl/CIO. 

STANISŁAW STĘPKA 

ICl,\G DAlSlY ZE STR. 12) 

Lot!'ictwonieJestdyscyphn11doftępn4 
dl&w1dWwnacodz1eń.Zapyl.lnymalec 
zapewne odpowie, iz woh zosl.ać piłka· 
rzcmlubkolarzemniźllpllolem.lstolme 
lotmków,nawe1mistrzówświal.l tycb 
mamywl1l.lmuprecyzyJnym1akrobacj1 
szybowcoweJ meoklukają na stadiO· 
nach!lumy.Profityrównieli:niewchoc!Zl! 

:~~~~!'~:~:rlrj~JaJ:~;5':~ierz>;f.~ 
porusunie się w pawie1rzu. Pozostaje 
JednakJeszczemoz1Jwośćzdobye1a atrak· 
cyjne,nzawodup1lota:le<:2drogakute· 
mun1ejestlatwa.Zammza.s14dz1esn;z.1 
sterem_komumkacyjne4osamolotu.nale· 
zy posiąść rzetelną wiedzę praktyczną 
i teoretyczną . 

Ktoś powie, że aerokluby zajmUJą się 
wcale nie masowym Lecz elil.lrnym spor­
tem. bo pilot musi odpowiadać !l.ZCZegól­
nym wymogom zdrowotnym. Tak,e poj­
mowanie sprawy ~t powierzchowne, 
gdyżnowoc:zesnelotmctwoJestmeodłą­
cznym elementem wspólczesnośc1. Aby 
żylo,potnebnimumlodziludzie 

Dlapoz)'1kllnianajmloduychdt1alacze 
lotniczysporowys1lku kierują.na rozwój 
modelarstwa. Do:strzeg-.ią w mm mewąt· 
pliwe walory wychowawcze. Mlodt1ez U· 
czy się precyzyjnego_ majsterkowani.11, 
zdobywa dośw,ado.eme pohtechmczne. 
przyblizasiętakzedoproblemówlotnict· 
wa. Aby upowszechnić modelarstwo na· 

:;ar:!f s:J:~i :r!!~~:t~!~n~: 
dmmistraąi państwowej. Aeroklub Pod· 
halańllkipatronujel4modelarniom,sku­
piającymponad300osób.Kierown;kte10 

L Zabójcze pszczoły~ 
1.daruem amerykańskich sperjahlt6w 

zakilkamiesię,::ywstanieTeksaspoj•wią 

;\im~=:~~~~,!~: 
CQ,jącesięwzdluzrzekiatakUJącenapo­
tkane po drodze osoby i zwierzęta, gą 
klasycznym przykładem tee:o, co może 

:1;~!~~ir!~~ni~~:r:{;1"Y 
W 1956 r. grupa naukowców brazylij· 

skichzSaoPauJo,ch~czwiększyćy,'Yda.i· 
ność p!IZczoły europejskiej, sk~zywwala 

~i:n:zt;~:t~~s!!P~:~~~ 
wero plW1ku potiadały ,ednak cechę, 

=~~~i~an~z~~~~=;: 
wne. atakowały WJZ)'llko. co w promie. 
niu lOOmwydawałollęzagrażaćrojowi. 

Na tym eksperyment przypuszczalnie 

Zasadnicza Szkoła Górnicza 
przy KWK „Zł EMOWIT" 
w Tychach- Lędzinach 

PRZYJMUJE ZAPISY UCZNIÓW 
do klas pierwszych w wieku od 15-18 lat. 
Uczniom zap•wniaait : 
- wyżywienie. umundu1owama. dla zam1e]'ICOW'(Ch Hkw.ierow,n111 w 1ntemte111 

ZSG oraz pomoc matenalną w wysokości: 
w klasie I - w granicach 5.000.-zł 

w klllSl9 li - w granicach 7.000.-zł 

w klasie Ul - w gr,nictCh 10.000.-łl 
Absolwenc:i po ukońaemu n.auki w ZSG 01rzymu1~ jednorazow~ pozyezk' na 
zag~an1e w wysokok1 150000,- Jt. która umanana JKt po trzech la1aeh 
nieMg1nne, PfkY 
Wyfó.zmatąq Ilf uczniow111 po ukońcren1u ZSG maJą ~hwośt kontynuowen,a 
n.auk1wTechnikumGórnlClyfflprzyKopalni 
Ponadto przyjmujemy zapi,ydo 2- letniej Szkoły Przys~bienia Zawodo· 
W911odlaUezniów. którzy· · 
-ukończyh 16 1•t 

-ukończyli6klasszkolypodsUw~ 

- pC1C1ada111doblystan2drowia 
Uczniom gwa„ntujesit: 
- wyzyw1eme. umundu,owame. dł• zam1eiscowych 2akwaterowame w m1emac1e 

ZSG oraz pomoc; matenalną w wysol,;OM:1 
3 880.-zł w 1-szym &eme1łtrze 
4620,-zł w 11-g+m .amesUH 
6098.-zł w drug191 klasie• l)femia do 50% 

informacji udziel• i z,plsy przyjmuje sekretariu ZSG co­
dzienni• (oprócz sobót) w godzinach od 7 ... do 15••. Tel• · 
łon 6214 . 6718 wewn. Centrala KWK „ Ziemowit " 27-70· 
- 42 

I Nie dla mięczakó_f] 
Aeroklubu, instr. pil. J?V! SmaJa, wlas­
me w modelarsk1ejdzialalnośc1 pokłada 
duzenadzie.te. 

N,euwszystkich,lednakmodelarzespo. 

::ri~:ż 's'.: .!ślt~~~~~r::i:~~~:::: 
Niektór.zy tworzą swoJe modele w. cal· 
k1emn1eodpowlednichpomieszczen,ach. 
Modelarnia w Nowym Targu od dtuzszego 
czasuibezskutkudoprasus,ęost050w­

nylokal.Odtejmbyzabawy,któral;'(mafi 
niezwyklepobudz1ćwyobrain1tn-.imlod · 
szychjuztylkokrok,aby1:9,1ąćm1eJsce 
w kabinie szybow~~a pófmeJ samolotu 

Zastanawiamy Się nad przyczynami 
malejącego zainteresowarua mlodZJ.ezy 
lo1mctwem. N1e,1est 1oz pewnością za.,ęcie 

:~o!':it:::it~eJ~~~~~l~~~!~~i~~ 
obszernej wiedzy I ambicji, • w1ę,:: cech, 
których niestety nie spotykamy w nad· 
mi,rze.Kandydatdoszkolen11podsl.lwo· 
we,oprzechodzillO·godzinnykursteore· 
tyczny.Musipoznaćme<:harukęlolu,bu­
dowę s.zybowca, meteorologię lączme 
14 przedmiot.ów. Dopiero po zdanym ~1-
zammie rozpoczyna loty podok,em m· 
struktora. Po pewnym czasie. ki~y juz 
opamUewseystkieelerne!'IY pilotaxu,tl.lr· 
tujesamodzielnie.Jezehsięweżmiepod 
uwqęk0$Ztownysprzęt(uybow1e<:kosz­
tl.\ie 3 mln. zł, samolot .,W,lga" 10 mln. 
zl)ostrożnoi:ćta.ka.1estwpelmuzasadn10-

W 1983 r. zw~ano „naradę wojenną" 
wszystkich8kr-.iówdotkmętychlubza­
e:rożonychplq-ą.Opracow,nom.in.plan 
powstrzymania na terytorium Kostaryki 
owadówwedruiacychnap6łnoczszvbko­
tcią3:IMlllkm rocmie. Niestety,plansię 
mepowiódl pszczolydotarlydoMeksy· 
ku. Poj,edyncze roje sygnaliwwano juz 

na.N-.iwali:fiieJszejestjednakbezp,ieczeń­
stwo uc:m1a. Dlatee:o mkt nie tr,ktUJe 
Jatamazt.aryfąulgową.Wartotut.a.Jdodać, 
iz Aeroklub Tatrzaitsk1 w Nowym Targu 
po raz drugi 2 rzędu zdobył w ub. r 
I miejsce i puchar Aeroklubu PRL za 

~~~=n~!i:i!l~~:~sukbt~ 
halańllki w Nowym Sllczu uzyskał w tym 
~wodnictwiemaksymalnąiloićpun-

Aerokluby spełniają duZl! rotę wycho­
wawcą.ZasadąJest.izskoczekspadoch 
ro!'owy lubpilotprzys1ępUjącdoswoich 
ZilJ\"Ć musi być !drowy I wypoczęły Zwal· 
czany~st_nalógpaleniatytomu,wymqa· 
nyhigiemcznytrybżycia.Alkoholzupcl 
nie me wcbodzi w IT(': pilot musi mieć 
s.zybk1 refleks, skupioną uwagę i trzeż­
wośćw~me kazdejsytuaCJi 

Szkoleme mloduczy w przewazającej 
cz~1dolujcpaństwo.Aleaeroklubysl.l· 
r-.i11sięzarob1ćnau1rzymamewcaleme 
małe kwoty. Największe dochody czerpie 
llęzeszfoLenial'inansowanegoprzezM, 
nistel'$two Obrony NarodoweJ w ramach 
Lotniczego Prz)'1posobienia WoJskowee:o 
Ot17!zlotówpro~ndowych. 

Piloci sponowcy I skoczkowie rozpo­
częli sezon. Życeymy 1m, aby .zawsze i lość 
ich stanów była równa ilości lądowań. 

JERZY LIPOWSKI 

Wprawdzienowcpszczolysąniebezp,e­
cznedlaczlowiekaidlabydla,alewypad­
kiimiertelnespowodowane użądleniem 
pszczólzdarzająsięnieczęścieJanizelJ 

~!t\e5~;r;;:~~~z~~:n~1!~ o~i 
zuledlaj~c nowe obszary, pszcwly połud· 
niowoamerykańllk1ekrzyżują,1ęzmiejs 
cowymi i w ten sposób niszCZ4 meodwra 
calnie inne gatunki. 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• . . 
• Uprzejmie informujemy • 

! rouzerzenież:;i:~~~~i~oś;id~:~~ci~S:1~~2CHODOWEJ : 
: przy PP. POLMOZBYT- Kraków 50-16 w Nowym Sączu ul.: 
• Węgierska 201 • 
: GIEŁDA SAMOCHODOWA PROWADZONA JEST W KAż- : 
a DĄ NIEDZIELĘ OD GODZ. 8 00-DO GODZ. 12°0 • 

: Serdecznie Zapraszamy. : 

• • ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 
PRZETARGI 

K:!:!"li~m~~!:1,0 l~:;~:l~~~~:1z1 ~~:a~~~~J~~e(=~~a:~!!e1!;)\!::~u::r:::~~!l!'r:O': ~~~~k~~~ ~;~'::'; ;:.ie:~~:'(!: 
-ca se~taru ttdakrjll, Mich.al Sroka (r('daktor ttthnln:ny), Anna SwpllUka. Adres r('dakrji: :U.30t Nowy ~n. al. Woll10ŚC'i 49, Ttlt!ony: Z38-36, 2J8. 
-9', Ttleks: '322748. Oddd•ł w Krakowie, ul. Wlelopolt I, pok. 502, h' ldon: %2-75-88 wewn. 161, kleks: t322491. Wydawn: Robotnlcu Spólddelnla Wydawnlcu 
.. Prasa-Ksl•żka·Ruth" Krakowsklt Wydawnictwo PraHwe w Krakowie, ul. Wlślna 2 Druk: PraHwt Zakłady Grafll':I.Dt RSW „Prasa-Kslążka·Ruch"" Krakó)II', al. 
Pokoju 3. 

kr~~~~~~n~jt::!i B~:nk::~i: ;::~nr:/;;:!·1:~il:l~!:!i.·::e-;~a:::::~ ~'!i!:;~z::::~~~7 ~u;r-.~fc't~~:~;·~::~~-:!t~~::.z:t~~:,!,n~~:~!~: 
Kolporlaiu Prasy I Wydawnłrtw, ul Towarowa 2:1, to-!151 Warnawa, konto NBP XV Oddział w Waruawlt, nr ll5J..20104S.ll9-II. Nr lndtksu 35657. 

Prtnu111eruony lndywldualnl w miastach dokonują wpłat na poszrzeJólnt kwartały bltillcero roku: do :li luttJO na li kwartał, do 31 maja oa Ili kwartał. do 31 
sltrJ1Dla n• IV kwartał. 



PIĄTEK-20 V 

PROGRAM I 
9.30 „Domator" 
9.35 „Domowe przedszkole" 

10.00 OT wiadomości 
IO.IO DT !'('forma gospodarexa 
10.25 „DecyduJ11ca bitwa" -

ftlmprod. rach. 
15.35 Program dnia 
15.40 DT Wiadomości 
15.45 41 Wyścig Pokoju X etap 
17.15 Teleexpress 
17.30 „Okienko Pankracego" 
17.55 „Za kierownicę" 
18.10 „W wędkarskim klubie" 
18.25 Male kino „ Cenniejsiy 

niż diament" 
18.50 Dobranoc 
19.00 „Monitor rządowy" 
19.30 Dziennik 
21.ot „Kobleu z prowincji" 

-ntm fab. 
21.45 Kronika Wy!l:igu Pokoju 
22.00 „Cu.s" 
22.40 DT Komentarze 
23.00 „Kinomania" 

PROGRAM li 
l6.55Językangielski(59) 
17.25 Program dnia 
17.30 „Między nami rodzicami" 
18.00Kronika 
18.30 „Polak podróżuje" 
19.00Mapzyn„102" 
19.30 „Dookoła świata" 
20.00 „Non stop kolor" 
21.30 Panorama dnia 
21.45 Filmy Carl O!III Saur,­

.,Anna I wilki" 
23.25 Studio festiwalowe Lań­

cut '88 
23.40 Wieczorne wiadomości 
23.45 Telewizjanocę. 

SOBOTA-21 V 

PROGRAM I 

8.25 „Tydzień nadziałce" 
8.55 Program dnia 
9.00 Kino najmlodgycb­

k~dra córka wlrinl.a· 

10.30 OT wiadomości 
10.40 Telewizyjny koncert zy. 

czeń dla honorowych 
krwiodawców 

li.IO „Bellona" wojsk. mag. 
publ. 

11.40 „W świecie ciszy" 
12.10 „Wędrówki dalekie iblis· 

kie" 
12.50 „Świętokwitnęcejjabłoni 

(I) 
14.30 Losowanie Duiego Lotka 

oraz :układów spetjal­
nych 

14.45 Antologia dramatu pow-

k'effr~~1r.f~~~~ FL~: 
stro2" 

16.15 41 Wyśclf Pokoju XIe­
"'P 

17.15 Teleexpl'('ss 
17.30 „Gdzie SIi taśmy z tam· 

tych lat 
18.00 „Kronika" 
18.30 „Butik~' 

~::?:: :f;i::~witnącejjabłoni 
19.30 Dtiennik 
20.0II •• Czwarta potfra-fllm 

!lf:Dll.prod. franc. 
21.40 „A kiedy mi się znudzi" 

22.20 ~i::: ::i:::~ Bu-
22.30 Telewizyjnyprzee-lądsp0r­

towy i kronika Wyścigu 
Pokoju 

g_,: ~Tub wn~!°o~~ •• Obła· 
rr:~-tl lm fab. prod. 

1.30 Zakończenie programu 
PROGRAM U 

14.55 Powitanie 
15.00 „Magazyn auto-moto" 
15.30 „Atlunadziei" 
16.00 „Zwieuętaświata" 
16.30 „Spektrum" 
17. 10 „Wkrę&"Ukina" 
18.00 Kronika 
18.30 .,Wielka gra" 
19.30 „Alfa i omega" 
20.00 Koncert orkiestry PRiTV 

w Lodzi pod dyr. Henry­
ka Debicha i Mariu.sza De· 
bicha 

20 . .SO Studio Sport 
21.30 Panorama Dnia 
21.fS „David Lean iyde w fil-

mie" {2)- n im dok. 
prod.an.-. 

23.00 „Minuty z jazzmanami" 
23.20Wieczornewiadomości 

NIEDZIELA-22 V 

PROGRAM I 
7.10 Program dnia 
7.20 „Wszechrucarodnnywiejs-

kiej" 
7.45 „Po ,ospodarsku" 
8.15 „Tydzień" 

::&:1;.{-~::i:et!a 
10.30 DT wiadomości 
lo.40 „Osobliwości pnyrody" 
ILI0,,7anten" 
11.40 „Kraju miastem" 
12'.!0 „Kim był ten c:r.łowiek" 

WitoldZe;lenicki 
13.10 Teatr dla dzieci· H. Ch. 

Andersen Malasyrena 
14.10 Telewizyjny koncert ży­

czeń 
14.55 „Trójkajedynychwswo­

imrodu,iu"· progr.rozr. 
15.20 41WyścigPokoju XIIe-

"'P 
16.25 „Polityka,palitycy" 
17.00 ,,Marek Sierocki zaprasza" 
17.lSTeleexpre.ss 
17.30 „Antena" 

IS.Oil ~~~! ś~;:.n:~lo~e:· 
19.00 Wiectorynka 
19.30 Dziennik 
21.ot n~:::.nlc'!2)- .. Zapom-

2L25 ~portowa niedziela 

~:: ::rd~i ~ ~i:fe;, rozr. 
22.45 „Wracamy po latach" 

fi.Im dok. 
23.15 OT wiadomości 

PROGRAMU 

9.30 .. ~rteględ tygodnia"(dla 
meslyszęcych) 

9.35 Film dla nieslysZ11cych 
.. Dom"(2) 

11.00 „Peryskop" 
11.30 Lokalny koncert życzeń 
11.55 Powitanie 
12.0ł Kino fam ll.ijne-,,Wszy. 

atkle stwoneola dute 
lm.ale"U41 

J2.55 „Aktualności muzyczne" 
13.IO,.Jutroponiedziałek" 
13.30 „Niedziela w Sopocie" 
14.00 „Bliżej świata" 
15.30 Reportaż 
16.20„JOOpytańdo ... " 
16.55 „Kino Oko" 
18.10 Podróż w czasie i przes· 

trzeni „W ~~ukiwaniu 
wojnytrojańsluej"(3) 

19.00 „Wywiady Ireny Dziedzic" 
19.30 Galeria„Dwójki" 
20.00 Festiwal Muzyki t..ań­

cut '88 
21.00„Złotelatasz!śćdZiesiąte" 

prorr.rou. 
21.30 Panorama dnia 
Zl .45 „Dłurie, r or11tt lato" 
23.35 Wybory Miss Europa 
23.10 Adam Hanuszkiewicz 

cz_ytanie Gombrowicza, 
23.20W1eczomewiadomości 

PONIEDZIAŁEK-Zł V 

PROGRAM I 

16.15 Program dnia 
18.20 OT-wiadomości 
16.25 ;;_~~~~ zdobywców ocea-

18..50 „Wszystk.ieiaglewe-órę" 
(17) seria l 

17.15 Teleexpress 

11:.: .. r:~~~~Q. 
18.50 Dobranoc 
19.30 Dziennik 
20.00 Studio sport-meez pll-

~~O:~.;r:.a:.t~;. 
czenle lr.arluy Michela 
P latlnlerol 

ok. 21.15 Kronika Wyki&"U Po· 
koju 

22.20 „Kogo wybrał:?" progr. 

22.40 ET~tomentarze 
23.05 Językniemiecki(29) 

PROGRAM 11 
16.55 Język niemiecki(29) 
17.25 Program dnia 

l~:l K~!i:;". teietumiej 

18.30 „To była telewizja" 
19.00 GalerieśWJł.ta 
19.30 „Życie muzyczne" 
20.00 „Stankrytycmy" 
20.30 „Mae-azynauto-spart" 
21.00 ,,S,ensarje XX wieku" 
21.30 Panorama dnia 

21.45 Biografie „Nlccolo Pa­
p nlnl"(l)-M:rlal 

::: w~~~: ;:r::~u" 

WTOREK -24V 

PROGRAM I 
9.30 „Domator" 
9.35 „Domowe przedszkole" 

10.00 OT-wiadomości 
IO.IO ~-reforma ,ospodar-

10.25 „Przychodnia na prowin-
cji" (4) 

16.15 PrO(ramdnia 
16.20 OT-wiadomości 
16.25 „Krąg" magazyn har­

mey 
16.50 „Wyprawy prof. Ciekaws. 

kiego. 
17.15 Teleexpresa 
17.30 „C:r.łowiekdlai::r.łowieka" 
17.40 „Gazetarolnicu" 
18.10 „Telewizyjny Informator 

Wydawniczy" 
18.30 „Diagnou" 
18.50 Dobranoc 
19.00„Kram" 
19.30 Dziennik 
20.DO „Pnycboclnl.a na prowln­

cjl" (4)-M:rla l 
20.55 Konferencjapruowarze­

cznikarządu 
21.10 Telemost Warsuwa­

·Beił'rad 
22.20 Horyzonty_pieriestrojki 

jaki!IOrjahzm? 
23.JO OT-komentarze 
23.25Językniemiecki(30) 

PROGRAMU 
16.55Językangielski(30) 
17.25 PrO(l'lmdnia 
17.30 Lokalny program publi· 

cystyczny 
18.0!)Kronilr.a 
18.30 „Tajne akta skarbów" 

(?-ostatni) 
19.30 „Teatr na ulicy" repar. ~, 
20.00 ~n~~~~~a. słynni wy 

21.00 •. Zatrzymane w kadue" 
21.30 Panol'ilma dnia 
21.ł5 „Sulel'lstwo"· fllmfab. 

prod.norw"lr.leJ 
23.20W,ettornewiadomości 

ŚRODA-25V 

PROGRAM I 
9.35 „Domowe przedszkole" 

10.00 OT-wiadomości 
IO.IO „Szkoła dla rodziców" 
10.20 „Salto w tył" dramat 

prod.NRD 
16.05 Program dnia 
18.JO OT-wiadomości 
16.15 Losowanie Express i Su­

per Lotka 
16.25 „Tik-Tak" 

17.15 Teleexpl'('SS 
17.30 „Pitkarskakadraczeka" 
17.50 „Z Polski rodem" 
18.20 „Dawniej niż wczoraj" 
18.50 Dobranoc 
19.00 ,,Sejmowesp0tkania'· 
19.30 Dziennik 
20.0II Studio sport finał Pu­

charu Europy w plltt noż.. 
•d 

22.10 „Klub międzynarodowy" 
22.40 OT-komentarze 
23.10Językrosyjski(30) 

PROGRAM Jl 
16.55Językrosyjski(30) 
17.25 Program dnia 
17.30 Magazyn„102" 
18.00 Kronika 
18.30„Maleojczyzny" 
19.00 „Ojczyzna:polszczyzna" 
19.15 „Przyrodzie na ratunek" 

(I) 
19.30 „Argentyna" progr. 

dok. 
20.00 „Piżama" film TP 
20.40 •• przyrodzie na ratunek" 

(2) 
21.30 Panorama dnia 
21.45 „Osądźmynmi" 
2:2.35„Wojna lmllość"- nlm 

fa b. prod. USA 
0.30Wiectornewiadomości 

CZWARTEK-26 V 

PROGRAM I 
9.35 ,.Domowepuedszkole" 

10.00 OT-wiadomości 
10.10 Domator dla dzieci 
l0.20d~~!?rek" (5) •• Zaz. 

16.15 Program dnia 
16.20 OT-wiadomości 
16.25 „Kwant" 
16.50 „Bylosobieżycie"(22). 
17.15 Teleexpress 
17.30 „Poligon" 
17.55 „Reneksje" 
18.20 „Sonda" 
18.SODobranoc 
19.00 „Tersz" 
19.30 Dziennik 
20.DO „Dolr.torelr." (5)-.,Zaz.. 

drość" 
21.00 „Pegaz" 
21.40 ,.Stary młyn" fllmdok. 
22.10 „Wódko, pOZWÓI tyć ... " 
22.40 DT·komentarze 
23.05Językfrancuski(30) 

PROGRAMU 
17.25 Program dnia 
17.30 Lokalny program publi­

cystyczny 
18.00 Kronika 
18.30 „Wiem wszystko" tele­

turniej 
19.00 „Sekretny dziennik Ad­

riana Mole'a lat13i3/4" 
(6) 

19.30 „Konsylium kliniki zdro­
wegoc:r.łowieka" 

20.00 ~istrtowskie pas rela­
CJazmistrzostwPolsk1w 
tańcutowauyskim 

20.30 „Ciężarowcy" 
21.00 „Ekspres reporterów" 
21.30 Panorama dnia 
2U5 ,,J•kub I Adela"-nlm 

fab. prod. RFN 
22.55 Opowieści Michaiła Za­

nczenki 
23.10 Wieczorne wiadomości 

(CIĄG DALSZY ZE STR. 16) 

Kocham cię. 

t reguły prty sobie ani grosza. M.unę wzil!ć w biurze 
upasdrobnych,przyrzcklsob1esolenme,wstąpil 
na następni! ruchome schody i zjechał na peron. 
O tej parze pocil(gizajeżdżalyco pięć minut.Światła 
umieszctone na krańcach toru :uczęły migać na 
znak,żejedcnznichsięzbliża.Jegodrzwiotworzy­
ły się automatycznie. Mark wru z ttumem innych 
pasażerów wsiadł do jasno oświ1;tloneJO, jaskra~o 
wymalowanego wa!fOnu I w pięć minut pótn1eJ 
uslyszałnazwęstaCJL,naktóreJumierzalwysięść: 
„Gallery Place". Wystedl na peron. Musiał chwilę 
zaczekaćnapociągczerwonejlinii.naktórymusial 
sięprzesią.ść. Zielona \inia uwozilafO bezpośr_ednio 

nęl~kiesteniwycinekzgazety„WashingtonPost"i """'li 

~&ufi'.~~~~i~~~~;t~!?J~;~~! 

!?:~?i~fi~~iłz~;~1?l~~~ 
Usłyszał dźwięk odkładanej słuchawki. Co za 

J?ięknypocZlltekdnia,chociaż,gdybyLlzwiedziala, 
ze :umierzam spędzić go na deptamu p0 p1ętachjeJ 

~i:i· :hót~t:Zc~~d;:;.r z~~~0;:i:· l;;:~~ 
~rzyrzekl sobie .. Spojrzał ponownie na zegarek 
Osma dwadzieścia pięć. Będzie się musiał obejść 
bez płatków ow~ianych. Włączył ~lewizor, :że_by 
zobaczyć, czy ommęly gowczoraJ w1eczoremjak1eś 
ważne wiadomości z p0zostałych cięśei łwiata 

· O czym gada ten facet?... ,,a teraz tobaCZll państwo 
zdjęci.a plan~ty Jowisz U?bione prtez najnowszy 
amerykański pojazd kosmiczny. Ale przedtem obe­
jrzyjcie sobie, moi drodzy, reklamówkę galaretki 
owocowej Jell-0, specjalnego de,eru dla specjal­
nych dzieci". 

Mark wylęczyl aparat. Jowisi iJell-Obędą musia­
ły poczekać do przyszlee-o tygodnia. 
Ponieważ zrobiło się pótno, postanowił po,iechać 

koleją~ziemną. Stacja Walt_rfronttnajdowalasię 

~!~~~lo0;6d;:1i:~:~~~e:rt:::;~ '!~d~ 
dziewUłtej. O teJ _parze tłok bywa taki, ze c:r.łowiek 
częście.i stoi, niz jedzie. Przy zejściu do metra 
widniało wielkie oświellone „M". Mark zjechał 
ruchomymi schodami w dól. Stacja przypominała 
łaźnię rzymski(, była sura, miała sklepiony strop 
inicbylazbytdobrzeoświetlona.Biletzprzesiadkę 
kosztował siedemdziesięt pięć centów. Mark UCZlll 
szukać drobnych po kieszeniach. W Waszyngtonie 
kierowcy autobusów i kasjerzy nie rozmieniaję 

.... pieniędzy, bo w obawie prmd bandytami nie mają 

i~:u ~~e/;tz,ii~ec!~;~°,yK~~~~~·Jfui:;' :~1 
jużnastatjizwanej„UnionStation",przyośrodku 
obslugiturystów,zktórcgoodjcżdżały autobusy. 
pocil(gi normalne i pocil(gi kolei podziemnej obslu­
,rujące miasto i jego okolice. Wszystkofunktj~no­
walo znakomicie, mimo krakania wrogów caleJ teJ 

~:;;;~~~~ k~I~ ni:~,~~~: J~e~ n~~~~~:~ 
kowana. Biurowiec Senatu. nazwany imieniem nie­
dawno zmarłego senatora Oirksena, znajdował się 
na rogu Pierwszej Ulicy i Constitution Avenue, 
w odległości uledwie kilku.set kroków. Jak to łatwo 
poszło. Po co ja w ogóle używam samochodu! 
za.sranawialsięMark 
Minął dwóch policjantów, którzy ~prawduµ lu­

dziom tectkii torebki, podszedldowmdyi nacisnęl 
e-órny&"Uzik. 

Poproszf czwarte powiedział do chłopca ob· 

:~~!i~i#::;~~~~~i-~!ki~~ii:: 

salęsenatorFrankChurchzestanuldaho. 

Church, który wsławił się w roku 1975 jako 
przewodniCZllcy ówczesnego komitetu senackiego 
p0wołanego do _zbadania wpływu rZ11du na dzialal­
ność słuzb specJalnych,. był kontrkandydatem Jim· 
my Cartera na n?minaCJę prezydenckę swojej panii 
w roku 1976. Nie udało_ mu się wprawdzie pabić 
C~rtera, ale p0 odejściu na emeryturę kolejno 
Mike'a Mansflelda w roku .1976 i Johna Sparkmana 
w roku 1978, został wymes1ony na stanowisko prze­
wodnicz.ącego bardzo licZ11cego się Komitetu Stosu. 
nków Między~arodowych Senatu. Był wysoki, 
:=rnrły:~:f!~~y, miał sprawny umysł i był 

Pokój 4229 miał boazerię z jasnego drzewa i 
wystrój z zielonkawee-o marmuru u dołu ścian i 

::~~kr';:'~b;,t:~!~:~r.::;YJ::::~~ 
Piętnaście brązowo-p0marallczowych foteli wypeł­
niało resztę podwyższenia. Tylko dziesięć było za.Je· 
tych. Senator Church zajęlswoje miejsce. ale sekre­
tarki, dziennikarze, asystenci i najrozmaitsi inni 
senaccyurzędnicynieprzestawalisiękręcićpos.ali. 
Na ściame u fotelem przewodnicZ11cego wisiały 
dwie mapy; Europy i świata. 

(ciągdallzt1nll.1ląpi) 



Wanda Czubernat 

Na Dni O,sw1aty 

Książki i Prasy 

Niosę ci, narodzie, 
oświaty kaganek! 
oliwy szukałam 
przez calutki ranek. 

Oliwę mi przyniósł 
Apollo w słoiczku, 
zaś się okazało, • 
że dziura w zbiorniczku. 

HO OSKOP 
BARAN: duie szanse pa zmiany 

w twoim życiu, musisz tylko szybko 
zde<:ydować,_jakądrogęchce_s~wybrai: 
- więcej in_1c1atywy z twoJeJ strony 
możeprzymeśćefekty,naktórebier­
nieczekasz. 

BYK: duże zyski, wiele uwania, su 
kcesymogątrochęprzewrócićciwglo­
wie,cieszsię,alemyślrealnieoprzy­
szlości- przyda się chwila refleksji, 
znajdź na to czas. 
BLIŻNIĘTA: teraz wystąpią klopo-

~z~~6~!~ie!~~J~~~~;:rf;~}'c~~~ 
~!c.{~-sf;~~:i:J~;'~;;J :;~•m, 

RAK: nie lek~eważ OP.inii, które nie 

!~~~;tfo~~~l~~c1~;t~2n%~tf~~ 
siebie dystanswkontaktachzludż­
mł może ci przeszkadzać w sprawnym 
działaniu. 

Już niosę! 

Już idę! 

Po życia opłotkach 
Światełko nie płonie .. 
No cóż, nie ma knotka. 

KRZYŻÓWKA NR 19 

~W; najważniejsze ~prawy masz 
juz za ~obą. teraz 1?TZYJdz1e czas na 
uspo_ko1emeina_r?b_1emetego,eojest 
dlac1ebiena,iwam1eJsze większaod 
waga w bromenm swoich interesów 
możezapewnićci,jeślinienatychmia­
stowe efe~ty, to na pewno lepsze sa.­
mopoczuc,e. 

Minister na knotek, 
podrzucił grosiwa 
- zapalić się nie da, 
bo nie ma krzesiwa. 

POZIOMO: I) zestawienie, całościowy i uporządkowany układ, 5) niedokrwis· 
tość,8)krewbogów,9)obchodziswojeświęto21stycznia,JO)rzeczykonkretne, 

realne, li) ciastko z kremem, 12) gospodarz i mistr:z ceremonii uczty, bankietu, 
15) zbiór przepisów regulujący strukturę i sposób działania organizacji, 18) 
przedluienie masztu przymocowane do jego kolumny, 2ll konkurencja narciars­
ka. 24) baca, gazda, 26) władca mórz, 27) intonacja, podkreślenie, 28) gaz 
szlachetny,29)uchybienie,zniewaga.30)dysponent. 

PANNA: spróbuj uporządkować 
swoje sprawy, zdecyduj się na to, co 
chcesz osiągnąć, nie wahaj się, nie 
zmieniaj ciągle planów przyglądaj 
sięuważniekomuśztwojegonajbliż­
szegootoczenia,cośztegomożewyni­
knać 

W.A;GA: w sprawach zawodowych 
stabiliza<;ja, w sercowych t~hę zamie-

~:~[:_~~~!j ;i~~~aj zu::a]:Jn~h;~~: 

Hej, bracia poeci! 
Skrzyknijmy się żywo: 
Kupić w trzecim świecie 
patent na krzesiwo! • 

PIONOWO: ll zlot czarownic, 2) podstawka, 3) bierze ją krawiec, 4) zespól 
śpiewaczy, 5) tapiseria, 6) włókno syntetyczne, 7) filmowy kochanek, 13) część 
utwoni scenicznego. 14) rasa psa, 16) metal szary, podobny do ołowiu, 17) część 
nogi, 18) zgłębnik, 19) waga bez opakowania, 20} krewny w linii męskiej, 21) 
żargon,22)przystąpienie,wzięcieudzialu,23)silnik,25)liniuszek,takżestolica 

Łotewskiej SRR 

ry,bądźbardztejaut.entyczny 

SKORPION: zbyt wiele bienesz na 
swoje.barki, zbytsz1bko 7.apalaszsię 
do ró_znych pomrslow, za ma!o myś­
lisz, Jak je zrcahzować- uważaj na 
swoje postępowanie, moŻ",SZ nieehcą­
cy wywoływać zupełnie mepotrzebne 
konflikty. Rozwiązania prosimy przysyłać do dnia 'l:1 maja br 

Rozwiązanie krzyżówki nr 17 

FOZIOMO: I) ko rona, 5) raport, 8) nandu, 19) watra, 2GJ larwa, 21) straż, 
marla,9)postęp, IO)balast, ll)epoka, 22) lerar, Z3) Izyda, 25) tara. · 
12) rektor, 15) tapiry, 18) narwal, 21) Za prawidłowe rozwiązanie krzyżów· 
salami, 24) astat, 26) nestor, 'l:1) rer•· ki nr 17, drogą losowania nagrody o­
ty, 28) war ta, 291 Utrata, 30) żyrafa. trzymują: Józefa Samoder z Nowego 

STRZELEC;: nic będZ!esz ~iał wię· 
<:eJwladzy,ruemyślwięcoradykal­
nychposunięciachwstosunkudoswo­
ich_wspólpracowników ~kup się ra· 
czcJna_trm,_cotrz_ebaz~oblćterazijak 
toz_rob1cni1Jlep1e.i,takzezapewniając 
SOb!eprofity 
KOZIOROŻEC: wicie kontrowersji 

wywołają twoje na,jblii:sze p~unięcia 
- kontrolujsytuaąę,modyfikujplany 
wraz z jej rozwojem. 

Sącza i Władysław Ostrowsld z Rab­
PIONOWO: lJ koper, 2) oktet, 3J am- ki. 

WODNIK: musisz pozbyć się uprze­
dzeń w stosunku do niektórych ludzi, 
to one utnidniają ci normaJnedziala­
nie- szukaj sojuszników, przekonuj 
obojętnych. 

iJtE!:~!~\5~:~~)~:::~~)%,-r;~;j cz:~ody książkowe prz;ślemy po-

.,Dilwbraz·· 

Z rozmów z prezydentem wyniosłem prze­
świadczenie, że moje podejrzenia są sluszne, 7e to 
cociludzieplanująnadwunastegomarca,jestściślt 
powiązane z ustawą okontn:>libroni palnej. Prze· 
wodniczący senackiego Komitetu Praw Ustawoda­
wczych, senator Birch Bayh, który zajmował się 
przygotowywaniem tej ustawy, był także obecny. 
On t,:,ż nie zosta!jeszcze skreślony z naszej listy. 
Musisz stwierdzić. co on i pozostali podejrzani 
mówilioobradachkomitetu.Niespuszczajtei:oka 
z senatorów Pearsona i Percy'ego z Komitetu Spraw 
Zagranicznych. Zamilkł dla _nabrania oddechu 

Jeszcze tylko trzy dm. Zamierzam trzyma/: się 
mojegopierwotnegoplanuinarazicnicniezmie 
nia_ć w rozkladzi", zajęć prezyde~ta na .najbliższe 
dm. Mogę przeciez nawet w ostatmeJ chwili skreśhć 
wszystkie~egospotkanianadzieńdwunastymarca. 
Czy masz Jaki es uwagi, Mark? 

Nie.panie dyrektorze 
- Ajakiesątwojeplany? 

Jestem umówiony na jutro 2 sekretarzami 
generalnymiobukomitetów,zagranicznegoiusta­
wodawczego. Po tych rozmowach będę może mia! 
lepsze rozeznanie. 

- Dobrze. Wypytaj ich szczegółowo o wszystko, 
bomożecośumknę!omojejuwadze 

- Takjest 
- Nasi eksperci od daktyloskopii pracują jak 

szatani nad tymi dwudziestoma ośmioma bankno­
tami. W tej chwili . szukają wyłącznie odc\sk~w 
palców pam Casefikis. W ten sposób wyebminUJe­
my przynajmniej te, na których nie mogą się znaj 
dowaćodciskipalcówczlowieka,któregoszukamy. 
Do tej chwili w_ybrali pr~wie tysiąc, ale żaden nie 
należy do pam Casefikis. Kiedy ~ę miał coś 
kopkretnego, natrchmiast cię _zawiadomię. No, ale 
dosy_ćnadzisiaj_.JesteśmyobilJ zupcłni_ewyn:,aglo 
wam. Mozesz me przychodzić jutro o s1ódmeJ rano 
- Tyso!I spojrzał na zegarek to znaczy dzisi~ 
Spotkil,Jmy s1ę o tej samej porze w środę. Musisz się 
dobrze spisać, bo wtedy będziemy mieli zaledwie 
jedendzieńdodyspozycji 
Markzrozumial,żedyrektorpragnie,żebysobie 

jużposzedl.alechcialmujcszczecośpowiedzieć. 
Dyrektorwyczultoispojrzalnaniego. 

- Idź do domu, Mark powiedział - prześpij 
się trochę.Jestem 7.m~zony i stary i chciałbym. 
zeby c1 tajdacy znalezli się za kratkami jeszcze 
przed czwartkiem. Módlmy si,;-. żeby Dexter nie był 
w to zamieszany. Mam nadzieję. że tak nie jest 
Głównie ze względu na ciebie. Ale nie zamykaj 
oczu .. Moż~ to prawda, że mi!ośćjest ślepa, aJc .mam 
nadz1eJę,,zeniejestrówniezgluchaioglup1i1Jąca 
Wspamalyfacet,pomyślałMarkporazdrugi. 
- Dziękuję,dyrektorze . Dozobaczeniawśrodę. 

Mark wyjeżd~a! powoli 7.garaż1;1 gmachu FBI. Był 
wykończony. Nle z.auwazył anommOwego młodego 
człoy,ieka.Spojrzalwlusterko,_zobaczyl,żesunie 
za rum granatowy Ford. BezJak1eJkolw1ek źen~. 

R!BY: ten ok~es będzie sprzyjał 
reahzacjiwszystluchplanów - bezo­
bawy podejmuj nawet ryzykowne de­
cyzje, mozesz li~zyć na pomoc przy 
chylnychciludz1 . 

Jak by się tu dowiedzieć, po czyjej stronie są ci 
śledzący go stale ludzie? Za tydzień~ tej porze 
będzie już wi~zial wsz.ystko albo me. Ale czy 
prezydent będzie wtedy zyl? 

Simon"!tal, jak zwykle, przed wejściem do domu 
Marka. Na jego widok uśmiechn_ąl się od ucha do 
uchai~pytał: - Udałos1ęczy_me? 

- N!ezupełnie odpowiedział Mark. 
Jakbypankonieczniemusial,tomogęzawsze 

zadzwonic po m'?Ją siostrę: 
Markzdobyls1ęnauśm1ech 
- To bardzo milo z twoJej strony, ale moi:e 

innym razem - odparl:Rz~cil Simonowi kluczyki 
od samochodu i ruszył do w~dy. Zaryglował d_rzwi 
mieszkania, wszedł do syplalni, zrzucił z siebie 
koszulę, podniósł słuchawkę telefonu I staranme 
nakręcił siedmiocyfrowy numer. Usłyszał ciepły, 
nawet odrobinę nie zaspany głos Liz 

- Nie śpisz? 
Gdzieżbym mogla 
Kocham cię- powiedział, odłożył słuchawkę 

nawidelkiizasnąljakkamień. 

godz. Brano 
Telefon dzwonił i dzwonił, ale Mark spal kamie n 

nym snem. Wreszcie zbudził się. skoncentrował 
wzrok na tarc7:y zegarka i stwierdził, ż~jest pięć 
mmut po ósmeJ, Cholera! Pewnie dzwom dyrektor. 
żeby się zap'ytać, co ja sobie właściwie, do stu 
tysi~cy diabłów. m_Yślę. Ale przecież nie by! z nim 
umowionynadzlS1a.irano.Chybatakby!opow1e­
dziane? Podniós!sluchawkę. 

Nieśpiszjuż? 
- Nie. 

((;lĄG DALSZY NA STR. IS) 
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